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Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 
1 żyjątkiem dni poświąteoznych.

Numer pojedyńezy kosztuje w miejscu 5 centów, 
P°oztą 8 centów. — Biuro Bedakcyi i Administracyi 
lica Czarnieckiego 1. 8. — Listy należy frankować. — 

Beklamaeye otwarte wolne od opłaty.
Telefonu redakeyi nr. 88.

1’rem nnerata z przesyłką pocztową wynosi r o c z n i e  16 zł., p ó ł r o c z n i e  8 zł., k w a r t a l n i e  
4 zł., m i es i ę e  z n i  e 1 zł. 35 ct. W miejscu r o c z n i e  12 zł., p ó ł r o c z n i e  6 zł., k w a r t a l n i e  3 
zł., m i e s i ę c z n i e  1 zł. P r e n u m e r a t a  z a g r a n i c z n a :  W N i e m c z e c h  1 złr. 60 ct. miesięcznie.
We wszystkich innych państwach )  złr 90 et. miesięcznie.

„Przewodnik naukowy i literack i1*, dodatek miesięczny do Gazety Lwowskiej, otrzymają 
cało i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca czerwca 
lub od 1 lipca do końca grudnia; ćwiereroczni i miesięczni za dopłatą pierwsi 75 et., drudzy 30 ct. — 
P r z e w o d n i k  prenumerowany osobno kosztuje 4 zł.

„Tygodnik Ilustrowany" dla prenumeratorów Gazety Lwowskiej kosztuje we L w o w i e  rocznie 
10 złr., półrocznie 5 złr., kwartalnie 2 złr. 50 ct., miesięcznie 84 ct. N a p r o w i n c y i :  roeznie 12 zł. 60 ct.,
półrocznie 6 zł. 30 ct., kwartalnie 3 zł. 15 ct., miesięcznie 1 zł. 5 et.

Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 centów, 
kilkorazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza.

Inseraty przyjmują: w Austryi i Niemczech 
wszystkie ageneye anonsów; we Franeyi, w Paryżu 
wyłącznie agencya pana A d a m a ,  BoulevardBaspail, 
Nr. 105 bis.

CZĘŚĆ IJRZIjDOWA

Jego ces. i król Apostolska Mość ra- 
Czył Najwyższem postanowieniem z dnia 20 
kutego b. r. dyrektora seminaryum nauczy- 
^ulskiego we Lwowie, radcę Eządu Zygmun- 
la S a w c z y ń s k i e g o  i tajnego radcę Je- 
rZego księcia C z a r t o r y s k i e g o ,  zamiano- 
^ ć  najmiłościwiej członkami galicyjskiej 
jajowej Rady szkolnej na najbliższy trzech- 
ehfi okres.

CZĘŚĆ IIEURZEDOWA

Lw ów , 3 marca.
, , Wśród niezwykłych i niemożliwych 

“Uzieindziej okoliczności, nastąpiła w Ate- 
zacli zmiana gabinetu. Król niezadowolony 

finansowej gospodarki dotychczasowego 
. którego duszą był Delyannis, gospo
s i ,  zagrażającej Grecyi zupełną ruiną, 
hjawił za pośrednictwem swojego sekretarza 

fitywatnego życzenie, aby gabinet Delyannisa 
P°na| się do dymisyi. Szef ministrów wszakże 
fo ru ją c  wolę królewską, postarał się o zwo- 
aUie posiedzenia Izby i wezwał ją do oświad- 

pZunia, czy ma lub nie ma zaufania do niego. 
°nieważ na posiedzenie przybyli wyłącznie 

zwolennicy Delyannisa, więc bez trud- 
przeszła uchwała, wypowiadająca zu- 

tz d Zaufian' e szefia dotychczasowego 
ęWu. Król tymczasem wezwał do siebie 
°0stantopulosa i poruczył mu złożenie no- 

8.e6'o ministerstwa, a cała ta akcya odbyła 
, § tak szybko, że w chwili uchwalania wo- 

' • 01 ufności dla Delyannisa, nowy gabinet 
Slf był ukonstytuował. Wiadomość o tern3UŻ

ia s^ ne wzfiurzenie w szeregach przy-
cioł byłego szefa ministrów. Nastąpiły zbie- 

fe Wl.ska i demonstracye przed pałacem kró
tk im , a Delyannis rozzuchwalony owacya- 
1 Uumów, wygłosił do nich mowę, oświad- 
■aJfyh iż silny zaufaniem i poparciem naro

du, nie myśli ustępować ze swojego stano
wiska.

Oczekując dalszego rozwoju wypadków 
w Atenach, które, jak się z powyższego wy
kazuje szkicu, przybrały drażliwy charakter, 
powiedzieć nam należy słów kilka o chwilo- 
wem położeniu finansowem Grecyi. Małe, i 
liczące nieco ponad dwa miliony ludności 
królestwo, obciążone jest długiem w wyso
kości 780 milionów drachm (franków), a na 
samo oprocentowanie i amortyzacyę tego 
olbrzymiego stosunkowm długu, potrzeba co
rocznie około 40 milionów drachm. Budżet 
przytem w roku zeszłym wykazywał przy stu 
milionach wydatków, tylko 95 milionów do
chodu ; dług tedy państwowy pochłania bli
sko połowę wszystkich dochodów skarbowych. 
Obecny rozpaczliwy stan finansów, jest na
stępstwem bezmyślnej i prowadzonej z dnia 
na dzień gospodarki. Rząd pożyczał gdzie się 
dało i co się dało, częstokroć na lichwiarskie 
procenta i na zastaw głównych źródeł bo
gactwa krajowego. Przytem w Atenach po
stępowano tak samo jak w Belgradzie. Za
ciągano pożyczki na ściśle określone cele, 
jak n. p. na budowę kolei żelaznych, zuży
wano zaś otrzymywaną gotówkę na pokrywa
nie bieżących wydatków i opędzenie pierw
szych niezbędnych potrzeb. Wina za to, co 
się obecnie dzieje w Grecyi na polu finansów, 
nie spada wprawdzie wyłącznie na Delyan
nisa, bo w ten sam sposób gospodarowano 
i za poprzedniego gabinetu Trikupisa. De
lyannis jednak o tyle zawinił, że podsycając 
bezustannie aspiracye ludności heleńskiej do 
tych posiadłości Turcyi, które w przeważnej 
części są zamieszkałe przez ludność grecką, 
utrzymywał w ciągłem wzburzeniu umysły, 
wytworzył szereg chaotycznych stosunków i 
podkopał do reszty kredyt Grecyi za granicą. 
Stan więc obecny nie mógł dłużej się ostać, 
Grecyi groziło zupełne bankructwo a koronie 
nie pozostawało nie innego, jak uczynić próbę 
z nowym systemem, który reprezentuje Con- 
stantopulos.

l c. i  krajowej Rady szkolnej.
O. k. Rada szkolna krajowa uchwaliła 

na posiedzeniu z dnia 1 marca 1892 :

1) Wyznaczyć Jana Alexiewicza, kie
rownika szkoły ludowej w Lubaczowie na 
2go reprezentanta zawodu nauczycielskiego 
do c. k. Rady szkolnej okręgowej w Ciesza
nowie ;

2) przenieść ze względów służbowych 
Mieczysława Lenartowicza, nauczyciela szko
ły ludowej wDulczy wielkiej, na kierownika 
2-klasowej szk. lud. w Woli wadowskiej (pow. 
mieleckiego) ;

3) przenieść Maryę Kolarzek, nauczy
cielkę szkoły ludowej w Biliczu ze wzglę
dów służbowych do Hoszan (pow. rude- 
ckiego);

4) przekształcić szkoły filialne w Sza
lowej (pow. Gorlice), w Sobolowie, Pierz- 
chowie Borku, Targowisku, Ohrośce i Łąk- 
cie dolnej (pow. Bochnia) i w Groblach (pow. 
Nisko) od 1 września 1892 na etatow e;

5) przekształcić szkoły etatowe w Py
sznicy (pow. Nisko) i Lutczy (pow. Rzeszów) 
od 1 września 189 i  na 2-klasowe o 1 nau
czycielce z pełną płacą i 1 nauczycielu młod
szym, zaś w Żegocinie fpow. Bochnia), w 
Swoszowicach (pow. Wieliczka) i wx Jasie
niu (pow. Brzesko) od 1 września 1862 na 
2-klasowe o 2 nauczycielach z pełną płacą;

6) zorganizować w Woli tanewskiej 
(pow.. niskiego) szkołę ludową od 1 wrze
śnia 1892 ;

7V zamianować:
Michała Eustachiewicza nauczycielem 

4-kiasowej szk. lud. w Rozdole;
Klemensa Mykitkę, nauczycielem 4-kl. 

szk. lud. w Żydaczowie ;
Jana Bojakowskiego nauczycielem szko

ły etatowej w Derzowie ;
Jana Mayera, Teodorego Laureckiego i 

Józefa Welka nauczycielami 4-kl. szk. lud. 
męskiej w Żółkwi;

Jana Kubisza nauczycielem szkoły eta
towej w Żółkwi na Winnikach ;

Jar Senczynę nauczycielem szkoły eta
towej w Petrance;

Jana Werchołę naucz, szkoły filialnej 
w Powerchowie;

Michała Koguta kieruj, nauczycielem 
2-klasowej szkoły lud. w Horożance wielkiej;

ks. Adama Oberca naucz, religii obrz. 
łaó. w 5-klasowej szkole lud. męskiej w Ja-
worowie;

Józefa Buzka naucz. 2-kl. szkoły lud.
w Oleszycach starych;

Michalinę Kmietowiczównę nauczyciel
ką szkoły filialnej w Jastrzębiu ;

Maryę Dąbrowską naucz. szk. filialnej 
w Młynnem;

Maryana Górskiego stałym nauczycie
lem młodszym 2-klasowej szkoły ludowej w 
Husiatynie;

Maryę Krzanowską stałą nauczycielką 
młodszą 6-kl. szkoły żeńskiej w Gorlicach;

Jadwigę Przesmycką stałą naucz młod
szą 6-kl. szk. żeńskiej w Gorlicach ;

Józefa Frączka naucz, szkoły etatowej 
w Kolbuszowej dolnej;

Jana Mikołaja Rudeńskiego naucz. szk. 
etat. w Osławach białych ;

Mikołaja Faszczewskiego naucz, szkoły 
etatowej w Zarzecza;

Konstantego Niementowskiego naucz, 
szkoły etat. w Sadzawce ;

FilipinęCzemeryńską kierującą nauczy
cielką 5-kl. szkoły ludowej żeńskiej w Trem
bowli ;

Teofilę Murkowską, Aleksandrę Wo- 
lawską i Eugenię Szefer nauczycielkami 5-kl. 
szk. lud. żeńskiej w Trembowli;

Annę Ferenz stałą młodszą nauczyciel
ką 5-kl. szk. lud. żeńskiej w Trembowli;

Jakóba Wawrzaszka stałym naucz. szk. 
etat. w Lipnicy;

Wawrzyńca Władykę stałym naucz, 
szk. etat. w Grodowieach;

Bazylego Kisieluka stałym naucz. szk. 
etat. w Staruni:

Piotra Hryniowskiego stałym naucz, 
szk. etat. w Horochołowie;

Franciszka Grabowskiego stałym naucz, 
szk. etat. w Ostrowach tuszowskich;

Stanisławę Remezównę stałą nauczy
cielką szk. etat. w Hreniowie ;

Łucyę Glińską stałą nauczycielką szk. 
etat. w Niewoczynie;

Michała Bassarabę naucz. szk. etat. w 
Lachowcach ;

Filipinę Mosiewiczównę naucz, szkoły 
filialnej w Kędzierzawcach ;

Aleksandra Wareckiego naucz, szkoły 
etat. w Laszkowie;

Cypryana Wierzbiańskiego naucz. szk-. 
etat. w Wysocku ;

Bazylego Romanowa naucz. szk. etat. 
w Bordolakaeh;
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VII.
(Oiąg dalszy).

• Pytania i odpowiedzi, wnioski i uwagi 
f i k a n y  szły tak szybko po sobie, jak 
led '■* raP̂ er°we wprawnych szermierzy. Za- 
tuT le .mogłem podążyć za błyskawicznemi 
że j§zyków obosiecznych, tern mniej, 
sylab mióski’ rozgrzeszy  się, połykał całe 

wJ razy nawet. To jednak, co zdoła
ł y  Pochwycić z dyalogu, odsłoniło przede- 
z}„ - najskrytsze tajniki dwóch charakterów, 
krań °n^c^ wspólnemi zasadami, a mimo to 
samC° ^ 0 si0bie niepodobnych. Pod temi 
W) ertu. służyli znakami, ale jakże inaczej. 
Ma me takio lub inne przekonania, stano- 
treM° Wftrtości człowieka, lecz jedynie jego

8trzeżeni>ralna ? B^ °  t0 dla mnie n°We SP°"
żąie ^ak 6 w a koguty, gdy zwarłszy się mę- 
spojL °fi.P°czywają, pożerając się ukośnemi 
żdJ ®niain i , gotowi mimo zmęczenia w ka- 
111 do fia ŝzeg° fiojn > tak spoglądali
targał 6 Strzemiński i Orowski. Pierwszy 

nerwowym ruchem długiej, białej ręki

brodę niecierpliwie, drugi uśmiechał się' szy- 
dersko. I byliby może uderzyli po raz wtóry 
na siebie, gdyby nie wypadek, który mnie 
zastanowił. Oto odczepił się od kółka dam 
wojownik zachowawczy i zdążał wprost w na
szą stronę. Widziałem, jak się Orowski szyb
ko podniósł, zabierając się do ucieczki, ale 
nie zdążył drapnąć. Już się Kolski zbliżył i 
witał się serdecznie z Strzemińskim i Piwoń
skim. Potem zwrócił się do Orowskiego i po
dając mu rękę, odezwał się :

— Czytałem dziś wczorajszy artykuł 
pański, wymierzony przeciw mojej osobie, i 
pospieszam powinszować panu temperamen
tu. Już dawno nie spotkałem się z podobną 
siłą i ciętością. Brawo, kolego! Takich piór 
potrzeba nam więcej, zalewa nas bowiem 
letnia a słodkawa woda zdawkowych pi
smaków.

Pochwalony przeciwnik stracił na ra
zie równowagę. Miejsce ironicznego uśmie
chu, zajął na jego grubych, mięsistych war
gach, które się głupkowato otworzyły, wyraz 
zdumienia. Zachwiał się pod wyniosłem spoj
rzeniem Kolskiego.

Szermierz konserwatywny patrzał na 
mnie przez chwilę uważnie, potem ode
zwał się :

— Zdaje się, że miałem przyjemność 
spotkania pana zeszłego roku w podróży. Pan 
Topoliriski?

Prawda, przypomniałem go sobie te
raz. Jechaliśmy razem z Wenecyi do Wie
dnia. On wracał z Neapolu, ja z Medyo- 
lanu.

Salon pani Jazłowskiej ożywił się tym
czasem. W miarę, jak się zapełniał, tracił

charakter chłodnego zebrania ludzi dobrze 
wychowanych , odmierzających ruchy i sło
wa. Kilkadziesiąt osób płci obojga rozbiło 
się na gromadki. Tu ułożył się z tualet dam
skich różnobarwny bukiet, przepleciony cie- 
mnemi ubraniami panów, tam znów skupili 
się sami mężczyźni, gawędząc przyciszonym 
głosem. Z kół i kółek wybiegały od czasu 
do czasu głośniejsze wykrzykniki, wesołe 
śmiechy nawet, zwracające uwagę całego 
towarzystwa.

Przed kominkiem marmurowym stała 
panna Zabudowska, otoczona wieńcem mło
dzieży. W kremowej sukience, ozdobionej czar- 
nemi aksamitkami, w gładkim staniku, uwy
datniającym wszystkie linie jej wspaniałej 
budowy, z herbacianą różą we włosach, wy
soka, rysowała się korzystnie na tle czar
nych tużurków.

Obrzuciłem badawczem spojrzeniem 
świat niewieści, porównywająe leśną moją- 
rusałkę, z j ego przedstawicielkami. I tu, 
chociaż nie brakło hożych , ładnych buzia
ków , królowała urodą.

Nie zbliżałem się do niej , nie chcąc 
robić nowych znajomości. Gniewało ją to wi
docznie, bo rzucała w moją stronę z iskrzą
cych oczu szybkie błyski zniecierpliwienia.

Pani Jazłowska prosiła do herbaty. Te
raz dopiero przysunąłem się do panny Za- 
budowskiej i podałem jej ramię ku niepo
miernemu ździwieniu trzech czy czterech pa- 
niczyków, nadskakujących mojej wybranej z 
zaciekłością kotów.

— Przepraszam panią, że pozwoliłem 
na siebie czekać, — wyrzekłem — ale nie

| mam ochoty uczenia się na pamięć codzien
nie po dwadzieścia nazwisk.

— Nic pan na tem nie stracił — od
parła. —■ Panowie, których pan widział przy 
mnie, należą do nudnego gatunku pospoli
tych flirtów.

W niewielkiej salce ustawiono oprócz 
dużego stołu, kilka mniejszych. Każdy usiadł, 
gdzie mu się podobało, lub gdzie zastał miej
sce wolne. Nie przyszedł tu nikt na smaczne 
kąski, których u pani Jazłowskiej nie było. 
Trochę zimnego mięsiwa i ciasteczek miało 
pokrzepić siły zużyte przez dłuższą pogawęd
kę. Nikt też nie rzucał się chciwie na półmi
ski i talerze. Więcej ze zwyczaju niż z gło
du albo z łakomstwa brano, co służba po
dawała.

— Czy wolno wiedzieć, jakie pan wra
żenie wyniesie z dzisiejszego wieczoru ? — 
zapytała panna Zabudowska szeptem.

— Jak dotąd, bardzo korzystne — od
parłem. — Z początku zdawało mi się , że 
nasi literaci i artyści kopiują niewolniczo tak 
zwany świat, ale przekonałem się wkrótce o 
omyłce. Można się od nich dowiedzieć cze
goś więcej, niż od moich sąsiadów wiejskich.

-A jak  kiedy i jak gdzie — mówiła. 
Dotąd ich pan właściwie nie widział, bo ża
den z nich nie potrącił jeszcze o sprawę, 
któraby wszystkich zajęła. Ale niechby tylko 
ktoś poruszył jaką kwestyę palącą, przeko
nałby się pan natychmiast, że pod skorupą 
jednostajnych form, drzemią oryginalne, dzi
waczne nieraz charaktery. Bywałam świad
kiem scen wybuchowych, które mnie w pier
wszej chwili przeraziły. Spokojni pozornie 
równi, gładcy panowie giestykulują wówczas’



Bazylego Pellieha naucz. 4-kl. szk.lud. 
męskiej w Bolechowie;

8) zaliczyć książkę pod tyt.: „Wypisy 
polskie dla klas wyższych szkół gimnazyal- 
nych i realnych. Część II, ułożona przez 
Stanisława Tarnowskiego i Franciszka Pró- 
chnickiego, we Lwowie, nakładem Towarzy
stwa nauczycieli szkół wyższych. Cena egzem
plarza 1 zł. 85 ct. a. w.“ w poczet książek 
dozwolonych do użytku w szkołach średnich 
z językiem wykładowym polskim ;

9) zaliczyć książkę p. t.: „Corneliusa 
Neposa, żywoty znakomitych wodzów, do u- 
żytku szkolnego zastosował Franciszek Pa- 
tocka, słowniczkiem łacińsko-polskim zaopa
trzył Roman Śliwiński, w Pradze, nakładem 
księgarni J. L. Kobera, 1892“ wpoczetksią- 
żek dozwolonych do użytku w gimnazyach z 
językiem wykładowym polskim ;

10) przyznać Tomaszowi Tokarskiemu, 
dyrektorowi c.k. gimnazyum w Sanoku, 8-ci 
dodatek pięcioletni od 1 lutego 1892.

Z Sejmów krajowych.

Wedle Bohemii, do Sejmu czeskiego 
już na dzisiejszem posiedzeniu zostaną wnie
sione przedłożenia rządowe, dotyczące ugo
dy, a pierwsze ich czytanie odbędzie się na 
jednem z najbliższych posiedzeń.

Przy pierwszem zaraz czytaniu posta
wiony będzie zapewne wniosek o odesłanie 
tych przedmiotów do komisyi z 27 człon
ków, po 9 z każdej kuryi. Młodoczesi mają 
przy tej sposobności wystąpić z deklaracyą, 
przeciwną przedłożeniom ugodowym, i zara
zem z góry oświadczą, że przedłożenia ugo
dowe całkowicie usunąć należy. Na pierw
szem posiedzeniu komisyi ugodowej wystą
pią Staroczesi i szlachta konserwatywna za 
odroczeniem obrad, i uchwała zapadnie nie
zawodnie w tym duchu. J M m ia  dodaje, że 
niemieccy członkowie komisyi jak najkate- 
goryczniej wystąpią przeciw takiemu postę
powaniu, a namiestnik oświadczy w imieniu 
Rządu, że Rząd, jako jeden z czynników 
ugody, przy niej obstaje, i wszelkiemi kon- 
stytucyjnemi i prawnemi środkami będzie się 
starał ją przeprowadzić. -

Wczoraj wieczorem mieli zebrać się w 
Pradze na narady mężowie zaufania Starocze- 
chów, tudzież klub posłów młodoczeskich, a 
to celem powzięcia ostatecznej uchwały co 
do postawy, jaką zająć im należy w obec 
przedłożeń ugodowych.

W poniedziałek wieczorem odbyło się 
posiedzenie młodoczeskiego klubu, na któ- 
rem dr. Kuczera wypowiedział dłuższą mo
wę o obecnej sytuacyi. Jeden z członków 
klubu wezwał posłów sejmowych do działa
nia w tym duchu, żeby został uchwalony 
zbiorowy adres do Najj.^ Pana z prośbą o 
koronowanie się na króla czeskiego i aby 
tym sposobem czeskie prawo państwowe 
miało także zewnętrzne znaczenie. Równo
cześnie młodoczeskie Narodni L isty  w arty
kule zatytułowanym „W ostatniej chwili", 
zwracają się do deputowanych staroczeskich 
i wzywają ich, aby zajęli stanowcze stano
wisko w obec wiedeńskich punktaeyj ugodo
wych i nie głosowali za wnioskiem, dążącym 
tylko do ich odroczenia. Bez względu na 
szlachtę feudalną w zwartym szeregu z Mło- |

jak Włosi, podnoszą głos, zapalają się lub 
kąsają nawzajem.

— Byłbym z przyjemnością świadkiem 
takiej rozprawy — zauważyłem.

— Bo warto ich wtedy rzeczywiście 
posłuchać. Tryskają z nieb myśli, jak iskry 
z kamienia, i krzyżują się z szybkością bły
skawic. Ale na widowisko podobne trzeba nie
raz czekać po kilka tygodni, bo panowie li
teraci i artyści są kapryśni i odsłaniają się 
niechętnie przed ciekawymi profanami, któ
rzy cisną się do salonu pani Jazłowskiej. 
Zwykle bawią się, jak obecnie.

Towarzystwo, siedzące przy głównym 
stole, nie różniło się niczem od zwykłych 
gości lepszego domu. Jadło, gawędziło, uśmie
chało się i śmiało, jak wszędzie. Daremnie 
nadstawiałem uszu na prawo i lewo. Znikąd 
nie wpadło do nich ani jedno słowo, któreby 
przypominało, że znajduję się wśród osób 
wysoko wykształconych i utalentowanych.

Powieściopisarz skarżył się jakiejś wie
kowej literatce na stosunki swoje z wydaw
cami, dramaturg dąsał się na aktorów, hi
storyk ubolewał nad ubóstwem biblioteki, 
przyrodnik opowiadał gospodyni o ostatniej 
wycieczce naukowej, nowelista flirtował z mło- 
dziuchną panienką z zadartym noskiem, je
szcze ktoś inny dowcipkował. Powtarzano 
sobie wiadomości bieżące, plotki i ploteczki.

lylko przy mniejszych stolikach było 
nieco gwarniej i weselej. Chichotała się tam 
młodzież płci męzkioj i żeńskiej a wśród niej 
królował Barowski. J
oiin W ten stłumiony gwar pospolitych roz

mów Wpndf: ̂ ‘agle ■ głośniejszy wykrzyknik 
niewieści.

doczechami powinni oni głosować za zupeł 
nem usunięciem owych punktaeyj.

Morawski Wydział krajowy przedłoży 
dziś Sejmowi wniosek w sprawie przyzwole
nia 80.000 zł. na złagodzenie niedostatku 
w niektórych powiatach Morawy. Tenże Wy
dział krajowy przygotował przedłożenie w 
sprawie uregulowania, względnie polepszenia 
stosunku służbowego urzędników krajowych.

% Pesztu.
(Pogłoski o ustąpieniu ministra honwedów. — 

Komisye Izby deput.)
Jeden z dzienników opozycyjnych do

niósł w tych dniach z całą stanowczością, 
iż minister honwedów, generał Fejervary, 
ustąpi w czasie najbliższym z gabinetu i że 
rada ministeryalna zajmowała się już kwestyą 
jego następcy. Dziennik wzmiankowany dodał 
przy tern, że minister honwedów nie zatrzy
ma mandatu, udzielonego mu przez wybor
ców okręgu budyńskiego, tern bardziej, że 
przeciw wyborom wysłano wiele protestów. 
Wobec tych doniesień, zapewniają ze strony 
kompetentnej, iż w tern wszystkiem nie ma 
słowa prawdy. Minister Fejervary nie obja
wił zamiaru ustąpienia, to też rada ministe
ryalna nie miała potrzeby zajmowania się 
kwestyą jego następcy. Minister przyjął już 
ofiarowany mu mandat poselski, przeciw któ
remu nie podniesiono bynajmniej zarzutów. 
Baron Fejeryary jest wprawdzie od pewnego 
czasu cierpiącym, stan ogólny jego zdrowia 
nie daje jednak powodu do zaniepokojenia. 
W kołach dobrze poinformowanych podnoszą 
w ogóle z całym naciskiem., że nie zanosi 
się bynajmniej na jakiebądź zmiany w ga
binecie.-

Komisya adresowa Izby deputowanych 
wybrała przewodniczącym byłego prezydenta 
ministrów, Kolomana Tiszę. Rozprawy nad 
adresem mają się rozpocząć 7 b. m.

Również ukonstytuowała się już komi
sya finansowa, wybierając przewodniczącym 
dep. Wahrmanna.

Z Petersburga.
(Nowy minister komunikacyi. — Klęska głodo
wa. — Gen. Annenkow. — Projekt ubezpieczenia 

robotników).
Mianowanie Wittego ministrem komu

nikacyi sprawiło pewne wrażenie. Chociaż 
jego właśnie wymieniano już od pewnego 
czasu, jako kandydata na tę posadę, to prze
cież powątpiewano, aby wybór miał paść na 
Wittego, który dopiero od r 1886 znajduje 
się w służbie państwowej. Przedtem był on 
urzędnikiem kolei południowo-zachodniej, 
gdzie po dwudziestu latach służby otrzymał 
posadę dyrektora. Dzienniki wypowiadają w 
ogóle zadowolenie z tej nominacyi, gdyż 
zdaniem ich, nowy minister posiada potrze
bne fachowe uzdolnienie.

W tych dniach ogłoszono urzędowe 
sprawozdanie o zarządzeniach dla niesienia 
pomocy w okolicach nawiedzonych głodem. 
Wedle tego wydano po dzień 4 lutego prze
szło 128 milionów rubli, z której to sumy przy
pada znaczna część na gubernie: saratow
ską, kazańską i samarską. Nawet oficerowie

przyznają, iż teraz dopiero rozpocznie się 
najcięższa i najtrudniejsza walka z klęską 
głodową, albowiem nagromadzone zapasy zu
pełnie prawie się wyczerpały, a roboty wio
senne muszą być już wkrótce podjęte. Dla 
pokrycia najpilniejszych potrzeb należałoby 
mieć pod ręką przynajmniej dwadzieścia mi
lionów pudów zboża. ..

Prace publiczne, których głównym ce
lem jest dostarczenia zarobku ludności, do
tkniętej niedostatkiem, postępują niezmiernie 
powoli i jak dotychczas nie wykazały żadne
go dodatniego rezultatu. Ten stan rzeczy 
daje dobrą sposobność licznym i potężnym 
przeciwnikom gen. Annenkowa, który stoi 
na czele odnośnego komitetu, do dyskredyto
wania go u dworu, a jak słychać, zabiegi 
w tym kierunku odniosły już po części sku
tek, stanowisko bowiem Annenkowa mocno 
jest zachwiane. Obiega nawet pogłoska, iż 
wzmiankowany komitet ma być rozwiązany.

Dzienniki petersburskie dowiadują się, 
że rada państwa zajmie się niebawem opra
cowanym już przez ministerstwo skarbu pro
jektem ubezpieczania robotników od nie
szczęśliwych wypadków. W myśl projektu 
wszelkie fabryki, zakłady przemyłowe i war
sztaty rzemieślnicze, zatrudniające najmniej 
10 robotników, obowiązane będą założyć u 
siebie owe kasy. Prawo do pobierania eme
rytury z kasy przysługuje robotnikom, którzy 
w skutek nieszczęśliwego wypadku stali się 
niezdolnymi do pracy. Wdowom po robotni
kach, którzy zmarli z winy właściciela fa
bryki, przysługiwać będzie prawo do emery
tury w rozmiarach 50 prc. zarobku roczne
go, dzieci zaś do chwili dojścia do pełnole- 
tności i zawarcia małżeństwa pobierać będą 
emerytury w wysokości 20 lub 15 prc.

Persya i jej panujący.
Korespondencya z Teheranu do Temps 

donosi o niezmienionem usposobieniu ducho
wieństwa dla monopolu tytoniowego; tak sa
mo , jak dawniej palenie tytoniu monopoli
stycznego jest obłożone klątwą. Handel ty
toniem ustał, publicznie nikt tytoniu nie pall. 
Mollahowie podżegają do oporu — chociaż 
monopolu już nie ma, bo chcą oporem zmu
sić szacha do usunięcia pierwszego ministra, 
który się zanadto już „zanglizował", jak twier
dzą te ciemne głowy. Właściwie jest to ruch 
przeciwko samemu szachowi, który chciał 
wpuścić trochę europejskiego powietrza i 
światła w zatęchłą od czasu Islamu krainę, 
światłości i ognia, jaką była w epoce Zo- 
roastra.

O rozruchach styczniowych, w których 
nawet syn szacha przed tłumem ustąpić mu
siał, pisze korespondent, że wywołał je na
kaz wyjazdu, wydany jednemu z najzapal- 
czywszych mollahow stolicy. W odpowiedzi 
na rozporządzenie, Teheran pozamykał wszy
stkie sklepy i wysłał tłumy ludu przed pa
łac „króla królów", jak się to „nic" z da
wnej władzy Cyrusów i Daryuszów pozosta
łe , dziś jeszcze nazywa. Wojsko dało ognia 
i położyło sześciu burzycieli trupem , a pię
tnastu raniło. Pospólstwo się rozpierzchło, 
ale plac boju przy niem pozostał, bo kiedy 
wojsko strzelało jednocześnie urzędnicy dwo
ru zjawiali się u owego mołły z podarunka
mi szacha i prośbą, aby raczył rozkaz wyja
zdu uważać za niebyły i wpłynął na uspo
kojenie ludu. Jest to zupełna kapitulacya —

groźna w obec niekarności panującej w woj
sku i zupełnego rozstroju kadrów oficerskie#- 
Nawet przeciwnicy Europejczyków i eun??e(!" 
zmu dopominają się zmiany: chcą spręży* - 
szego, porządniejszego rządu.

K R O I I K A

Lwów , 3 marca.

— Najj. Pan raczył najmiłościwiej 0^® 
lić z prywatnej Swej szkatuły gminie Inwał , 
w powiecie wadowickim, na budowę szkoły, **' 
pomogi w kwocie 150 zł.

— Otwarcie Sejmu krąjowego 1)2lś’ 
jako w dniu otwarcia Sejmu krajowego od by O 
się uroczyste nabożeństwa o godzinie 10 z ran# 
w kościołach Archi katedralnych. W A rchiW ®  
drze łacińskiej odprawił nabożeństwo ks. k##0' 
nik Lenkiewicz w asystencyi licznego ducho 
wieństwa. Na nabożeństwie byli JE. P. Min*9̂  
Zaleski, JE. P. Namiestnik Kazimierz hr. 
deni, JE. P. Marszałek krajowy ks. SangusZ
i wiele innych dostojnych osobistości, wielu PT 
słów sejmowyoh, niektórzy w pięknych strój#0 
polskich i liczna publiczność.

W kościele metropolitalnym św. Jura e°le 
brował ks. prałat Siengalewicz w asystencyi k#' 
noników kapituły, w obecności ks. Metropolii 
Sembratowicza i licznych posłów narodowo901 
ruskiej.

Również uroczyste nabożeństwo odbyło ^  
w kościele Archikatedralnym ormiańskim.

Na wieży ratuszowej, i z gmachu sejmów0̂ 0 
powiewają chorągwie o barwach miasta i

— P. prezydent kolei Państwowy®!?'
dr. Leon Biliński, dnia 1 b. m. o godzinie D' 
minut 35 przybył osobnym pociągiem kornik' 
nym do Brodów. W sali I. klasy oczekiwały?' 
prezydenta: Rada gminna z burmistrzem p-™h 
tosławskim na czele; Izba handlowa z 
dentem p. Bykiem; „Gwiazda" z prezesem ** 
Świstelnickim i gremium urzędników kolejowy0 
z naczelnikiem p. Szyszko wskim na °*° 
Wszystkie deputacye przyjął dr. Biliński bard#0 
uprzejmie i przyrzekł wszelkiemi siłami pr*( 
czynić się do podniesienia handlu w tem u*1® 
ście. Szczególnie serdecznie powitał dyrektora P' 
mnazyalnego p. Adlofa, jako byłego swego Pr°' 
fesora. O godzinie 12 minut 35 opuścił na»  ̂
miasto dr. Biliński, odprowadzony przez burm1 
strza p. Witosławskiego.

Wczoraj deputacya lwowskiej Rady m>°̂  
skiej, składająca się z pp.: prezydenta Moch®# 
ckiego, wiceprezydenta Marchwickiego i deleg#1 
Michalskiego, była u p. prezydenta dr. 
skiego i usłyszała od niego życzliwe obietp1 
tak co do budowy centralnego dworca, jak • 
do zeszłorocznego wniosku p. Michalskiego 
sprawie dostaw kolejowych.

— Bankiet na cześć P. Prezydenta £* 
neralnej Dyrekcyi kolei państwowych urẐ  m 
dzisiaj o godzinie pół do 7 wieczorem w 8 
hotelu Europejskiego Komitet c. k. gal. j 
rzystwa rolniczego, jako dawniejszemu człon#0 . 
Komitetu i koledze. Bankiet ten na 36 naW 
odbędzie się w zamkniętem kole.

— Na cześć dr Leona Biliński®^
prezydenta kolei Państwowyoh, byłego cẐ oDij 
Rady nadzorczej Banku rolniczego, urządza*?® tf 
nadzorcza tegoż Banku obiad, który się odbęd**0 _ 
marca w poniedziałek o godzinie 6 po P° 
w sali Kasyna Narodowego (wchód z uliej 
ściuszki nr. 7).

— C. k. Namiestnictwo nadało
zentę na opróżnione rzymsko-katolickie pr<d>°8 ^ 
regiae collationis w Kałuszu, ks. Jó z e fo w i ® 
l i g i ewi c z owi ,  dotychczasowemu kooper#*' 
wi w Kołomyi.

— Wyjątkowa nędza. W Admin'8̂
cyi Gazety Lwowskiej złożyli na ten cel: X.
E. L. ze Stupnicy 2 zł., Franc. W ow kono ^ 
z Trembowli 1 zł., S. K. z Dzikowa 1 **' 
ct., Ks. J. Ch. w Rogach 1 zł., p. X. 5 **•

— Komitet wystawy przeJńf 
budowlanego podaje do wiadomości, 
sprawach tyczących się wystawy można * j, 
gnąć wyjaśnień co dzień w urządzonem sPe 
nie biurze wystawy, w lokalu Towarzystw# J  
litechnicznego, Rynek 1. 30, I piętro, w °z j 1 
od 6 do 8 godziny wieczorem; w nied*16 
święta od 10 do 12 przed południem. ^

— Dyrekcya Tow. Miłosierdzi®
godłem Opatrzności podaje powtórnie do P p .  
cznej wiadomości, że dotychczasowy kursor ^  
toni W ę ż o w i c z został wydalony, a "rŜ ,9 i 
zbieranie wkładek od członków To warzy8 
odbiór puszek groszowych ze sklepów 0 p9- 
Siostrom Józefatkom. Dyrekcya uprasza 0^  
tychmiastowe doniesienie jej, gdyby wyd#  ̂ | 
kursor Wężowicz chciał inkasować pienią#* ^

=  Ogień pokojowy powstał 
po godzinie 8 wieczór w mieszkaniu .. pel< 
Rubina Kurzera, pod 1.18 przy ulicy # # % #  
a zapuściła go przez nieostrożność służąc#
Ebers. Z zapalonej już lampy zdjęła ona 92 .j#e j 
ko, celem wyczyszczenia go, poczem prze* jjj 
dmuchnięcie zgasić chciała lampę. W  tej c „o > 
eksplodowała nafta w rezerwoarze, a Eber8 
w przestrachu rzuciła ją na ziemię, W

— O, bo pan, gdyby pan posiadał wła-1 
dzę, kazałby spalić wszystkie książki, jak 
Kalif Omar, smutnej pamięci, pogromca ręko
pisów Alexandryjskich.

Spojrzałem na szary koniec, zkąd zwrot 
ten pochodził. Siedział tam Kolski, mając po 
obu stronach dwie panny, obdarzone bardzo 
skąpo wdziękami.

— Nie byłbym tak okrutnym i naiw
nym — odpowiedział publicysta — ale prawdą 
jest, że zamknąłbym pewną część zadruko
wanej- bibuły do szaf, przystępnych tylko dla 
fachowych uczonych.

:- Prawdopodobnie spotkałby los ten 
wszystkie dzieła postępowe — mówiła pod
starzała już nieco dziewica, rzucając przez 
binokle, sterczące na długim , spiczastym 
nosie, pogardliwe spojrzenie na pisarza za
chowawczego.

Na to Kolski:
• — Nauka, pa n i , nie jest ani postępo

wą, ani konserwatywną, ale po prostu nau
ką, ta zaś staje się wtedy szkodliwą, gdy 
podaje do wierzenia hipotezy , które doma
gają się jeszcze sprawdzenia. Otóż przed 
bramą krainy domysłów i dowolnych przy
puszczeń postawiłbym straż z rozkazem, aby 
nie wpuszczała do niej nikogo, oprócz ludzi, 
zajmujących się wiedzą, nie po dyletancku, 
nie po amatorsku, lecz zawodowo, a na uży-’ 
tek publiczny przeznaczyłbym jedynie rze
czywiste zdobycze nauki, fakta, potwierdzone 
przez doświadczenie.

— Nauka dzisiejsza nie wygłasza ża
dnych hipotez — odezwał się z drugiego 
końca stołu Orowski. — Podaje ona same 
fakta.

— Z jakiej raeyi, jeżeli wolno wie
dzieć? — pytał Kolski.

— Z takiej, że jedynym kamieniem 
probierczym, którym się posługuje, są zmy
sły, a te nie zawodzą nigdy.

— Tak, zmysły nie zawodzą nigdy — 
powtórzyła za Orowskim sąsiadka Kolskiego.

O, o o... zaszemrało kilka głosów.
— Ładnie nie zawodzą! — mruknął

Piwoński.
Kolski przechylił się lekko w stronę 

postępowca i wyrzekł:
“ — Pan wierzy , że zmysły widzą, czu- 

ją, słyszą, smakują, i tam dalej, zawsze isto
tny stan rzeczy?

— O tem nie może być dwóch zdań — 
odrzucił Orowski.

— Gzy tak ? A gdybym pana na miej
scu przekonał, że zmysły łudzą — mówił 
Kolski — podnosząc się z krzesła.

— Już Kolski wre i kipi — odezwał 
się z cicha powieściopisarz, nakładając szkła 
na oczy.

Całe towarzystwo odwróciło się w stro
nę szarego końca. Salę zaległa cisza.

— Byłbym ciekawy — mruknął Orowski.
— Może panie będą łaskawe pomódz 

mi do niewinnego eksperymentu — mówił 
Kolski do swoich sąsiadek. — Jeźli tak . to 
proszę jedną z pań , panią np. (ukłonił się 
w stronę prawą), aby raczyła się podnieść.

Panny miały na sobie suknie z białe
go kaszmiru w czarne paski. U pierwszej 
były te paski podłużne, na drugiej zaś szły 
w poprzek.

(Dalszy ciąg nastąpi).



°2ego zajęły się firanki u okien. Tylko dzięki 
Potomności umysłu samych lokatorów, którzy 
nadbiegłszy na krzyk służącej, natychmiast zer- 

ali płonące firanki, nie przybrał ogień wię- 
*szych rozmiarów.

=  Pożar wybuchł wczoraj po północy 
^ Zboiskach pode Lwowem. Bliższe szczegóły 
d°tąd nie są nam wiadome, jednak sądząc z łu
ny, przypuszczać należy, iż musiał to byó zna- 
Czniejszy ogień.

—  Z obserwatoryum c. k. Szkoły Po- 
ntechnicznej we Lwowie, dnia 3 marca 1892 r. 
"arometr idzie w górę.

W ubiegłej dobie licząc od godziny 12 
^ południe dnia 2 marca do 12 w połu
dnie dnia 3 marca b. r . , mieliśmy wiatr co 

kierunku północny, co do siły mierny (2—3), 
n>ebo zachmurzone, a powietrze bardzo wilgotne 
(90 proc. wilg. względnej), opad śnieg, wyso- 
*°ść opadu 1,8 mm.

Średnia temperatura w tym czasie była 
T~.8>90C., najwyższa —6,6°C. wczoraj po połu- 
niu najniższa —12,3°C. w nocy.

Przez całą dobę padał chwilami śnieg. 
Zniżka barometryczna 745 do 750 mm. 

znajdowała się w Turcyi; zwyżka 780 do 775
* Północnej Bossyi

Stan barometru zredukowany do poziomu 
'Pntza, był dziś o godz. 12 w południe 764 mm.

Prognoza na dobę 3 marca 1892 roku (od 
Północy do północy): Wiatr będzie co do kie
ł k u  północno-wschodni co do siły mierny (2—3), 
,tednia temperatura doby około 10°0., niebo 
§dzie przeważnie zachmurzone, a względna 

^Igotność powietrza pozostanie około 90 proc.; 
°Pnd śnieg nieznaczny.

— Zamknięcie karnawału. Czas 
P}8ze; Tegoroczny karnawał do ostatniej chwili
lezwykle był ożywiony i zapełniony szeregiem 
abaw, których wspomnienie i urok nie skończą 

Pewno z posypaniem głowy popiołem. Zda
rłoby się, że po takim karnawale w dniach 
8° ostatnich zapanuje znużenie. Zamknięciem

* y^atnych zabaw był świetny bal w ostatni 
P0lhedziałek u hr. Stanisławów Badenich. Nie 
, Panowało znużenie bynajmniej, a dowodem pi- 
j81*. urządzony wczoraj w salach hotelu Sa-
1(;go przez grono panów, pragnących odwdzię- 
Jó się uroczym tancerkom za miłe trudy kar- 
awałowe, za udział w zabawach. Że piknik od- 

P°Medział założonemu celowi i był pięknym 
głazem hołdu dla pań, za to ręczyły nazwiska 

e nów, którzy się zajęli urządzeniem zabawy; 
>§dzy nimi wymienić należy hr. Edwarda My- 
eiskiego, Józefa hr. Wielopolskiego, Wł. hr. 

^rdnickiego, Wacława Zaleskiego i Wł. hr. My- 
ojskiego. Zabawa rozpoczęła się obiadem o go- 
*Jfie 5 po południu, przy dźwiękach muzyki 
Jskowej. Potem otwarto piknik polonezem;

. kadził go w pierwszą parę hr. Ludwik Pla- 
^ ,z hr. Heleną Krasińską. Polonez ten przypo- 
. aiał taniec ludowy; pierwsza para, mianowicie 
. (°erz stając przed muzyką, śpiewał odpowie- 

zwrotkę, a chór tancerzy podejmował ją 
 ̂ 8t?pnie. Potem szły ożywione tańce wirowe;

kadryla i mazura stawało po 40 par; dowo- 
U tańcami hr. Edward Mycielski. W ogóle 
j.. ^  piękną zabawę przybyło około 140 osób,
2 niemi państwo Julianowie Dunajewscy 

^r ' -lamowie Krasińscy, hr. Jan Tar- 
hr z Chorzelowa z córkami, hr. Mycielscy, 
ę,‘ Ginterowie, hr. Romanowie Michałowscy, pani 
„ rayska, hr. Komorowska i t. d. Z uderzeniem 
uj8 z'ny 12 zamilkły dźwięki muzyki 13 pułku, 

a zaległa salę i skończyła się ostatnia za- 
a karnawałowa, jedna z najpiękniejszych.

— Wyehodżtwo. Na krakowskim dwor-
ojP^ytrzymała przedwczoraj policya 11 wy-
ton w z powiatów: sanockiego, pilznieńskiego,
sV; Zy°kiego, liskiego, jasielskiego i przemy

to .

r~  W Kołomyi odbędzie się w sobotę, 
5 b. m., wieczór, w sali kasyna resursy, 

r°czny p0pjs celuiejszych uczniów szkoły To- 
w^Jstwa muzycznego im. Moniuszki i miłośni- 

* Polskiej sceny.
fon, t  Zmarli w ostatnich dniach: w Za- 
8tayeach, koło Żydaczowa, Cecylia D ob ro
gatku8 ka ’ żona tamtejszego zawiadowcy fol-

Pj. yT powiecie lubelskim, gubernii witebskiej, 
pąj^^zek J a s i e wi c z ,  właściciel dóbr Woro- 
ej1]1j^Szczyzna. Zmarły był człowiekiem powsze- 
Utf, szanowanym i wysoko wykształconym; 
(ly^^JWał stosunki i  uczonymi, zwłaszcza me-

M<>z. " ® pogrzebie ś. p. Jana hit Tyszkie- 
> h. marszałka wileńskiego, donosi Słowo: 

do n, ^ Wilna wysłany został specyalny pociąg 
8oś. agb którym się udali na miejsce żałobni 
■arł' ^k°l° 200 osób przybyło, by oddać cześć

— U- We wsPaniałei gotyckiej kaplicy, po- 
tiw 6J Przy samym pałacu, spoczywały zwłoki,

okryta była niezliczonemi wieńcami. Wiele 
>st 1 z różnych stron zjechało się, by oddać 
iOc posługę. Przybyli: hr. Andrzejowie Po- 

Włodzimierz Czetwertyński, hr. Jezier- 
V, q,PP- Karscy, pp. Rostworowscy, ks. Ogińscy, 
ky jZaPsoy, Zabiełłowie, Niezabytowscy, Myciel- 
B z  i^le ê ionych. Niezliczone tłumy włościan 
*ePszP  ̂ kaPlic«. hy się pomodlić za swego naj- 

?° dziedzica. Po śniadaniu, nakrytem na 
o 300 osób, wysłany został nadzwyczajny

pociąg do Wilna, by odwieźć zaproszonych gości. 
Hr. Jan Tyszkiewicz pozostawił milionową for
tunę swoim dwom synom, Michałowi i Janowi.

— P. Stefan Szolc - Rogoziński.
K uryer Warszawski donosi: Bawiący w mie
ście naszem od kilku miesięcy p. Szolc-Rogoziń- 
ski zamyśla opuścić w jesieni bieżącego roku 
Warszawę i przenosi się na stałe mieszkanie 
do Egiptu. P. Rogoziński nie wróci więcej do 
Fernando-Po i z tego powodu obszerne planta- 
cye, jakie tam posiada, oddał w zarząd młod
szemu swemu bratu. Natomiast przedsiębiorczy 
podróżnik postanowił wstąpić w służbę u mło
dego egipskiego kedywa Abbasa i w tym celu 
wyjedzie do Kairu, gdzie posiada rozległe sto
sunki. Następnie ma nadzieję objąć stanowisko 
wojskowo-administracyjne w egipskim Sudanie. 
Nie potrzebujemy dodawać, że p. Rogozińskiemu 
towarzyszyć będzie żona, której klimat afrykań
ski bardzo dobrze posłużył.

— Morderca Maryi Wisnowskiej,
kornet Bartenjew, skazany przez sądy dwóch 
instancyj na roboty przymusowe, jak donoszą 
dziennikom wiedeńskim z Petersburga, ułaska
wiony został przez cara, który zmienił wyrok 
sądowy w ten sposób, iż Bartenjew służyć ma 
jako prosty żołnierz przez pięć lat na Kaukazie, 
poczem nastąpić może jego rehabilitacya!
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— Nieustająca wystawa zjednoczonego 
Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych, przy 
placu św. Ducha 1. 10, I piętro, otwartą jest 
codziennie od godziny 10 rano do 4 po południu. 
Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 15 ct., 
w dni powszednie 30 ct. Dla członków wstęp 
wolny.

i t t i  iiteracKo-ariyslFczae.
Repertoar teatralny. Z powodu cho

roby pana Warmutha zamiast zapowiedzianego 
„Proroka", dane będą dziś we czwartek „Opo
wieści Hoffmana", opera fantastyczna w 4 aktach 
a 5 obrazach Juliusza Barbier’a. Muzyka Jakóba 
Offenbacha. — Jutro, w piątek, komedya Blu- 
menthala „Na szarym końcu".

Krakowski nowy teatr. Czas pi
sze: W budowie nowego teatru roboty idą po
spiesznie. Strop sali widowisk już ukończony. 
Teraz pracują nad stropem w foyer. Szkielety 
żelazne lóż i galeryi już ustawione. Teraz przy
stąpić mają do osiatkowania ich drutem i ogipso- 
wania, co na kwiecień ma byćgotowem. Rychło 
przystąpi Gridl do urządzenia sceny tak, aby 
gotową oddać na miesiąc sierpień. — Najwięcej 
czasu zajmie malowanie sali, jakoteż dostarcze
nie dekoracyj w ilości 20 odmian. Z pospiechu 
robót wróżyć można, że teatr stanie do zimo
wego użytku. Z tego powodu już czas najwyż
szy, aby rozpisać konkurs na wzięcie entrepryzy. 
Wiadomo jest, że jeszcze w końcu roku zeszłego 
Namiestnictwo wystosowało odezwę do magistratu, 
zapytując o zamiary co do kierownictwa nowym 
teatrem; pytając: Czy mianowicie miasto weźmie 
teatr we własną administracyę, czy też wypuści 
teatr w entrepryzę i w jaki sposób? — Na to 
zapytanie nie dostało dotąd Namiestnictwo odpo
wiedzi. Sytuacya jednak jest paląca ze względu 
na entrepryzę i aktorów. Ich zobowiązania wzglę
dem entreprenera i nawzajem kończą się z koń
cem maja. Entreprener dzisiejszy nie wiedząc, 
czy się utrzyma, nie będzie wiedział, co czynić 
z personalem przez te przejściowe miesiące. Dla 
aktorów zaś kwestya nieprzerwalności gaży jest 
kwestyą dalszej egzystencyi. Z końcem maja za
tem powinna być niepewność co do przyszłej 
entrepryzy rozstrzygniętą. Pora teatralnych wa- 
kacyj od czerwca do połowy sierpnia jest porą 
odnawiania personalów, bo na owe miesiące 
zjeżdżają prowincyonalne kompanie do ogródków 
warszawskich. Ktokolwiek więc otrzyma entre
pryzę, musi mieć przynajmniej dwa miesiące 
czasu do stworzenia kompanii teatralnej, aby ta 
już na 1 sierpnia zgromadziła się w Krakowie, 
i aby przerabiała nowy repertoar, za nim w no
wym teatrze wystąpi, choćby to wystąpienie po
przedzić miało tymczasowe grywanie przez parę 
miesięcy w murach starego teatru. Jeżeli dalsze 
zwlekanie ogłoszenia konkursu potrwa po nad 
czas rozpoczęcia sezonu letniego w ogródkach 
warszawskich, możemy doczekać się smutnego 
rezultatu, że będzie entreprener, ale bez aktorów, 
bez repertoaru, bez sprzętów i bez garderoby.

Sejm krajowy.

(J. posiedzenie 3eiej seryi V I peryodti.)

Lwów, 3 marca.
(§) Ti uderzeniem godziny 12 w połu

dnie, na którą zapowiedziany był początek 
pierwszego posiedzenia, zaczęła sala sejmo
wa zapełniać się posłami. Wielu wystąpiło 
w polskich strojach. Loże i galerye zapeł
nione publicznością.

Na sali obecny J. E. P. Minister Za 
l esk i ,  prezydent generalnej Dyrekcyi kolei 
państwowych dr. B i l i ń s k i .

Na ławie rządowej zajęli miejsca w peł
nych uniformach J. E. P. Namiestnik Kazi
mierz hr. B a d e n i ,  radca Dworu hr. Łoś, 
jako komisarz rządowy, oraz komisarz Na
miestnictwa p. Iie  i n er.

O godzinie 12 min. 20 zabrał głos JE. 
książę Marszałek krajowy Eustachy Sa n g u -  
szko,  zawiadamiając zgromadzonych, iż Naj- 
wyższem postanowieniem z dnia 15 lutego 
został Sejm galicyjski zwołany na dzień 3 
marca. Ponieważ komplet jest dostateczny 
(117 posłów), otwiera ks. Marszałek posie
dzenie.

Na prowizorycznych sekretarzy powo
łał posłów : Paszkowskiego, Stanisława Ję- 
drzejowieza, Włodzimierza Kozłowskiego i 
Ochrymowicza.

Następnie przemówił ks. M a r s z a ł e k  
w następujących słowach :

Wysoki Sejmie 1
Witając Panów po raz wtóry z tego miej

sca, wyrazić muszę na samym wstępie ubo
lewanie, że w roku przeszłym Sejm galicyj
ski nie był zwołany i nie mógł zatem dopeł
nić swego zadania konstytucyjnego, na czem 
prawidłowy tok spraw krajowych nie mało 
cierpi.

Wyrażając to ubolewanie wyrażam za
razem i nadzieję, że się to nie powtórzy i że 
Sejmy, które stanowią część składową kon
stytucyjnego organizmu państwa, nie mniej 
istotną i równorzędną, co roku zwoływane 
będą.

Opieram zaś te nadzieje na przekona
niu, że cesarsko-królewski Rząd nie z chęci 
ubezwładnienia Sejmów, osłabienia ich po
wagi i odjęcia im znaczenia to uczynił, ale 
z powodu okoliczności, których tu nie po
wtarzam, gdyż są Panom dostatecznie znane 
Powody te jednak są już dziś usunięte i mieć 
powinniśmy nadzieję, że Sejm nasz raz je
szcze w tym roku zwołany zostanie i będzie 
mógł w czasie właściwym uchwalić budżet 
na rok przyszły, co dla normalnego spraw 
toku jest koniecznem.

Winienem rozpoczynając tę sesyę sej
mową dać tej Wysokiej Izbie choć bardzo 
pobieżnie obraz działalności Wydziału kra
jowego.

Z pomiędzy licznych uchwał ubiegłego 
Sejmu doniosłe miała znaczenie nowa in- 
strukeya dla Wydziału krajowego. Było rze
czywiście na czasie, urząd stosunkowo młody, 
jakim jest Wydział krajowy, którego agendy 
z każdym rokiem się mnożyły a zastęp urzę
dników niepomiernie wzrastał, cokolwiek zre
organizować i w pewne więcej ścisłe formy 
ująć. Tej myśli dał wysoki Sejm wyraz, u- 
chwalając na ostatniej sesyi nową instrukcyę. 
Zmiany w niej zawarte zostały wszystkie, w 
ciągu roku przeszłego, wprowadzone powoli 
i stopniowo.

Najważniejszą z tych reform było wpro
wadzenie starszych urzędników w departa
mentach i zorganizowanie ważniejszych dzia
łów administracyjnych w osobne biura. Biur 
takich z kierownikami na czele jest trzy : 
gminne, drogowe i szpitalne. Zaprzeczyć się 
nie da, że przez to zarządzenie administracya 
tych trzeeh niezmiernie ważnych działów na 
sprężystości i jednolitości kierunku zyskać 
musiała.

W uzupełnieniu tej organizacyi przy
chodzi obecnie Wydział krajowy do Wysokie
go Sejmu z projektami, których celem osta
teczne uregulowanie dwóch bardzo ważnych 
działów: biura tech*icznego drogowego i
służby krajowej melioracyjnej.

Pierwsze z tych biur, oddawna już 
istniejące, miało dotychczas organizacyę pro- 
"wizoryczną a reorganizacya jego była już 
przed kilku laty przez tyloletniego a tak za
służonego kierownika departamentu drogo
wego, hr. Władysława Badeniego zamierzoną, 
lecz z powodu choroby i śmierci jego nie 
został ten projekt wys. Sejmowi przedłożony.

Biuro melioracyjne, jedna z najmłod
szych kreacyj Wydziału krajowego, funkeyo- 
nowało i funkeyonuje dobrze od swego zało
żenia, nie zostało jednak ujęte w organizacyę 
biurową; dziś kiedy czynności tego biura, coraz 
się rozszerzają, kiedy państwowy fundusz me
lioracyjny się zwiększył, a sprawa regulacyi 
wód i drenowania coraz szersze zastosowanie 
i uznanie w kraju zyskuje — wydało się Wy
działowi krajowemu na czasie zorganizować 
je jednolicie, postawić oficyalnie na jego 
czele kierownika i stworzyć ramy organiza
cyi, któraby i rozszerzonej w przyszłości ak- 
cyi melioracyjnej odpowiedzieć mogła.

Kiedy już mowa o organizacyi Wydzia
łu krajowego, to wspomnieć mi tu wypada, 
że w roku zeszłym pomnożyły się agendy 
tegoż o dwie bardzo ważne sprawy: zawia
dywanie funduszami indemnizacyjnemi i ad
ministracya opłat konsumcyjnych krajowych.

Pierwsza zawiadywaną jest przeważnie 
dotychczasowemi siłami Wydziału krajowego 
z nieznacznym dodatkiem sił nowych do tej 
administracyi specyalnie dodanych. Druga 
zawiadywaną jest wyłącznie siłami dotych
czas w Wydziale krajowym pracującemi, a 
jakkolwiek funduszowi krajowemu znacznego

dochodu przysparza, to koszta administracyi 
tego działu są właściwie żadne.

Na ostatek przedkłada Wydział krajo
wy wys. Izbie poleconą mu przez Sejm, re- 
organizacyę oddziału rachunkowego, która 
uzupełnia szereg reform administracyjnych 
w łonie samego Wydziału.

Uważałem za mój obowiązek zdać spra
wę Panom z tej części czynności Wydziału 
krajowego, która dotyczyła ulepszeń w jego 
wewnętrznym ustroju dla tego, że o tem w 
sprawozdaniach Wydziału krajowego znaj
dziecie tylko częściowe wzmianki, całości 
nie obejmujące, a jest to sprawa "kraj nieza
wodnie z bliska obchodząca, która Sejm w 
roku zaprzeszłym bardzo żywo i skutecznie 
zajmowała.

A teraz przechodzę do przedłożeń Wy
działu krajowego a naprzód do budżetu.

Budżet na rok 1892 wykazuje bardzo 
poważny deficyt, przewyższający o wiele do
tychczasowe. Przypatrując się jednak bliżej 
temu budżetowi, mniej on się przedstawia 
niekorzystnym, niżby się na pierwszy rzut 
oka wydawać mogło. Do charakterystyki je
go podnieść trzeba, że zawiera on niedobo
ry zamknięć rachunkowych z lat poprzednich; 
niczem bowiem innein nie są zwroty fundu
szom : melioracyjnemu i koszarowemu, a 
zwroty te przenoszą cyfrę pół miliona. Inne 
podwyższenia rozmaitych rubryk są w prze
ważnej części albo rezultatem obowiązują
cych ustaw, jak to ma miejsce przy wyda
tkach na szkoły i na koszta leczenia, albo 
skutkiem poprzednich uchwał tej wys. Izby. 
Są też i pozycye budżetu, które Wydział 
sam podnieść widział się spowodowany.

Sądzę, że podwyższenia te, jakie Wy
dział krajowy proponuje, nie powinny niko
go dziwić, jego bowiem pierwszym obowiąz
kiem jest czuwać, aby instytucye, które ta 
wys. Izba do życia powołała, odpowiadały 
w całej pełni swemu zadaniu, zmiany zaś i 
ulepszenia z natury rzeczy połączone są zwy
kle z kosztami.

Nie w Wydziale krajowym, lecz w tym 
wys. Sejmie przedewszystkiem tylko regulo
wać można wzrost naturalny budżetu krajo
wego, oraz przyspieszać lub zwalniać tempo 
jego rozwoju.

Chciałbym, by ta wys Izba z tem 
przeświadczeniem do uchwalenia budżetu 
przystępowała.

Uszedłszy już spory kawał drogi, kto 
wie, czy nie jest na czasie badawczem o- 
kiem zlustrować to, co się zrobiło, a zara
zem przypatrzeć się szczelnie, w jaki sposób 
to na społeczeństwo i na kraj reaguje i jaki 
ztąd skutek został osiągnięty ; a jeźli dojdzie 
się do przekonania, że ten skutek nie jest 
zupełnie zadawalający, że może nie całkiem 
odpowiada podjętym usiłowaniom, stwierdzić, 
jaka jest tego przyczyna.

Brak tego skutku może powodować 
czasem jaka wada organiczna pewnej insty- 
tucyi; czasem może wina tego leżeć w czem 
innem, np. w społeczeństwie, które z insty- 
tucyi korzystać dostatecznie nie umie.

Nie dziwiłbym się w ięc, a nawet po- 
chwalićbym musiał, gdyby ta wys. Izba, 
uderzona wzrostem budżetu, postanowiła 
postępować jeszcze ostrożniej, jak dotąd, 
w powoływaniu do życia instytucyj nowych,

Sejm nasz, który w roku przeszłym 
skończył 30 lat istnienia swojego, zrobił — 
zdaniem mojem — swoje. Czy społeczeństwo 
zrobiło swoje, w tem pytanie. Jakkolwiek i 
tu postęp pewien zaznaczyć można, to je
dnak nie widzę w łonie tego społeczeństwa 
tego wysiłku, który jest koniecznym do te
go , byśmy na własnych nogach stanęli, — 
nie widzę tego zastępu liczniejszego ludzi 
z inieyatywą, śmiało a trzeźwo obrachowa- 
ną, z energią i wytrwałością , których dziś 
każde społeczeństwo posiadać musi, jeśli ma 
kroczyć naprzód, a nawet istnieć.

W młodzieży, wychodzącej ze szkół 
naszych, — nawet fachowych i przemysło
wych, — mało spostrzegam ochoty do roz
poczęcia samoistnej , produktywnej pracy, 
dla której jeszcze u nas tak szerokie pole 
się otwiera; więcej za to oglądania się za 
posadami Toż samo daje się spostrzegać i 
w przemyśle krajowym, który na pomoc 
krajową lub państwową rachować lubi , a 
często na braku dzielności i kierownictwa 
utyka.

Czas jest wielki, by sobie społeczeń
stwo , — to je s t , ogół w kraju — powie
działo , że ani inwestycyami, ani szkołami 
samemi kraju nie podniesiemy, jeśli nie bę
dziemy w stanie wytworzyć zastępu ludzi 
przedsiębiorczych , do wszelkiej pracy zdol
nych i z inieyatywą i charakterem.

Takiego zastępu wytworzyć sama szkoła 
nie potrafi, chyba szkoła życia, a społeczeń
stwo może zmniejszyć wpływy ujemne, jeśli 
nie wprost demoralizujące, — choć i to czę
sto bywa — to przynajmniej paraliżujące, 
które dzis jeszcze na jednostki częstokroć 
wywiera.

Chwila po temu , by społeczeństwo 
z pewnym wysiłkiem się do pracy ekono
micznej wzięło, jest wskazaną.

Dwa fakta wielkiej wagi, które zaszły 
w ciągu dopiero co upłynionego roku, dają

Lwowska" z dnia 4 marca 1892 roku.
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nam otuchę lepszej przyszłości, jeśli z nich 
korzystać będziemy umieli:

Upaństwowienie kolei Karola Ludwika 
daje nam tańsze transporta , oraz gwaran- 
cyę, że z konkurencyą obcą pod względem 
taryf walczyć będziemy m ogli, pozwoli ono 
zapewne rozwinąć się znacznie ruchowi lo
kalnemu , i umożliwi powstanie licznych
przedsiębiorstw.

Drugi fakt — o ile przewidywać mo
żna — bezsprzecznie korzystny dla naszego 
kraju, to traktat handlowy z Niemcami. Pra
wdopodobnie będzie mógł kraj nasz przecież 
znowu eksportować zboże, drzewo i bydło do 
Szląska i Prus, jak to od niepamiętnych cza
sów miało miejsce, a w skutek sztucznych 
taryf celnych w ostatnich latach uniemożli- 
wionein zostało.

Jedno z największych podniesień wy
datków i to tak w budżecie zwyczajnym, jak 
nadzwyczajnym, powoduje szkolnictwo. I tak 
n. p. podniósł Wydział dotacyę nastypendya 
dla kandydatów nauczycielskich o drugie 
tyle, to jest do sumy 60.000 zł.

Miejmy nadzieję, że tem podniesieniem 
nie tylko osiągnięty będzie choć częściowo 
cel zaradzenia brakowi sił nowych nauczy
cielskich, ale także, że ta młodzież, którą w 
kraju tak ważne i szczytne czeka zadanie, tą 
pomocą od moralnych chorób ochronioną zo
stanie, na które rzucona na pastwę losu, nie
stety nie raz jest narażoną.

Znajdziecie Panowie dalej na waszych 
pulpitach przedłożenie, którego celem pole
pszenie losu tych właśnie nauczycieli, którzy 
najgorzej materyalnie stoją.

Przedkładając te ciężkie ofiary pieniężne 
wys. Izbie, do uchwały, trzymał się Wydział 
krajowy tradycyi tej wys. Izby, która nigdy 
nie szczędziła ofiar, by szkolnictwo krajowe 
na wysokości zadania utrzymać a byt nau
czycieli o ile możności zabezpieczyć i przy
najmniej znośnym uczynić.

W sprawie ulepszeń w stosunkach 
gminnych przedkłada Wydział krajowy tylko 
jedną ustawę o policyi ogniowej po wsiach.

"Wsprawozdaniach Wydziału krajowego 
znajdziecie Panowie powody, dla czego tylko 
ta jedna ustawa przedłożoną Wam jest, nie 
znaczy to jednak, by Wydział spuszczał 
z oka i inne projekta ustaw.

Zbierał on i zbiera skrzętnie materyały, 
które — mam nadzieję — posłużą jeszcze 
do naprawy dalszej naszych stosunków gmin
nych.

Po ruslcu. Szanownych Panów ruskiej 
narodowości, witam jak co roku, w ich ję
zyku. Z ław waszych padły pod koniec Sej
mu poprzedniego słowa wierności dla Ko
ścioła i Monarchy, a uczuć pojednawczych 
dla drugiej narodowości, zamieszkującej kraj 
ten od wieków' wspólnie z wami. Słowom 
tym przyklasnąć musiał każdy, mający na 
celu dobro kraju. Nie jestto programem po
litycznym , ale to może lepsze od programu 
politycznego, jeśli będzie służyło za tło i 
podstawę do akcyi nie tylko politycznej, ale 
także w życiu codziennem. Wtenczas mogą 
te słowa, zamienione w czyn, oddziałać błogo 
na stosunki krajowe.

Po polsku. Kończąc na tem moje prze
mówienie, upraszam Panów, byście, jak 
zawsze, w uczuciu wierności i przywiązania 
dla uświęconej Osoby Najmiłościwiej panu
jącego nam Monarchy, wznieśli za mną trzy
krotny okrzyk:

„Najjaśniejszy Pan , Cesarz Franciszek 
Józef I niech żyje!" (Izba powtarza ten o- 
krzyk trzykrotnie z  zapałem).

Przemówienie ks. Marszałka przerywa
ła Izba kilkakrotnie brawami.

Następnie zabrał głos J . E.  P. Namie
stnik Kazimiei'z hr. B a d e n i :

Wysoka Izbo!
Mam zaszczyt powitać Szanownych 

Panów w imieniu Rządu, a zanim przy
stąpię do rzeczowego przedstawienia spraw, 
na które uwagę szanownych Panów zwrócić 
pragnę, pozwolę sobie powiedzieć kilka słów 
o rzeczy! która i mnie na sercu leży.

Już Książę Marszałek raczył napom
knąć w swem przemówieniu o tak późnem 
zwołaniu Sejmu i o trudnościach j niedogo
dnościach, które z tego powodu dla gospo
darki krajowej wynikły. Nie potrzebuję za
pewniać, że Rząd nie lekceważył sobie tych 
wszystkich poruszonych tu względów i dale
kim był od zamiaru ukrócania jakichkoh 
wiek praw krajowych. Tylko bardzo wyją
tkowe okoliczności, nad któremi się rozwo
dzić nie potrzebuję, gdyż są Wysokiej Izbie 
aż nadto dobrze znane, złożyły się na to, iż 
w tak spóźnionym okresie mam zaszczyt 
szanownych Panów powitać, mam na
dzieję, że tak jak dotąd, tak i w przyszłości 
pozostanie ten fakt wyjątkowym; proszę 
wierzyć, że takie są przynajmniej zamiary 
Rządu i niech mi będzie wolno do tego 
oświadczenia dołączyć prośbę, odemnie już 
pochodzącą, by Wysok,a Izba raczyła to 
oświadczenie moje przyjąć do wiadomości 
z tą dobrą wiarą, z jaką je wypowiadam.

Przechodząc do spraw pojedyńczych, 
mam zaszczyt przedewszystkiem złożvć do 
laski marszałkowskiej dwa przedłożenia rzą
dowe :

Pierwsze z nich jest u s t a w a  ł owi e-  
c k a , którą szan. Panowie już w ręku ma
cie. Potrzeba tej ustawy była już kilkakro
tnie w tej wys. Izbie podnoszoną i zazna
czaną, a to ze stron rozmaitych, tak ze stro
ny tych, którzy prawo polowania wykony
wają, jak i tych, którzy cierpią z powodu 
szkód przez zwierzynę wyrządzanych. Już 
sam fakt, że przepisy co do szkód, datują się 
jeszcze z wieku przeszłego, przepisy zaś co 
do wykonywania polowania, wydane były 
przed laty mniej więcej czterdziestu, już ta 
okoliczność sama wskazuje dostatecznie, że 
w obec zmienionych w międzyczasie stosun
ków, dążenia ku nowej ustawie są uzasa
dnione. Ustawa sama jest wynikiem obrad 
ludzi fachowych, a chociaż jest oparta na 
ustawach, w innych krajach koronnych obo
wiązujących, staraliśmy się przecież uwzglę
dnić wszystkie partykularne stosunki nasze
go kraju. Przy tej sposobności niech mi bę
dzie wolno zwrócić uwagę wys. Izby na o- 
koliczność, że Galicya znajduje się pod tym 
względem już w wyjątkowem położeniu, gdyż 
wszystkie prawie kraje koronne, a mianowi
cie i te, które są najbardziej do naszego 
zbliżone, mają już taką ustawę.

Druga ustawa, traktuje o zatwierdzaniu 
i zaprzysiężaniu straży, ustanowionej dla o- 
chrony kultury krajow-ej. Obie te ustawy 
śm iep polecić łaskawej uwadze wys. Izby, 
a księcia Marszałka upraszam, by pierwsze 
czytanie tychże raczył zarządzić w dalszym 
ciągu posiedzenia.

Z ustaw w roku zeszłym przez wysoką 
Izbę uchwalonych, nie otrzymała Sankcyi u- 
stawa gminna dla miast i miasteczek, nie 
objętych ustawą z roku 1889.

Nie wątpię, że trudności dadzą się u- 
sunąć, gdyż nie są zasadnicze i zależą bar
dziej od indywidualnego zapatrywania. Nie 
chcę jednak dalej wys. Izby tą kwestyą w 
tej chwili zajmować, gdyż Wydział krajowy 
donosi w sprawozdaniu swem, że nie ma za
miaru wystąpić z ponowmym projektem tej 
ustawy w bieżącej sesyi sejmowej; będzie 
zatem czas omawiać tę kwestyę, gdy się* sta
nie rzeczywistą.

Nie otrzymała również sankcyi ustawa, 
uzupełniająca postanowienia ustawy z roku 
1874, o zakładaniu i wewnętrznem urządza
niu ksiąg hipotecznych. Sądzę, że co do tej 
ustawy, raczy wys. Izba uznać podniesione 
przez Rząd zarzuty za słuszne, a już i Wy
dział krajowTy , przedkładając ponowne spra
wozdanie, uwzględnił je.

W sprawach wychowania publicznego, 
pozwalam sobie zwrócić uwagę szanownych 
Panów na obydwa sprawozdania Rady szkol
nej krajowej, które już w swych rękach 
macie, a mianowicie, tak o szkołach śre
dnich, jak i o szkołach ludowych , za ubie
głe lata szkolne.

Prócz wszystkich szczegółów statysty
cznych, jest w obydwóch wstępach jasno 
zaznaczony kierunek, w którym *Rada szkol
na krajowa prowadzi sprawy szkolnictwa, 
pracuje i postępować usiłuje. Są tam i wszy
stkie ujemne i słabsze strony szczerzeni 
otwarcie wypowiedziane, gdyż Radzie szkol
nej zależy na tem , by wys. izba miała jak 
najdokładniejszy obraz warunków i potrzeb 
naszego szkolnictwa. W  dziale szkół średnich 
mamy do zaznaczenia założenie trzech no
wych gimnazyów, z których gimnazya we 
Lwowie i w Podgórzu wejdą w życie z po
czątkiem przyszłego roku szkolnego, gimna- 
zyum w Buczaezu zaś w roku 1893, jeżeli 
tylko gmina wykończy na czas nowy budy
nek. Pan Minister oświaty raczył także usta
nowić cały fszereg nowych posad nauczy
cielskich, tak,  że skargi młodych ludzi, 
wstępujących do tego zawodu, ustać powinny.’

_ Codo szkolnictwa ludowego najważniej
szą jest sprawa stabilizacyi Inspektorów ó- 
kręgowyeh, która dzięki inicyatywie Koła 
Polskiego i życzliwemu poparciu Pana Mi
nistra oświaty weszła na tory rokujące urze
czywistnienie tej dawno odczutej potrzeby. 
Również i nowe Seminarym nauczycielskie 
w Samborze powstanie od przyszłego roku 
szkolnego, a co do drugiego, w Krośnie, są 
pcrtraktaeye wT toku.

Brak nauczycieli coraz bardziej czuć 
się daje i dla tego Rada szkolna zmuszoną 
była powstrzymać nieco organizowanie szkół 
nowych w nadziei, że nowe Seminarya, po
większenie liczby _ stypendyów dla kandyda
tów nauczycielskich i drobne polepszenie 
bytu nauczycielskiego, podnosząc minimum 
płacy z 200 na 250 zł. zdołają przysporzyć 
krajowfi nowych sił nauczycielskich. Zależy od 
wysokiej Izby, czy raczy te, mojem zdaniem, 
słuszne wnioski uwzględnić a obowiązkiem 
moim jest, wypowiedzieć z tego miejsca, że 
bez tego co najmniej zastój nastąpić musi.

Budżet państwowy na r. 1892* wykazuje 
znaczny wzrost przy wydatkach na szkoły 
przemysłowe w Galicyi a Pan Minister ra
czył uwzględnić wszystkie wnioski kornisyi 
przemysłowej w tej mierze postawione.

Ruch pod tym względem w kraju się 
wzmaga, co uważam z wielu względów za objaw 
pocieszający.

Jeżeli w końcu dodam, że Rada szkolna 
krajowa zajmuje się żywo w tej chwili pla
nami naukowemi dla szkół ludowych, nie

mniej poprawą książek tak polskich, jak i 
ruskich, szczególniej dla szkół średnich, nie 
pozostaje mi jak prosić wys. Izbę, by idąc 
za zeszłoroczną praktyką, raczyła sprawozda
nia te przekazać kornisyi szkolnej. Sądzę, że 
rady, wskazówki, uwagi i wnioski w sprawach 
szkolnictwa naszego, które tą drogą będą się 
dostawać przed wys. Izbę, zapewnią najlepiej 
trwały kierunek i dojrzałe przygotowanie 
spraw szkolnych.

Sprawa propinacyjna postępuje nor
malnie ; pozostaje nam do wypłacenia z ka
pitałów wynagrodzenia około 1,200,000 zł. 
w_ gotówce i 1,800.000 zł. w obligaeyach 
winkulowanych. Czynsze dzierżawne" wpły
wają dobrze. Z ubiegłych dwóch lat pozo
stało około 10.000 zł. zaległości, co wobec 
czynszów, wynoszących blisko 7 milionów za 
dwa lata, nazwać muszę stosunkiem korzy
stnym. Rok bieżący jest ważnym dla przy
szłości funduszu propinacyjnego, z końcem 
roku bowiem kończą się kontrakta początko
wo na lat trzy zawarte, a które stanowią 
mniej więcej jedną trzecią część sumy całej 
czynszów dzierżawnych. Dyrekcya porobiła 
zawczasu przygotowania, bylicytacye odbyły 
się przeważnie w pierwszej połowie roku i 
konkurencyą była jak najszersza.

_ Przedstawiwszy w ten sposób sprawy, 
o których zdawało mi się, że wspomnieć na
leży^ sądzę, iż wys. Izba znajdzie w prze
mówieniu księcia Marszałka i moich wywo
dach wszystko mniej więcej, co Szanownych 
Panów zająć w tej sesyi może, i kończę 
prośbą, by wys. Izba jak dotąd, tak i w tej 
sesyi, na moje gorące i zupełne poparcie 
w swych pracach i obradach rachować ze
chciała.

Pozwalam sobie w końcu przedstawić 
Szanownym Panom, znanego Panom już 
zresztą, komisarza Rządowego, radcę Dwmru 
hrabiego Łosia, i polecam go łaskawym 
względom wys. Izby.

Mowę J. E. P. Namiestnika wysłucha
ła Izba z wielką uwagą i z oznakami zado
wolenia.

Ks. M a r s z a ł e k  zabrał ponownie 
głos, przemawiając w następujących sło
wach :

Przed przystąpieniem do porządku dzien
nego, sądzę, że dam wyraz uczuciom jedno
myślnym tej wys. Izby, jeźli tu z tego’ miej
sca wspomnę o bolesnych stratach, jakie w 
ostatnich czasach poniósł Najmiłościwiej nam 
panujący Dom Cesarski. Wydział krajowy 
złożył w swoim czasie gdzie należy, wyrazy 
współczucia.

Obecnie upraszam wys. Izbę, by raczy
ła przez powstanie upoważnić Prezydyum do 
złożenia u stóp Tronu w' imieniu zebranego 
Sejmu wyrazów kondolencyi. (Posłowie po
wstają z  miejsc.)

Jeszcze wspomnieć mi wypada o na
szych zmarłych.

Z grona członków Sejmu ubył ks. bi
skup przemyski Stupnicki, niegdyś wicemar
szałek \yys; Izby. Starsi posłowie tej Izby 
pamiętają jego bezstronną działalność w tym 
Sejmie. W ostatnich latach, choroba nie po
zwoliła mu brać udziału w naszych pracach, 
za to skierował się ten poważny i głęboki 
umysł na prace naukowe, o ile mu czasu 
pozostawiała piecza nad dyecezyą.

Dalej wyrwała śmierć posłów: Włady
sława Molańskiego, Czesława Lasockiego i 
Apolinarego Horwatha. Dwaj pierwsi należeli 
do tej Izby od lat kilku i skrzętną pracą, 
gorliwern wypełnianiem poselskich obowiąz
ków, pozyskali szacunek swych kolegów w tej 
Izbie i uznanie swych wyborców. Obaj żywo 
zajmowali się sprawami krajowemi tak w 
Sejmie, jak i po za nim , obaj pozostawiają 
w swym zakresie działania lukę, która z tru
dnością zapełnioną zostanie.

Ostatni, t. j. poseł Horwath, krótko mię
dzy nami przebywał, choć w życiu autono- 
micznem powiatowem czas dłuższy obywa
telską pracą się zajmował.

Upraszam Panów przez powstanie od
dać cześc ich pamięci. (Posłowie powstaja.)

Izba uchwala następnie udzielenie urlo
pów posłom : Reyowi i Stanisławowi Tarno
wskiemu młodszemu, do końca sesyi- Słone- 
ckiemu i Antoniemu hr. Wodzickiemu, na 2 
tygodnie. P. Marszałek udzielił zaś 8 '-dnio
wych urlopów posłom : ks. Jerzemu Czarto
ryskiemu i Brykczyńskiemu.

Z porządku dziennego przekazała Izba 
przedłożenia rządowe z projektem ustawy ło
wieckiej, i ustawy o wymogach dla zatwier
dzenia i zaprzysiężenia straży, ustanowionej 
dla ochrony kultury krajowej, — do kornisyi 
administracyjnej, wybrać się majacej z 17 
członków.

Również wszystkie sprawozdania Wy
działu krajowego przekazano komisyom spe- 
cyalnym, a zarazem uchwalono wybór nastę
pujących komisyj : prawniczej z 9 członków, 
gospodarstwa krajowego z 18, gminnej z 13, 
budżetowej z 17, szkolnej z 17, drogowej’ 
z 13, sanitarnej z 13, bankowej z 13. °

P. K r  a m a r c z y k stawia naglący 
wniosek uchwalenia dodatku drożyźnianego 
dla nauczycieli w wysokości 20 proc. na czas 
od 1 stycznia do końca sierpnia b. r. Na
stępnie domaga się polecenia kornisyi szkol

nej , aby obmyśliła środki, dążące ku pole* 
pszeniu bytu nauczycieli.

PP. Zol l  i Ma de ys k i  złożyli do laski 
marszałkowskiej wniosek zmiany ustaw 
szkolnych w tym kierunku, by najniższa płaca 
wynosiła 300 zł., by uchylono ograniczenie 
co do pięcioleci i by za nadobowiązkowe 
godziny przyznawano wynagrodzenia w wy
sokości 1 proc., zamiast jak dotąd 1/i  proc.t 
płacy miesięcznej.

P. G r o s s  i towarzysze wnieśli, aby 
Sejm wyraził ubolewanie, że sesya sejmowa 
nie została w właściwym czasie zwołaną.

P. A s n y k  i t o w a r z y s z e  wnoszą 
zmianę ustawy o polepszeniu bytu nauczy
cieli szkół ludowych w tym kierunku, aby 
najniższa płaca wynosiła 300 zł.

P. K o w a l s k i  wniósł również pod
wyższenie płac nauczycieli ludowych szkół

P. S a w c z a k wnosi o założenie gj" 
mnazyum z ruskim językiem w Czortkowi0 
lub Kołomyi, albo w Buezaczu.

W dyskusyi nad nagłością wniosku J>- 
Krainarczyka zabrał głos St. hr. B a d e n i i  
a po jego przemówieniu Izba uchyliła na
głość i wniosek będzie traktowrany regula
minowo.

Koniec posiedzenia godz. 1 min. 55, 
następne jutro o godz. 11.

Dziś o godz. 5 po połud. odbędzie się 
posiedzenie Koła sejmowogo, na którem na
stąpi wybór kornisyi matki.

C. k. galicyjskie Towarzystwo
gospodarskie.

Lwów, 3 marca.
Powracamy do dalszego toku wczoraj

szej rozprawy nad referatem p. Jana Breue-  
r a ,  w sprawie podniesienia hodowli bydła- 

Prof. P a ń k o w s k i  wystąpił przecie 
twierdzeniu, jakoby rasa krajowa nie nada
wała się do uszlachetnienia. Trudno od razu 
dochowywać się egzemplarzy okazowych z 
rasy od wieków zaniedbanej. Lecz rasa kra
jowa ma nad innemi tę wyższość, że w stro
nach, gdzie rasy szlachetne nie mogą istnieć 
z powodu nieodpowiednich warunków, ta® 
ona się chowa i jest podporą drobnych ho
dowców. Mówca zaleca subweneyonowan® 
obór, zajmujących się hodowlą byczków dla 
użytku okolic, gdzie lepsze rasy nie mogą I 
się ostać, a dochowany materyał powinno 
zakapować Towarzystwo i używać go dla ce
lów rozpłodowych w odnośnych okolicach.

P. K i e r s k i wykazywał, że jedną j  
przyczyn upadku hodowli bydła jest wyni
szczenie lasów. Bydło nie ma, z w ł a s z c z a  na
Podolu dostatecznej paszy. Drugą ważną 
przyczyną upadku rasjest brak soli bydlęcej- 

P. F e d o r  o w i c z uczynił wniosek, 
ażeby zgromadzenie wyraziło życzenie, _ iżby 
komitet w sprawie podniesienia hodowli by
dła postępował i nadal w tym samym, c° 
dotąd kierunku. |

P. K o m o r n i c k i  wyszedł z tego za
patrywania, iż hodowla bydła jest przedsię
biorstwem, a każde przedsiębiorstwo, nie _°' 
płacające się, musi upaść. * Hodowla krajo
wego bydła stanowczo się nie opłaca. 
steśmy zanadto ubogim krajem, abyśmy 
obec mnóstwa ras, wyprodukowanych Przeg 
inne narody, mogli wyprodukować 
jedną uniwersalną rasę. Wiele ras obcy0 
akłimatyzuje się u nas* wybornie. Nie P0^ 1̂  
niśmy więc wytwarzać nowych ras, ty1. 
starać się umiejętnie zużytkować te, ja 
mamy i o to, aby bydło było dobrze odżyw®11 ’ 
aby chłop, mogący wyżywić najwięcej j e\J_ 
sztukę bydła, pozbył się manii utrzynD" 
nia trzech sztuk i więcej. u

P. P a ń k o w s k i  odpowiedział .Pa 
Komornickiemu , iż nie miał na myśli ) 
twTarzania nowych ras krajowych i konk® 
wania z obcymi. Stawał on tylko w °H° jo 
tych okolic, które nie mogą posługi''*®® 
obcerni reproduktorami. Część fundusz0> < 
przeznaczonych na subweneyonowanie c y 
bydła, powinno się skierow-ać w te st.r°Iłje’ 
które dotychczas nic z tych subwencyj ,g 
korzystają , a w których hodowla nie ® ^  
się wznieść tak, jak w tych, ktor0 g, 
w szczęśliwszych warunkach. Są 0 fnją 
w których funkcyę reproduktorów Pe . 
cielęta, od sześciu miesięcy do roku m J  ̂
ce — później stają sic już wołami i ® ’ ^  
pracować. Nie należy też zapominać, z _ 
u nas grunta sapowate, na któryeh J 
leśne bydło krajowe żyć może. _ ie- 

Dr. R u t o w s k i wykazywał, ze . ^ .  
ży. aby Sejm wstąpił na drogę .szerszeŁi ni
ej! na polu hodowli bydła. Kraj nasz y, 
czy skąpi sam dla siebie pieniędzy na 
niesienie rolnictwa. Jeżeli będziemy ‘ ju 
dla siebie ofiarni, to możemy i od 
domagać się większych subwencyj P?nj 0yyli 
wych na hodowlę bydła. Na cele ho  ̂
powinien Sejm przeznaczyć fundusz zar 
wy 50  0 0 0  zł. i przez szereg lat cor<® gj 
po 3 0 .0 0 0  zł. Jeżeli do tego dołączy 
subweneya państwowa, to możemy hyc O 
wni, że osiągniemy zbawienne rez Lyo 
Dlatego też zaleca mówca, aby Towarzys



odniosło się do Sejmu z odpowiedniem 
przedstawieniem.

P. C i e ń s k i polecał komitetowi, aby 
troskliwą opieką otoczył hodowle bydła wło
ściańskiego we wsiach, będących własnością 
żydów, lub dzierżawionych przez nich.

Członek Wydziału krajowego pan R o- 
m a n o w i e z  oświadczył, iż wnioski, doty- 
cząee podniesienia hodowli bydła, przedłoży 
Wydział kraj. Sejmowi na jednem z pierw
szych posiedzeń. — Proponuje on Sejmowi 
zarówno utworzenie jednorazowego funduszu 
zarodowego 50.000 zł., jak i stałą subwen- 
cyę na podniesienie hodowli bydła, po 80.000 
przez lat 10.

Ostatni głos zabrał sprawozdawca, pan 
B r e u e r ,  i zapewnił, że Komitet nigdy nie 
miał zamiaru tamować rozwoju rasy krajo
wej , tylko finansowe trudności stały temu 
na przeszkodzie. Po oświadczeniu p. Roma- 
nowieza spodziewać się można , że w tym 
kierunku poprawa nastąpi.

Zgrorfiadzenie przyjęło referat p. Breuera 
do wiadomości i uchwaliło podany wyżej 
wniosek p. Fedorowicza.

Z kolei przedłożył referent komitetu 
Prof. dr. Tadeusz Piłat elaborat swój w spra
wie traktatów handlowych. Wykazawszy, ja 
kie zmiany zajdą w krajowych stosunkach 
rolniczych skutkiem traktatów, i że z czasem, 
skutkiem utrwalenia się stosunków handlo
wych można się spodziewać pewnego zniże
nia ceł rolniczych, postawił referent nastę
pujące wnioski:

I. Rada ogólna oświadcza, iż otwarcie 
granicy Monarchii dla dowozu bydła z Ru
munii przyniosłoby rolnictwu krajowemu nie
zliczone szkody, naraziłoby kraj i Państwo 
Ha ciągłe zawlekanie chorób bydlęcych, uda
remniłoby uzyskaną świeżo możność wywozu 
do Niemiec, wstrzymałoby dalszy rozwój ho
dowli bydła w kraju i zniszczyłoby rezultaty 
osiągnięte od czasu zamknięcia granicy, za 
Pomocą własnych nakładów i subwencyj pań
stwowych.

II. Rada Ogólna wyraża przekonanie, 
Ze otwarcie granicy Monarchii dla dowozu 
bydła z Rumunii, podkopując w ten sposób 
krajowy chów bydła musiałoby niebawem 
^Prowadzić wielkie trudności w stałem za
opatrzeniu krajów wewnętrznych w mięso. 
Lepsze zaopatrzenie krajów wewnętrznych 
Należy od odpowiedniej organizacyi stosun
ków targowych i dalszego popierania chowu 
bydła. W dłuższej dyskusyi nad temi wnio
skami zabierali głos pp. Krzysztofowicz imie
niem oddziału pokuckiego, dr. Włodzimierz 
Kozłowski, Górski i hr. Krukowiecki, wszy
t y  w poparciu wniosków komitetu.

Wnioski te uchwalono, a nadto przy
jęto wniosek oddziału pokuckiego, który 
°piewa :

Walne zgromadzenie wzywa Komitet 
do rozwinięcia rozległej akcyi, mianowicie: 
grocie, się do Sejmu, Koła Polskiego i c. k. 
Bządu i odnieść się zarazem do bratnich to- 
warzystw w calem państwie, w celu utrzy
mania stanu trwającego przez dziesiątek lat, 
który tak pomyślnie wpłynął na produkeyę 
oydła, a tern samem na ogólny poziom rol
nictwa.

Na tein zamknięto pierwsze publiczne
Posiedzenie.

Lwów, 8 marca.
Na dzisiejszem posiedzeniu pod prze

wodnictwem JE. ks. Sapiehy, referent komi- 
s?i rachunkowej, del. Agopsowicz, wniósł o 
^dzielenie komitetowi absolutoryum i uznanie 
Za. prowadzenie rachunków. Wniosek ko- 
^'syi uchwalono.
, Budżet na r. 1892 wykazuje w docho- 
ach 9.225 zł., w rozchodach 9.154 zł.— Zgro- 

^ndzenie budżet uchwaliło.
Dyskusja wywiązała się nad subwen- 

cn  dla czasopisma Rolnik. Komitet propo
nował 2.600 zł., komisya rachunkowa wnio- 
s*a tylko 2.200 zł. zalecając zostawienie re- 
s5 y  400 zł. dla funduszu dyspozycyjnego. 

cWalono wniosek Komitetu.
Zarazem przyjęto uchwałę finansową 

l° do przyczyniania się oddziałów do pokrycia
°ndżetu.

. Z kolei p. Włodz. Gniewosz przedsta- 
t l'i rezultat obrad ankiety dla spraw chowu 
j^ni, o której to sprawie niedawno pisa- 
‘śnay. w  dyskusyi zabierali głos pp. Kier- 

ial) Fedorowicz, Younga, Cielecki, hr. Kru- 
owiecki, Ostaszewski, Sokołowski. Wszyscy 

. °Wcy wskazywali na potrzebę pomnożenia 
°sci ogierów7 licencjonowanych w kraju, 

p. W głosowaniu przyjęto uchwały an- 
Jnky do wiadomości, oraz dodatkowm wnio- 
U1 Pp. Fedorowicza i Ostaszewskiego w 
ff^dmiocie powiększenia liczby ogierów, 
i lenaniej uchwalono wniosek p. Cieleckiego 
J^Ający, ażeby Komitet sprawy chowu koni 
nboczych i nadal z oczu nie spuszczał. 
.• Ks. prezes odczytał następnie pismo 
1Cfiprezesa p. dr. Piotra Grossa, który 
najmia że z powodu nadwątlonego stanu 

jt°w ia , musi wystąpić z grona członków 
p°nutetu. Zarazem Komitet przez usta ks. 

e.Zesa stawia wniosek, ażeby w uznaniu 
sług dr. Grossa zgromadzenie zamianowało 

(Oki ez .̂on'£*eiD honorowym Towarzystwa.

P. Jaroszyński wniósł, ażeby wybrano 
deputacyę, któraby złożyła dr. Grossowi w 
imieniu Towarzystwa podziękowanie za wie
loletnie znakomite zasługi.

Wnioski powyższe przyjęto jedno
myślnie.

Do deputacyi wejdzie JE. ks. Prezes 
i ci z grona towarzystwa, którzy do depu
tacyi przyłączyć się zechcą.

Na wniosek hr. Krukowieckiego wyra
ziło nadto Zgromadzenie dr. Grossowi uzna
nie i podziękowanie przez powstanie.

W imieniu Komitetu postawił dalej dr. 
Tad. Piłat wniosek, o zamianowanie Stani
sława hr. Żółtowskiego, prezesa poznańskie
go Towarzystwa rolniczego, członkiem hono
rowym Towarzystwa galicyjskiego.

Propozycyę tę przyjęto hueznemi okla
skami, a obecny na Zgromadzeniu Stan. hr. 
Żółtowski w serdecznych słowach podzięko
wał za okazany mu zaszczyt

Po tych uchwałach objął przewodnictwo 
obrad wiceprezes, p. Stanisław hr. Stadnicki.

Z kolei przedłożył referent Komitetu, 
p. Jan Breuer, obszerny referat o sprawie 
chowu nierogacizny w kraju. Referat kończy 
się nasDpującemi wnioskami (które podaje
my w streszczeniu):

Rada Ogólna poleca Komitetowi, ażeby:
1. usunięto z rozporządzeń wykonawczych 

wszystkie postanowienia niezgodne z ustawą 
z r. 1888;

2. ażeby w razie wybuchu zarazy, po
tworzono okręgi kontumacy.jne;

8. ażeby pomnożono liczbę stacyj kon- 
tumacyjnych, a otworzono co rychlej stacyę 
w Krakowie, dla dawnej linii kolei Karola 
Ludwika;

4. ażeby zniesiono 24-godzinne czekanie 
nierogacizny na stacyach przed ładowaniem, 
oraz pomnożono liczbę stacyj kolejowych dla 
ładowania nierogacizny;

5. ażeby poddano rewizyi, stosunki tar
gu wiedeńskiego.

Wedle Post cesarz Wilhelm nie uda
się osobiście na uroczystość złotego wesela 
królestwa duńskich, lecz wyszle tylko swo
jego przedstawiciela.

Oficyalnie zapewniają z Berlina , że 
rząd niemiecki nie ma bynajmniej zamiaru 
podejmowania jakiego bądź kroku w sprawie 
międzynarodowej akcyi dla powstrzymania 
niebezpieczeństw, grożących społeczeństwom 
ze strony anarchistów, albowiem tego rodza
ju zabiegi, ponawiane kilkakrotnie, nigdy się 
nie udały.

Półurzędownie komunikują, że cesarz 
stanowczo odmówił przyjęcia dymisyi pruskie
go ministra skarbu dr. Miquela.

Parlamentowi przedłożono projekt usta
wy, w sprawie zaostrzenia przepisów kar
nych przeciwko stręczeniu do nierządu i u- 
trzymywania prostytutek.

Korespondent petersburski Koln. Ztg. 
uważa nominacyę Wittego na ministra ko- 
munikacyi, jako świetny sukces ministra Wy
sznegradzkiego. Odtąd ministerstwo komuni- 
kacyi będzie prowadzone niezawodnie w du
chu Wysznegradzkiego i od niego zawisłe. 
Witte jest krewnym Wysznegradzkiego, czło
wiekiem niezmiernie pracowitym i ambitnym.

Rossyjski pełnomocnik przy Stolicy św. 
Izwolski, był w tych dniach na posłuchaniu 
u Ojca św., i przy tej sposobności przedsta
wił mu swoją młodą małżonkę.

Przebywający w Meksyku cudzoziemcy 
odbyli zgromadzenie, na którem uchwalono 
rezolucyę, celem odparcia pogłosek, jakoby 
się zanosiło na powstanie w Myksyku. Re- 
zolucya zaręcza, że pod zbawiennym rządem 
prezydenta Diaz, zbliża się Meksyk do świe
tnego rozwoju i dobrobytu.

cyalnego i religijnego pokoju. Domagać się 
będą demokratycznych reform, które się 
przyczynią dc polepszenia losu robotników". 
Dugue de la Fauoonnerie wyszedł przed gło
sowaniem nad projektem rezolucyi , oświad
czył jednak, że konstytucyjna grupa posiada 
jego najzupełniejsze sympatye. Sobotnie po
siedzenie, jak się zdaje, nie jest jeszcze tem, 
które zwołać miał baron de Mackau.

TELEGEAIY GAZETY LWOWSKIEJ
W iedeń, 3 marca. Na j j .  P a n  wyje

chał wczoraj wieczorem do Budapesztu.
Vi iedeń , 8 marca. Wiener Ztg. ogła

sza Najw. sankcyonowaną ustawę o zapomo
gach państwowych dla dotkniętej niedostat
kiem ludności, oraz Najw. postanowienie, na
dające dyrektorowi gimnazyalnemu w Stani
sławowie, Janowi Kerekjarcie, krzyż kawa
lerski orderu Franciszka Józefa.

W iedeń , 3 marca. ( Tel. pryw .) Pan 
Minister handlu zamierza w pierwszych 
dniach kwietnia zwołać przyboczną radę 
cłową. Przedtem jednak nastąpi zamianowa
nie tych członków rady przybocznej, któ
rych nominacya przysługuje Rządowi. Liczba 
wszystkich członków rady wynosi 42, z tych 
Rząd wyznacza 8, zaś 34 wybierają Izby 
handlowe.

W iedeń, 3 marca. {Tel.pryw.) Dzien
niki tutejsze donoszą, że Ministerstwo skar
bu odrzuciło ofertę galicyjskiego akcyjnego 
Towarzystwa handlowego na udzielenie mu 
pozwolenia wyłącznej sprzedaży soli w Ga
li cyi. Ministerstwo zajmuje się planem urzą
dzenia trafik soli w całej Austryi.

Rzym , 3 marca. {lei. pryw.) Dzisiaj, 
jako w czternastą rocznicę koronacyi Papie
ża, odprawi w kaplicy Sykstyńskiej nabożeń
stwo dziękczynne ks. kardynał ołomuniecki 
Furstenberg, jako pierwszy przez LeonaAIlI 
kreowany kardynał.

Paryż, 3 marca. W oświadczeniu, jakie 
złoży nowy gabinet w Izbie dep., zamierza 
rząd zaapelować do jedności i współdziałania 
republikanów. Rząd zapowie, iż utrzyma na
dal konkordat i oświadczy, że rozwój armii, 
niemniej ta działalność dyplomacji, dzięki 
której Francya pozyskała alianse, są najlep- 
szemi środkami dla zabezpieczenia pokoju, 
który tak samo jest cennym dla obecnego 
gabinetu jak i dla poprzedniego.

B elgrad, 3 marca. Skupczyna odrzu
ciła wniosek Katicza poparty przez 35 po
słów o zredukowanie pensyi urzędnikom. 
W ciągu dyskusyi powiedział Katiez : „Nie
udolni ministrowie wytwarzają nieudolnych 
urzędników". Zdaje się, iż teraz,igdy Katicz 
zajął otwarcie nieprzyjazne stanowisko wobec 
rządu, przebieg rozpraw budżetowych będzie 
niezwykle ożywiony. Obiegają pogłoski o wy
buchu przesilenia gabinetowego. Mówią, że re- 
gencya poruczyła Sawie Gruicowi i Vuicowi 
złożenie nowego gabinetu. Na razie trudno 
sprawdzić o ile te pogłoski są uzasadnione.

Londyn, 3 marca. (Tel.\pryw.) Wedle 
pobieżnego obliczenia, przyłączy się do zapo
wiedzianego na 12 b. m. strejku górników 
angielskich około 450.000 osób. Z powodu 
zapowiedzi bezrobocia, ceny węgla znacznie 
się podniosły.

Ateny, 3 marca. Słychać, że rada mi- 
nisteryalna uchwaliła uzupełnić gabinet i za
prowadzić w budżecie znaczne oszczędności. 
Z udziałem króla ma być wypracowany no
wy preliminarz i wniesiony po upływie mie
siąca do Izby. Gdyby Izba go odrzuciła, rząd 
zażąda jej rozwiązania.

K onstantynopol, 3 marca. Rząd wy
znaczył 500 do 1000 funtów tureckich na
grody za schwytanie mordercy dr. Vulkovica 
lub udzielenie takich wskazówek, któby mo
gły naprowadzić na ślad złoczyńcy. Nagroda 
będzie udzieloną stosownie do wartości od
danych w tej mierze usług

W iedeń , 3go marca 1891 r., godz. 2, 
minut 35. Akcje kredytowe -308 25, Alp 
Tow. górnicze 6D80, Węgierskie akcye kre
dytowe 34F50, Akcye auglo - austryackie 
155*50, Akcye banku Union 235*75, Akcye 
kolei Karola Ludwika 212’—, Akcye-kolei 
Północnej 385‘—, Akcye kolei Południowej 
85"— Losy tureckie 38*75, Akcye kolei pań
stwowej 284-25, Akcye kolei Lwowsko-Czer- 
niowie.ckiej 246-50, Akcye kolei węgierskiej 
Północno-wschodniej 200*—, Wiedeńskie losy 
komunalne 158 50. Akcye tytoniowe 163 50, 
Galicyjskie obligacye indemnizacyjne 104*75, 
Akcye kolei Elbetal 228 50, Akcye banku dla 
krajów koronnych 204-60, 4-prc. węgierska 
renta złota 107 45, Akcye banku związko
wego 112*—* Rubel papierowy F17-75, Wę 
gierska reuta papierowa 102-—. Usposobienie 
osłabione.

Odpowiedzialny redaktor: Adam Kreehowieeki-

Dalszy ciąg sprawozdania dla braku 
miejsca odłożyć musimy do jutra.

Następne posiedzenie Rady Ogólnej od
będzie się w dniu jutrzejszym, o godzinie 9 
z rana.

W i c e p r e z e s e m  Tow.  g o s p o d a r 
c z e g o  z o s t a ł  w y b r a n y  p r of .  dr. T a- 
d e u s z  P i ł a t .

GOSPODARSTWO I HANDEL
Ze świnta finansowego.

W iedeń , 1 marca.
Stagnacya ogólnie panująca, została 

dziś nareszcie przerwaną. Kursa poszły 
chwilowo w górę — a to głównie z tej 
przyczyny, że zagraniczne giełdy sygnalizo
wały polepszenie się kursów. — Pomimo 
więc nieustannej sprzedaży od dwóch dni, 
ze strony jednego z większych spekulantów, 
kupowano na zlecenie obcych giełd papiery, 
i podtrzymano w ten sposób ceny.

Z Tripolis nadeszły jednak niepomyślne 
wiadomości do Berlina, — w skutek tego 
usposobienie na tamtejszej giełdzie stało się 
mdłe, co też wstrzymało tendencyę znacznej 
zwyżki.

Z powodu podwyższenia się cen żelaza 
w Anglii, pewnem jest prawie, że wszystkie 
niemieckie walory górnicze pójdą w górę.—- 
To niezawodnie przyczyni się do tego, że 
krytyczne stosunki niemieckich targów, zu
pełnie inaczej się ukształtują.

Ruble poszły w górę, — Berlin na to 
wpłynął, a to na podstawie niczem nie
uzasadnionej pogłoski, że rząd rossyjski cofnął 
zakaz wywozu kukurudzy.

GSTATIIA POCZTA

Do Wiednia przybył przedwczoraj z 
Pesztu wice-gubernator austro-węgierskiego 
banku dr. Kautz. Przyjazd ten, zdaniem 
presse, pozostaje w związku z nominacyą 
dr. Kautza na gubernatora banku, która to 
nominacya zostanie ogłoszoną już w dniach 
najbliższych.

Podczas rozdzielenia wczoraj w Wie 
dniu chleba między pozostających w nędzy
i pozbawionych zajęcia robotników, zebrało
się około 6000 mężczyzn i tyleż kobiet. Czte
ry tysiące bochenków chleba rozdano męż
czyznom, równą ilość podzielono między ko
biety. Kilka osób w tłoku zemdlało. Zarzą
dzone składki zapowiadają znaczny dochód.

Jak donosi depesza paryska, deklara- 
cya, którą ministeryum chce złożyć we czwar
tek, ma być bardzo krótka Natychmiast po 
jej odczytaniu zabierze głos Kamil Pelletan 
w sprawie interpelacyi o polhykę kościelną; 
Oassagnac zgłasza także swój udział w dy
skusyi. Loubet będzie zmuszony natychmiast 
zająć stanowisko, zwłaszcza w obec projektu 
ustawy o stowarzyszeniach. Jeżeliby posta
wiono także interpelację o rokowania z Wa
tykanem. Ribot zażąda natychmiast dyskusyi, 
w której oświadczy, źe nowi ministrowie po
wiadomieni zostali o wszystkich riotychcza- 
so-wyeh krokach dawnego rządu i że akce
ptują je najzupełniej.

Wszystkie prawie dzienniki wyrażają 
się o nowym gabinecie ironicznie; jedne za
rzucają mu bezbarwność, inne nazywają go 
wytworem intrygi pałacowej i dają mu prze
zwisko gabinetu: „Carnot, Loubet, Spka". 
Journal de.s- Debats i Rćpubliąue Franęaise 
ukrywają swą opozyeyę pod postacią po
chwał, udzielanych Constansowi oraz dep. 
Burdeau, który nie chciał wziąć udziału w 
gabinecie. z którego usunięto Oonstansa. 
Jushce zaś mniema, że nowe ministerstwo 
to próba narzucenia republice francuskiej, 
polityki papieskiej.

We czwartek, jak już wiadomo, w da
wnym lokalu unii prawicy, obok palais Bour- 
bon, odbyło się zgromadzenie konserwaty
wnych deputowanych Wzięło w niem udział 
około stu monarchistów, bonapartystów i 
niezależnych. Bonapartysta La Prewost de 
Launay, syn znanego prefekta cesarstwa, 
postawił wniosek , żeby z rozmaitych kon
serwatywnych żywiołów utworzyć jedną gru
pę, z któraby się także czynnie połączyli 
dotychczasowi „dzicy", na których czele stoi 
Piou. Projekt znalazł uznanie, a tylko ksią
żę Larochefoueauld - Doudeauyille i hrabia 
de Mun czynili trudności; książę powoływał 
się na obowiązek rojalistycznej wierności, 
hr. de Mun zaś żądał, aby zjednoczenie się 
nastąpiło na ściśle katolickim gruncie. Kie
dy Piou czynił zastrzeżenia, ponieważ nie 
chciał się wiązać monarchicznemi, ani kon- 
fesyjuemi względami, odpowiedziano mu, co 
następuje: „Grupa, którą chcemy utworzyć, 
będzie się nazywała: „liberalną unią prawi
cy", i bęcłzie otwartą ni ety] ko dla rojalistów, 
lecz i dla członków lewego centrum". Przy 
głosowaniu padło sześćdziesiąt głosów za 
wnioskiem de Launaya , żaden zaś przeciw. 
Kilku obecnych wstrzymało się tylko od 
głosowania. Baronowi de Mackau polecono 
zwołać nowe zgromadzenie, na którem mia
ły być przedłożone statuty nowej grupy. 
W istocie, według telegraficznych doniesień, 
w sobotę po południu odbyło się posiedze
nie członków konstytucyjnej prawicy, w któ
rem jednak wzięło udział tylko dwudziestu 
deputowanych. Uchwalono ostatecznie tekst 
rezolucyi, przyjmującej w jasnych słowach 
republikańskie instytucje: „Podpisani depu
towani szanują powszechne prawo głosowa
nia, i mają na celu utworzenie konserwaty
wnej partyi w Rzeczypospolitej. Będą wal
czyć w obronie liberalnych ićei , oraz so-



Nadesłane.

M. JONASZ
(lom bankowy i kantor wymiany

we Lwowie, ul. Jagiellońska 3 
kupuje i sprzedaje wszystkie efekta i 
monety po najdokładniejszym kursie 
dziennym.

Zlecenia z prowincyi wykonywa niezwłocznie 
bez doliczenia prowizyi i poleca się szczególnie 
świetnym urzędom depozytowym na prowincyi do 
jak najrzetelniejszego przeprowadzania wszelkich 
transakeyj w zakres bankowy i wekslarski wcho
dzących. 179

Główna reprezentacya dla Galicyl największego 
i najbogatszego w świecle Towarzystwa ubezpieczeń 
na życie ,,The Mutual". Rok założenia 1842.

Pociągi kolejowe
według czasu t. z w. środkowoeuropejskiego 

od 1. października 1891.

Odchodzą ze Lwowa:

W kierunku do St r y j a :
5.50 rano. Pociąg osobowy do Stryja, Chy- 

rowa, Nowego Sącza, Ławoeznego, Mun- 
kacsa, Budapesztu, Stanisławowa i Hu 
siatyna.

10.14 przed południem. Pociąg osobowy do
Stryja, Chyrowa, Suchy i Stanisławowa.

7.48 wieczór. Pociąg osobowy do Stryja Ła- 
wocznego, Munkacsa, Budapesztu, Chy
rowa. Suchy. Stanisławowa i Husiatyna.

W kierunku do C zern iow iec :
4.48 rano. Pociąg osobowy do Stanisławowa, 

i Kołomyi.
8.40 przed południem. Pociąg poszpieszny do 

Stanisławowa, Czerniowiec, Jass, Bu
karesztu i Husiatyna.

3.54 po południu. Pociąg osobowy do Sta
nisławowa, Czerniowiec, Jass i Buka
resztu.

9.48 wieczór. Pociąg osobowy do Stanisła
wowa, Czerniowiec, Suczawy, i Husia
tyna.

W  kierunku do Be ł ż c a :
8.49 przed południem. Pociąg mieszany do 

Bełżca i Sokala.
5.40 wieczór. Pociąg mięszany do rawy ru

skiej.

Przychodzą do Lwowa:
Szlakiem od St r yj a :

8.31 rano. Pociąg osobowy ze Suchy, Chyro
wa, Stanisławowa, Budapesztu, Mun
kacsa, Ławoeznego i Stryja.

3.10 po południu Pociąg osobowy ze Suchy, 
Chyrowa, Husiatyna, Stanisławowa i 
Stryja.

11.12 w nocy. Pociąg osobowy z Nowego 
Sącza, Chyrowa Husiatyna, Stanisła
wowa, Budapesztu, Munkacsa, Ławo- 
cznego i Stryja.

Szlakiem od Czer n i owi ec :
6.17 rano. Pociąg osobowy z Suczawy, Czer

niowiec i Stanisławowa.
1. 22 po ipołudnin. Pociąg osobowy z Buka

resztu, Jass, Czerniowiec, Stanisławowa 
i Husiatyna,

7.23 wieczór. Pociąg poszpieszny z Bukare
sztu, Jass, Czerniowiec, Stanisławowa 
i Husiatyna.

11.22 w nocy. Pociąg osobowy z Kołomyi 
Stanisławowa i Husiatyna.

Wpderuuku od B ełżca:
7.50 rano. Pociąg mięszany z Kawy ruskiej 
3.46 po południu. Pociąg mięszany ze Soka

la i Bełżca.
Gdy zegar czasu środkowoeuropejskiego wsltą 

żuje godzinę 12 to,
w Czerniowcach 12.45, we Lwowie 12.35, 
w Podwołoezyska-jh 12.44, w Budapeszcie 2.16, 
w Suezawie i2.44, we Wiedniu 12.06,

w Pradze U  58 zegar wskazuje.
Plakatów rozkładu jazdy na sziakaah kolei pań
stwowych w Galieyi nabyć możua na każdej staeyi 
po cenie 6 centów Książeczki w formacie kieszon

kowym po 5 et. za sztukę.

Pociągi kolejowe
(podług zegaru lwowskiego)

Przychodzą do Lwowa:
Z Krakowa : o godz. 8 min. 50 rano pociąg 

osobowy — o godz. 4 min. 3 po połu 
dniu pociąg pospieszny — o godz. 7 
min. 15 wieczór pociąg mięszany — o 
godz. 9 m. 28 wieczór pociąg osobowy.

Z P o d w o ł o c z y s k  na dworzec Podzam
cze o godz. 2 m. 38 w nocy pociąg mię- 
szany; — o godz 2 m. 8 po południu 
pociąg pospieszny; — o godz. 7 m. 1 
wieczór pociąg: osobowy.

Z P o d w o ł o c z y s k  na dworzec główny 
lwowski o godz. 3 min. 15 w nocy 
pociąg mięszany; — o godz. 2 m. 20 
południu pociąg pospieszny; — o godz- 
7. rn. 30. wieczór pociąg osobowy.

Odchodzą ze Lwowa:
Do K r a k o w a  o godz. 4 m. 20 rano po

ciąg osobowy; ■— o godz. 7 m. 20 ra
no pociąg osobowy; — o godz. 2 tu. 
28 po południu pociąg pospieszny; 
— o godz. 8 tu. 30 wieczór pociąg 
osobowy.

Do P o d w o ł o c z y s k  z dworca Podzamcze 
o godzinie 10 m. 15 przed południem 
pociąg osobowy — o godz. 4 m. 22 
po południu pociąg pospieszny; — 0 
godz. 11 m. 5 w nocy pociąg mięszany

Do P o d  w o ł o c z y s k  z głównego dworca o 
godz. 9 m. 50 przed południem pociąg 
osobowy — o godz. 4 m. 11 po połu
dniu pociąg pospieszny — o godz. 1® 
m. 35 w nocy pociąg mięszany.

Wystawy i Muzea.

Muzeum przemysłowe w ratuszu eoduennie od go
dziny 9 —1 przed i od g. 3—6 po południu- 
W stęp: w poniedziałek 50 et., w inne dnia 
2u et. W niedzielę otwarte od g. 10—1 przed 
połudn. wstęp wolny.

Muzeum Zakładu narodowego im. Ossolińskich ąd 
godziny 10—1 przed i od 3—5 po południu 
we wtorek i piątek. Wstęp wolny.

Ginach sejmowy codziennie po poprzedniem zgło
szeniu się u zarządcy gmachu.

Biblioteka uniwersytecka codziennie z wyjątkiem 
dni feryalnyeh.

G

Cenni! lwowskiej Izliy handlowej i  przemysłowej.
Lwów, dnia 3 marca 1892.

1. Akeye za sztukę.
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. k.
Kol. lwow.-czer.-jas. po 200 zł. wa.
Banku hip. galie. po iOO zł. wa.
Banku kred. gal. po 200 zł. wa.

2. List. zast. za 100 zł.
Banku hipot. 5pr. wa. los. w 40 L

„ „ 5 pr. w. a.
wylosowalne z 10 pr. premią 

Banku hipot. 4x/jpr. los. w 50 1.
Banku kraj. 4‘/*pr. wa. los. w 511.
Tow. kred. gallc. ziem. 4pr. wa.

I. emis.
Tow. kred. gal. ziem. 4 pr. w. a. si

los. w 411 /* lat . .
4VS pr. wa. los. 52 L 
4 pr. wa. los. w 56 L

E8. Listy dłużne za 100 zł.
■a). zakł. kred. włoś. w likwidacyi 
(daw. 6 pr.) 3 pr. w. a. . .
(daw. 5 pr.) 21/* pr. w.a. . .

Ogól. roi. kred. Zakład dla G. i B. 
w likw. 6 pr. wa. los. w 15 lat

4. Obligi za 100 zł.
Indemniz. gal. 5 pr. m. k.
Galio, funduszu propin. 4 pr. wa.
Buków. fund. propin. 5 pr. wa.
Oblig. komunalne Banku krajo

wego 5 pr. w. a. I. em. .
Komunalne Banku kraj. 5"/0 H. em.
Pożyczki kr. 6 pr. wa.....................
Pożyczki kr. 41/* pr. wa. . . .

n n n 4 „ n •
5. Losy miasta Krakowa . .

n „ Stanisławowa 
6. Monety.

Dukat cesarsk i...............................
Napoleondor....................................
P ółim p eryał....................................
Bubel rossyjski srebrny . . . .

papierowy . . .
100 marek niemieckioh . . . .

płacą żądają 
walutą austr. 

złr. et. złr. ct.
210 — 
245 -  
319 -

213 -
248 -  
322 -  
216 -

100 45 101 15

107 50 
98 30 
98 50

108 20 
99 -  
99 20

96 80 97 50

95 10 
99 40 
94 70

95 80 
100 10 
95 20

-56 — 
53 -

58 -  
56 -

50 - -------

104 50 
93 30 

100 50

105 20 
94 -  

101 20

100 -  
101 -  
104 50 
97 50 
91 10 
20 50 
29 -

100 70
101 70

98 20 
91 80 
22 50 
31 -

5 53 
9 32 
9 50 
1 24 

1 16 l/a 
57 65

5 63 
9 42

1 34 
1 181/. 
58 20

Kurs giełdy wiedeńskiej.
Dnia 1 marea 1892.

1. Dług państwa. płacą żądają
Jednolity dług państwa w banknot.

m aj-listopad..........................................
lu ty-sierp ień ..........................................

Jednolity dług państwa w srebrze
styczeń-lipiec..........................................
kwiecień-październik .....................

Losy z roku 1854 po 250 złr. m. k. 4 pr.
„ „ 1860 po 500 złr. w. a. 5 pr.
„ „ 1860 po 100 złr. 5 pr. . .
„ „ 1864 po 100 złr....................
„ „ 1864 po 50 złr......................

Renty Com. po 42 litr. austr . . . . 
Listy zast. domen, państw, po 120

zł. 5 pr....................................................
Austr. renta zł. wolna od podat. 4 pr. 
Renta papierowa 5 pr. z r. 1881 . t

94.75 94.95 
94.60 94.80

94.25
94.39

1 3 8 .-
139.75
147.50
1 7 9 .-
1 7 9 .-

94.45
94.50

138.50 
140.25
148.50

1 4 9 .-  149.50 
110.45 110.65 
102.50 102.70

2. Obligacye indem. 5 pr. (za zł. m. k.)

Bukowiny ...............................................  104.75 105.—
Galieyi ....................................................  104.70 105.—
Niższej A ustryi............................................ 109.— 110.—
S ied m iogrod u ..........................................—.— —
Węgier za 100 zł. wa. 4 pr.......................  93.15 94.15

3. Akcye.

155.75
308.75 
631.— 
3 1 8 .-

Bank Anglo aust. 200 zł. emit. zł. . .
Inst. kred. dla handlu po 160 zł.
Niżno-austr. tow. eskomt. po 500 złr. .
Gal. banku hip. po 200 zł.......................
Gal. banku d. han. i prz. a zł. 200 wpl. 40pr.
Gal. zakł. kred. ziem. a 200 zł. . . .
Bank dla krajów koronnych a 200 zł.
Bank anstro-węgierski a 600 zł.
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze 
Austr. Tow. źegl. par. dun. po 500 zł. mk, 329.— 
Kol. Cesarz. Elżbiety po 200 zł. mk. . —.—
Kol. Rzeszów.Tam. (w. a.) a 200 zł. . -
Północna kolej po 1000 zł. m. k. . 2850. 
Kol. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. . . 211.75 
Lwów-Czern. kol. I. po 200 zł. a. w. . 246.50

1-56.25 
309.25 
633.—

204.50 
10 38 .-  

90

2 0 5 .-
1 0 4 0 -

91.—
3 3 0 .-

2860.—
212.25
247.50

płacą żądają
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. w sr. 283. 284.—
Połud. kol. państw, po 200 zł. w. a. . 85.50 86.
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze . 200.60 201.75

Ł  L isty  zastawne losowane.
Ogólny-rolniczo kredytowy Zakład dla 

Galieyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. . -  
Powsz. austr. zak. kr. ziem. 4'/a pr.

w złocie w 50 1.........................  100.50 101.50
„ „ „ premiowe po 3 pr. 111.— 111.50

Gal. Zak. kr. ziem. krak. los. w 181. 6 pr. 
n n n ił n W 20 1. 7 pr.
» » n » » w 36 1. 6 pr.

Gal. Tow. kred. w. a. po 4 pr. . . , — .—
» .. » » po4pr.w411.wyl. 95.—

.. n » po 4l/» pr. w
-52 latach zwrotne  ...............................99.50

Banku krajowego 4l/a pr. wa. los. w 511/* L 98.50 
Obligi komunalne Banku krajowego

5 pr. w. a. I. e m is y i.......................... —.—
Gal. banku hip. 5 pr. w 40 1. wyl. . 100.65
Banku aust. węg. 4‘/a pr................ 100.50
Węg. Tow. ziem. ake. po 5 pr. . . . 101.50

„ Zakł. kr. ziem. po 5‘/a pr. . . — .—

101.— — .—
9 8 .-  
95.25

100. -
9 9 . -

101.10
101.40

103*—

5. Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)
Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. a. w. 104.75 — .—
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. ex.)

a 300 zł. 5 pr. w srebrze . . . .  —.— —.—
Kolej północna po 100 zł. em 1886 4°/„ 99.20 100.—

po 100 zł. „ 1887 „ 9 9 . -  99.80
Kol. gal. Kar. Lud. emisya z r. 1881

po 300 zł. 4*/, p r . ...................  100.— 100.50
detto (Jarosław-Sokal) . . 94.50 95.50

Kol. Gal. Lwów-Czern-Jas. emisya a 300 
zł. 4. pr. w srebrze z r. 1884 . . . 83.15 84.15
f  z r. 1884 . . . 92.20 93.20

z r. 1866 . . .
z r. 1872 . . . —.— —

Węg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w sr. . 102.75 103.75

6. Losy.
Inst. kr. dla han. i pr. po 100 zł. wa. 185.50 186.50
Clarego po 40 zł. m. k.............................  55.— 56.—
Tow. źegl. par. im Dunaju |x> 100zł. m. k. 124.— 126.—
Keglewicha po 10 zł. m.

płaeą "źadają 
M-50 
21.78

21.25
21 . -

56.—
5 3 .-
17.70

54.—
18.20

20.75 31-78 
61.— 6 2 .-  
60.— 6 2 .-

129A0 130.25 
6 5 . -  6 1 .-  
36.25 37.25 
5 8 . -  — -

Losy miasta Krakowa po 20 zł. w. a.
Pożyczka miasta Lubiany po 20 zł.
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a.
Pafiego po 40 zł. m. k............
Czerwon. krzyża aust. Tow. po 10 zł. .

» » Wł:g. „ po 5 zł. .
h undacya szpitala Arcyks. Rudolfa

po 10 zł. w. a.........................................
Salina po 40 zł. m. k................................
St. Genois po 40 zł. m. k.......................
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 zł. wa.)
Pożycz. Tryestu po 100 zł. m. k. . .

n n po 50 zł. w. a. . . .
Waldsteina po 20 zł. m. k.........
Windischgratza po 20 zł. m. k. . . .

7. W eksle (za 3 miesiące).
Augsburg na 100 w. p. n........................ —.— — •—
Berlin za 100 marek w. p. n. . . .  —.— —• "  
Frankfurt za 100 marek w. p. n. . . —.— — •—
Hamburg za 190 marek w. p. n. . . ----------— •—'
Londyn za f i  szt.......................................... 118.35 118-70
Paryż za 100 fr.....................................  46.90.— 46 95 ."

K u r s  z ł o t a .
Dukat cesarski men.............................  5.56.— 5.58.—

„ pełnej w a g i ..........................  5.-55.— 6.57.—
K o r o n a ............................................... —.—.— —.—.—
20-franków ka......................................... 9.38 50 9.39 50
Rossyjski p ó łim p ery a ł.....................— .--------- .—.—
Talar zw iązkow y................................— .--------- .—.—
Srebro..................................... . . —.—.—

I lwowskiej Izbj handlowej i przemysłowej.
Telegrafowany kurs wiedeński.

zł. ot
Jednolity dług państwa w banknotach . — —

,, „ „ w srebrze . . — —
Renta w z ł o c i e ......................................— —
5 pr. austr. renta m arcow a......................... — —
Akeye banku austro-węgier.................... — —

„ „ kredytowego wiedeńskiego — —
L o n d y n .....................................................— —
N ap oleon d or...........................................— —
Dukat cesarski men..................................— —
100 marek n ie m ie c k ic h ...................... — —

M L I  S B  K i  J Ę

Licytacye.
L. 16 (1231 2 - 8 )

Vom k. k. Bezirksgerichte in Kożnia 
tów wurde zur Befriedigung der restlichen 
Forderung der Handelsfirma A. Pollak’s Sohn 
et Comp. im Betrage per 191 fl. s. NG. ge- 
gen Israel Frisch die executive Feilbietung 
deru stidlichen Halfte der sub CN. 171/150 
in Kożniatów laut Jngrossationsbuch der 
Stadt Kożniatów Tom. II. pag. 369 der Pin- 
kas Hillmann eigenen Kealitat bewilligt und 
zur Vornahme desselben zwei Termine und 
zwar auf 29 Marz 1892 und 29 April 1892 
jedesmal urn 10 Uhr vormittags angeordnet.

Ausrufungspreia 620 11.
Vadium 62 fl.|
Zum Kurator unbekannter Glaubiger 

ist Herr Maryau Minkusiewicz k. k. Notar 
in Kożniatów ernannt.

Die nbrigen Feilbietungbedingnisse 
Tabularauszug und Schatzungsakt kónnen 
in h. g. Regiatratur eingesehen werden.

Rożniatów, am 11 Janner 1892.

L 6149 (1071 2—3)
W tut. sądzie odbędzie się o godz. 10 

rano w dniu 1 kwietnia 1892 powyżej ceny 
szacunkowej, zaś dnia 29 kwietnia 1892 na
wet poniżej takowej, licytacya połowy real
ności według wyk. hip. 13 ks. gr. gm. Ku
lików Daniela Baryka wel Baryaka własnej, 
na rzecz Dawida Grussa pto 251 zł. wa. zpn.

Cena wywołania 120 zł.

Wadyum 12 zł.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeó w tus. re
gistraturze.

C. k. Sąd powiatowy.
Kulików, dnia 4 lutego 1892.

L. 107 (1210 2 - 8
Dnia 1 kwietnia i 6 maja 1892 każ

dym razem o godzinie 10 zrana odbędzie 
się w tutejszym sądzie egzekucyjna publicz
na licytacya 8/12 części realności nr. 37 ob
jętej, Jędrzeja Kulmy własuej na pokrycie 
pretensyi Salomona Schreibera w kwocie 35 
zł. 54 ct. zpn.

Cena wywołania 929 zł. 54 ct.
Wadyum 93 zł.
Resztę warunków można przejrzeó w 

tutejszej registraturze.
C. k. Sąd powiatowy.

Dobczyce, 11 stycznia 1892.

L. 7373 (1211 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Dobczycach po

daje do wiadomości, iż celem zaspokojenia 
wierzytelności galic. Zakładu kredyt, ziems. 
w likwidacyi we Lwowie z tytułu zaległych 
9 rat po 17 zł. 50 ct zpn. odbędzie się li- 
eytacya realności pod lk. 23 w Wiśniowy 
położonej lwh. 1 objętej Jana Cygana wła
snej w dwóch terminach, a mianowicie dnia 
1 kwietnia i dnia 6 maja 1892 zawsze o 
godz. 10 z rana.

Cena wywołania 720 zł.
Wadyum 72 zł.

Kesztę warunków, akt oszacowania i 
wykaz hipot. możnajprzejrzeć w tus. registra
turze w godzinach urzędowych.

Dla wierzycieli z nazwiska i miejsca 
pobytu niewiadomych oraz dla tych, którzy- 
by uzyskali prawo zastawu na tej realności 
po dniu 28 lutego 1891 ustanawia się kura
torem c. k. notaryusza Brunona Rogalskiego 
w Dobczycach.

C. k. Sąd powiatowy.
Dobczyce, dnia 24 listopada 1891.

L. 1378 ~ (1209 2 - 3 )
C. k‘ Sąd powiatowy w Brodach w 

sprawie egzekucyjnej gal. Zakładu kredyt, 
ziems. w likwidacyi we Lwowie przeciw 
Simie Ochs urodź. Wolkenstein o 1500 zł. 
wa. zpn. zawiadamia iż dnia 4 kwietnia 1892 
i dnia 4 maja 1892 każdym razem o 10 
godz. rano w B. 3 odbędzie się na rzecz 
gal. Zakładu kredyt, ziems. w likwidacyi we 
Lwowie przymusowa publiczna licytacya re
alności wyk. hip. 924 ks. gr. gm. Brody 
objętej, na imię Simei Ochs urodź, Wolken
stein wpisanej z tern. iż na pierwszym ter" 
minie realność ta tylko za lub wyżej ceuy 
wywołania, na drugim zaś terminie nawet 
niżej ceny wywołania, jednak nie niżej 
jednej trzeciej czzęści takowej sprzeda
ną zostanie.

Cenę wywołania stanowi wartość tej 
realności w kwocie 4600 zł. wa. przyjęta 
przez Zakład kredyt, ziems. w Krakowie przy 
udzieleniu pożyczki na takową.

Zakład wynosi 10 prc. ceny wywołania.

Wyciąg hipot., protokół opisania Pl7.T 
należności i reszta warunków licytacyi U10' 
gą być przejrzane w registraturze.

Dla wierzycieli hipot. którzyby po dnlU 
3 wrz-śnia 1890 jako dniu wydania wyciąg 
h ip o t .  na sprzedać się mającej r e a ln o ś c i  Ja' 
kie prawa hipoteki nabyli lub którycaby  ̂
innego jakiegokolwiek powodu uchwały są'  
dowe w tej sprawie doręczone być nie oa°' 
gły, ustanowiony został kuratorem Jan ^  
bay w Brodach.

O. k. Sąd powiatowy.
Brody, dnia 10 lutego 1892.

(1191 2 - 3)
7in oin A CT O ĆL 2 •

L. 10099
W  tut. Sądzie odbędzie się o godz- 

rano dnia 4 kwietnia 1892 powyżej cenJ 
szacunkowej.) zaś dnia 6 maja 1892 na!^g 
poniżej takowej licytacya realności 1- 
według wyk. hip. 924 gminy Kuty Mor1u* 
Manole Weisera własnej na rzecz 
skiego Zakłada kredytowego ziemskiego 
likwidacyi we Lwowie pto 250 zł. zpn- 

Cena wywołania 3000 zł.
Wadyum 300 zł. ,Dy
Resztę warunków i wyciąg tabula - 

i protokół opisu przynależności realności 
wolno przejrzeć w tutejszo sądowej r0» 
straturze. 0„

Dla nieznanych z życia i miejsca V 
bytu wierzycieli hipotecznych, ustan»w 
się kuratorem Stanisława Daneka z Kut.

C k. Sąd powiatowy.
Kuty, 30 grudnia 1891.
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L. 44674 (532 3—3)

C. k. Sąd krajowy we Lwowie podaje 
do wiadomości, że celem ściągnięcia sumy 
Wekslowej 5830 zł. wa. zpn. dozwolił na 
rzecz Banku kraj. Król. Galicyi i Lodomeryi 
2 W. Księstwem Krakowskiem egzekucyjną 
publiczną sprzedaż w drodze licytaeyi maję
tności Dąbrowa czyli Pastewnik w powiecie 
Lwowskim położonej, wyk. hip. 1. 511 ks. 
Sr. c. k. sądu krajowego we Lwowie dla 
większych posiadłości objętej Zygmunta Asz- 
Lanazego własność stanowiącej powyższej 
pretensyi za hipotekę służącej, protokołem 
oszacowania de praes. 14 czerwca 1888 1. 
^5362 egzekucyjnie oszacowanej.

Do przeprowadzenia tej licytaeyi wy
znacza się dwa termina, mianowicie na dzień 
3l marca 1892 i na dzień 28 kwietnia 1892 
każdym razem o godz. 11 przed południem 
w sali rozpraw sądu krajowego.

Cenę wywołania stanowi wartość sza
cunkowa najętności Dąbrowa czyli Paste
wnik przez sądowe oszacowanie wypośrodko- 
Wana kwota 26688 zł. 39 ct. wa.

Majętność ta sprzedaną zostanie ry
czałtowo, a to na pierwszym terminie licy
tacyjnym za lub wyżej ceny wywołania, na 
drugim zaś także poniżej tejże, jednak nie 
niżej 1/3 części ceny wywołania.

Wadyum wynosi 2668 zł. 84 ct. aw.
Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 

Lipot. i protokół oszacowania przeglądnąć 
•nożna w tus.^registraturze.

We Lwowie, dnia 4 stycznia 1892.

L. 44383 (1220 3 - 3 )
C. k. powiatowa Dyrekcya skarbu w 

Kołomyi ogłasza, że w drodze publicznej 
konkurencyi jest do nadania hurtowna sprze
daż tytoniu, połączona z drobną sprzedażą 
zUaczków stemplowych i blankietów wekslo
wych w Horodenee.

Obrót hurtownej sprzedaży tytoniu po 
Cenie taryfowej wynosił w czasie od 1 sty
cznia do końca grudnia 1891 zł. 48l28-90 
. zaś znaczków stemplowych 
1 blankietów wekslowych „ 7863 79

razem zł. 55991'69
Władza skarbowa zastrzega sobie wy- 

Kh między oferentami, uwzględniając jednak 
••ajkorzystniejsze warunki dla Skarbu.

Pisemne oferty zaopatrzone znaczkiem 
8templowym na 50 ct. i wadyum w kwocie 
d80 zł. można wnieść najdalej do dnia 7 
•••arca 1892 do godziny 2 po południu na 
•ęce naczelnika ek. powiatowej dyrekcyi skar
bu w Kołomyi.

Resztę warunków można przejrzeć^w 
fik. powiatowej dyrekcyi skarbu w Kołomyi i 
W ck. nadzorach straży skarbowej w Koło- 
•••yjskim powiecie skarbowym.

G. k. powiatowa Dyrekcya skarbu.
Kołomyja, dnia 23 lutego 1892

L. 6044 (1233 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Tłustem poda- 

}.6 do, wiadomości, że dnia 4 marca 18*2 i 
jKa 4 kwietnia 1892 odbędzie się celem 
QCjągnięcia wierzytelności w kwocie 206 zł.

ct. zpn. na rzecz c. k. uprzyw. gal. Zakł. 
jFedyt. włość, egzekucyjna publiczna sprze- 

realności pod nr. 80 w Szypoweach whl. 
^3 , 184 i 340 gm. Szypowce objętej.

Realności te będą sprzedane ią^ 
Cznie na pierwszym terminie tylko wyżej 
j|6ky wywołania na drugim za jakąkolwiek 

cenę.
Cena wywołania 695 zł.
Wadyum 69 zł. 50 ct.
Wyciąg hipot. i resztę warunków mo-

tna przejrzeć w tus. registraturze.
Kuratorem nieznanych wierzycieli hipot. 

2°8tai ustanowiony c. k. notaryusz p. Rub- 
CzJński z Tłustego.

C. k. Sąd powiatowy.
Tłuste, dnia 24 września 1891.

784 (1192 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Peczeniżynie 

J^iadamia, iż celem zaspokojenia sumy 10 
j f  aw. zpn. odbędzie się na rzecz Dawida 
Jatha w tutejszym sądzie powiatowym sprze- 

posiadłości lwh. 63 gm. kat. Berezów 
lż&y objętej dłużnika Michała Brusiurniaka 
łasnej w dwóch terminach, mianowicie 

j^ a  29 marca i 29 kwietnia 1892 każdym 
0 godzinie 10 przed południem, 

p Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
f stacyjnych przejrzeć można w registratu

■ . Kuratorem Michała Brusturniaka, jak 
j®? wierzycieli ustanowiony Mikołaj Droho 
jfhceki naczelnik gminy w Berezowie

żaym.
Wadyum wynosi 30 zł.

Z c k. Sądu powiatowego. 
Peczeniżyn, 20 stycznia 1892.

2640 (1207 3 - 3 )
Pod ■ k' Sąd powiatowy w Andrychowie 
m Je do wiadomości, że celem zaspokoje- 

/ wierzytelności w kwocie 60 zł aw. zpn 
••będzie°ędzie się dnia 14 marca 1892 i dnia 28 
*rca 1892 każdym razem o godz. 10 przed 

i udniem egzekucyjna sprzedaż przez licy- 
yę połowy sumy 650 zł., w stanie bier

.Gtateta Lwowska Nr 51 i  dnia 4 marca 1892

nym realności lk. 247 pod lwh. 247 w Tar- 
ganicach poz. 10 intabulowanej dłużników 
Józefa i Anny Wojewodziców własnej.

Cena wywołania 325 zł. 50 ct.
Wadyum 32 zł. 50 ct.
Resztę warunków licytaeyi i akt osza

cowania przejrzeć można w tut. registratu
rze.

Andrychów, dnia 3 października 1891.

L. 9089 (1198 3—3)
C. k. Sąd powiatowy w Zbarażu ogła

sza, że w celu zaspokojenia wierzytelności 
Samuela Einleger w kwocie 260 zł. aw. zpn 
odbędzie się w tymże sądzie dnia 28 marca. 
1892 i dnia 28 kwietnia 1892 każdym razem 
o godz. 10 rano, przymusowy jawny przetarg 
realności objętych 60 wyk. hip. gm. Sienia
wa, tudzież 209 i 210 wyk. hip. gm. Lisie- 
czyńce dłużnika Peisacha Kornberg własnych, 
a to na pierwszym terminie nie niżej ceny 
szacunkowej, na drugim zaś i niżej takowej.

Cena szacunkowa i wywołania 115 
względem pierwszej, 850 zł. względem dru
giej, 532 zł. względem trzeciej licytowanej 
realności.

Wadyum 10 pre. ceny szacunkowej 
każdej realności do rąk komisyi licytacyjnej 
złożyć się mające.

Resztę warunków przetargu, wyciąg 
hipot. i akt ocenienia przejrzeć można w 
ts. registraturze.

O tem zawiadamia się wszystkich wie
rzycieli, którzyby po dniu 6 października 
1891, jako dniu wystawienia wyciągu hipot. 
prawa rzeczowe do powyż określonych nieru
chomości nabyli, lub którymby uchwała ta 
lub późniejsze wcale, lub należycie doręczo
ną być nie mogły do rąk kuratora p. nota- 
ryusza Kukawskiego w Zbarażu.

Zbaraż, 6 grudnia 1891.

L. 6162 . (1212 3 - 3 )
Celem zaspokojenia należytośei Jakóba 

Weinbergera 21 zł. 58 ct. z przy należy toś- 
ciami odbędzie się w tutejszym c. k. sądzie 
powiatowym licytacyjna sprzedaż połowy 
realności w Grybowie nk. 132 wyk. bip. 1. 
449 masy spadkowej po Katarzynie Wojta- 
rowicz a to dnia 29 marca i 29 kwietnia 
1892 o godzinie 10 rano.

Cena wywołania 920 zł. 75 ct.
Wadyum licytacyjne 92 zł.
Dalsze warunki i wyciąg hipoteczny do 

przejrzenia w sądzie.
Kuratorem nieznanych wierzycieli no- 

taryusz Edmund Klemensiewicz w Grybowie. 
C. k. Sąd powiatowy.

Grybów, l5 stycznia 1892.

resztę warunków licytacyjnych przeglądnąć 
można w registraturze sądu.

O tem zawiadamia sąd interesowanych 
tych którymby rozolucya licytacyjna na czas 
doręczoną być nie mogła lub którzyby po 
dniu 4 listopada 1891 dc hipoteki weszli, 
do rąk c. k. notaryusza p. Kazimierza Przy- 
chockiego w Wieliczce.

C. k. Sąd powiatowy.
Wieliczka, 4 grudnia 1891.

L. 10504 (779 3—3)
W tut. sądzie odbędzie się o godz. 10 

rano w dniu 5 kwietnia 1892 powyżej ceny 
szacunkowej zaś dnia 17 maja 1892 nawet 
poniżej takowej licytacja rea-lnoś-i lk. 262 
w Wołczem ciała hipot. niestanowiącej Fe- 
dia Kluka własnej na rzecz kasy pożyczko
wej powiatu Turczańskiego pto 60 zł. zpn. 

Cena wywołania 130 zł.
Wadyum 13 zł.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

zastawniczego opisania wolno przejrzeć w 
tus. registraturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca po
bytu wierzycieli którzyby prawo zastawu na
byli lub którymby uchwała doręczoną być 
nie mogła ustanawia się kuratorem p. Se
weryna Brysiewicza.

Z c. k. Sądu powiatowego 
Turka, dnia 16 grudnia 1891.

H. 7255 (1215 2—8)
U- K GSATi flOB^TOBUH BTi G^A©"

boh Ehiijnh oroAOuiae ipo bti a n aXti 23 
MapTd h 27 nB-feTNA 1892, KOJKAor© pa3a 
O 11 r©A- P<»N© ÓTESAfTTi CA AHl^HTAlflA 
Tdcaa HnoTtMH. h. 1 e 6 khhth rptSNT. Hs^p- 
jkh Hbaha KpmiNfpa baachch Ha pimk Eśpcki 
A^A A^KHaTTi r P- KaT- OEpAAS BTk Ilfpf-
AJHHJAH

IJldjNa bmkahmha 648 sap.
EaAWMTi 64 3ap. 80 Kp. b. a. 
Kah3uhh oycaoBA aaojkha wperaANS- 

t h  BTi tJScSa- perHCTf rrSpij.
GifĄCKd Eh UJ HA Sl OKTOKpA 1891.

L. 8995 (1206 3—3)
C. k. Sąd powiatowy w Andrychowie 

podaje do wiadomości, że celem zaspokoje
nia wierzytelności w kwocie 245 zł 49 ct. 
zpn. odbędzie się dnia 14 marca 1892 i 28 
marca 1892 każdym razem o godz. lu  z ra
na egzekucyjna sprzedaż przez licytacyę re
alności pod lwh. 157, 8/64 części realności 
lwh. 467 i 4/8 części realności lwh. 469 
położonej dłużników spadkobierców śp. Fran
ciszka Kapyłka własnych, dla realności lwh. 
157 w kwocie 367 zł, 63 ct., dla realności 
lwb. 467 kwotę 805 zł. 86 ct,, dla realuoś- 
ści lwh. 469 kwotę 9u zł. 63 ct.

Wadyum dla realności lwh. 157 37
zł., dla realności lwh. 4b7 kwotę 81 zł., dla 
realności iwh. 469 kwotę 10 zł.

Resztę warunków licytaeyi i akt osza
cowania przejrzeć można w tut. registratu
rze.

C. k. Sąd powiatowy.

L. 13356 (1032 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Dąbrowie ogła

sza, iż dnia 5 kwietnia i dnia 10 maja 1892 
o godzinie 10 rano odbędzie się ponownie 
pod warunkami tusąd. rezolucyą z dnia 29 
listopada 1890 1. 12031 zatwierdzonemi pu
bliczna sprzedaż realności lwh. 470 ks. gr. 
gminy Dąbrowa objętej Franciszka Matejewi- 
cza własnej na rzecz Bronisławy Gardulskiej 
prawonabywczyni tarnowskiej kasy oszczędno
ści ceLm zaspokojenia sumy 188 zł. wa. pn.

Cena wywołania 386 zł. 98 et.
Wadyum 38 zł. 70 ct.
Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 

warunki licytacyjne przejrzeć można w regi
straturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych p. dr. P sam i adwokat w Dą
browie.

Z c. k. Sądu powiatowego.
Dąbrowa, dnia 30 grudnia 1891.

Andrychów, dnia 12 grudnia 1891.

u  7510 (1144 3 - 3 )
Sąd powiatowy Kęcki odbędzie egzeku

cyjną sprzedaż przez publiczną licytacyę re
alności Nk. i lwh. 492 i lwh. 1113 obję 
tych w Kętach położonych Franciszka Nikła 
spadkobierców śp. Zofii Niklowej własnych 
na zaspokojenie pretensyi Antoniego Ka
sprzaka 400 zł. zpn. w sądzie w dwóch ter
minach, dnia 4 kwietnia 1892 i 5 maja 1892
0 godz. i 0 rano, na drugim terminie poniżej 
cen szacunkowych 6783 zł. 75 ct. i 1272 
zł. 25 ct.

Wadya 680 zł. i 130 zł.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli

1 interesowanych ustanowiony Juljan Sporu 
notaryusz z Kęt.

Ekstrakty tabularne, akt oszacowania i 
warunki licytacyjne można w tus. registra
turze przejrzeć.

C. k. Sąd powiatowy.
Kęty, 23 stycznia 1892.

L. 8196 (851 8 - 3)
C. k. Sąd powiatowy w Wieliczce za- j 

wiadamia, że w celu zaspokojenia wierzytel
ności małol. dzieci po śp. Marcinie Winda 
ku w kwocie 30 zł. zpn. w dniach 31 mai 
ca 1892 i 29 kwietnia 1892 w sądzie o godz 
10 rano realność pod lk. 6 w Raciborski’ 
objęta przez publiczną licytacyę sprzedana 
będzie.

Cena wywołania wynosi 3385 zł.
Zakład 339 zł.
Wyciąg hipot., akt szacunkowy oraz

L. 12823 (1033 1 - 3 )
C. b. Sąd powiatowy w Dąbrowie ogła

sza, iż dnia 5 kwietnia i dnia 9 maja 1892 
o godz. 10 rano odbędzie się publiczna sprze
daż realności whl. 273 ks. gr. gm Dąbrowa 
objętej Mojżesza Stroma względnie nie obję
tej masy spadkowej tegoż własnej na rzecz 
tarnowskiej kasy oszczędności celem zaspoko
jenia sumy 185 zł. wa. zpn.

Cena wywołania 395 zł.
Wadyum 39 zł. 50 ct.
Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 

warunki licytacyjne przejrzeć można w regi- 
strati.rze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych di Józef Da-tka adwokat w Dą
browie.

C. k. Sąd powiatowy.
Dąbrowa, dnia 30 grudnia 1891.

L. 271 (1261 1 - 3 )
_ C. k. Sąd powiatowy w Zaleszczykach 

podaje do wiadomości, że w tymże sądzie 
odbędzie się publiczna sprzedaż realności w 
Zaleszczykach starych położonej wedle wyk. 
hpt. 1. 164 tejże gminy ciało tabularne sta
nowiącej dłużnika masy spadkowej Jakóba 
Wojtun własnej, na zaspokojenie pretensyi 
Borucha Rosenblatta wkwocie 30 zł. wa. zpn. 
dnia 24 m»rca i 28 kwietnia 1892, każdym 
razem o godz. 10 rauo a to na pierwszym 
terminie tylko za lub wyżej ceny szacunko
wej, na drugim zaś i poniżej takowej.

Wadyum wynosi 53 zł. 50 ct.
Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 

tabularny i akt oszacowania można w tutej
szej rejjLtraturze przejrzeć.

Dla wierzycieli, którymby rezolucyą li
cytacyjna doręczoną być nie mogła, lub któ 
rzyby po wydaniu wyciągu tabularnego io 
tabuli weszli, ustanawia się kuratorem adw. 
dr. Letza w Zaleszczykach.

C. k. Sąd powiatowy.
Zaleszczyki, dnia 18 stycznia 1892.

L. 891 (1240 1—3)
C. k. Sąd obwodowy w Brzeżanach po

daje do wiadomości, że w celu zaspokojenia

zahipotekowanej wedle wykazu hipotecznego 
dla większych posiadłości 1. 214 karty C. poz. 
22 pretensyi Towarzystwa wzajemnych ubez
pieczeń w Krakowie, a mianowicie działu 
ubezpieczeń aa życie tegoż towarzystwa w 
kwotach 1105 zł. zpn. i 20.205 zł. 46 ct. 
zpn. odbędzie się w zabudowaniu tegoż sądu 
w sali Nr. 12 w dniach 12 maja i 15 czer
wca 1892 , każdym razem o godz. 10 przed 
południem publiczna przymusowa sprzedaż 
dóbr Zastawce w powiecie Podhajeckim po
łożonych wedle wykazu hip. 1. 214 karty B. 
poz. 6 własność Izydora Lilienfelda stano
wiących.

Ctma wywołania wynosi 156.210 zł.
Wadyum ustanowione na kwotę 15.621 zł.
Te dobra sprzedane będą przy pierw

szym terminie licytacyjnym tylko za cenę 
wywołania lub wyżej takowej, zaś przy dru
gim terminie i niżej ceny wywołania, jedna
kowoż nie niżej 1/3 części takowej.

Nabywca obowiązany będzie te wierzy
telności , których zapłatę wierzyciele przed 
terminem zapłaty lub umówionem wypowie
dzeniem przyjąćby nie chcieli, przyjąć do za
płaty z hipoteki za potrąceniem z ceny ku
pna o ileby z takowej wedle porządku tabu
larnego do zapłaty przypadały.

Resztę warunków licytacyjnych wolno 
przejrzeć w sądzie tutejszym.

O rozpisaniu licytaeyi uwiadamia się 
strony interesowane, a tych wierzycieli, któ
rzyby dopiero po dniu 5 września 1891 jako 
dniu wystawienia ekstraktu tabularnego hi
potekę uzyskali, lub którymby uchwała ni
niejsza lub późniejsze, w tej sprawie zapaść 
mające, z jakiegokolwiek powodu nie mogły 
być doręczone, do rąk ustanowionego niniej- 
szem kuratora w osobie p. adw. dr. Schatzla 
ze substytucyą p. adw. dr. Czajkowskiego, 
jakoteż za pomocą niniejszego edyktu.

C. k. Sąd obwodowy.
Brzeżany, dnia 20 lutego 1892.

L. 11606 (1190 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Kutach ogła

sza niniejszem, że w dniach 4 kwietnia 1892 
i 6 maja 1892 każdym razem o godz. 10 
rano, odbędzie się egzekucyjna publiczna l i 
cytacja realności wyk. hip. 1. 720 gm. Ku
ty objętej pod lk. 377 położonej Schulima 
Hagera własnej należącej,, na zaspokojenie 
pretensyi firmy „General Agentur The Sin
ger Manufacturing Company in New-Tork
G. Neidlinger in Wien“ w kwocie 80 zł. 64 
ct. realność ta przy pierwszym terminie tyl
ko za cenę szacunkową 800 zł. lub wyżej, 
przy drugim zaś tei-minie i niżej tejże za 
jakąbądź cenę s: rzedaną zostanie.

Wadyum wynosi 80 zł.
Ekstrakt tabularny, protokół opisania i 

oszacowania, tudzież resztę warunków licy
tacyjnych przejrzeć) można w tus. re
gistraturze.

C. k. Sąd powiatowy.
Kuty, 30 grudnia 1891.

L. 16229 (798 1 -3 )
C. k. Sąd powiatowy miej. deleg. w 

Nowym Sączu zawiaaamia, że celem zaspo
kojenia kwoty 48 zł. 8 ct aw. kosztów w 
kwocie 6 zł. 73 ct. tudzież kosztów egzeku
cyjnych w kwotach 5 zł. 2 ct. i 15 zł. 38 
et. już przyznanych i za podanie niniejsze w 
kwocie 4 zł. 64 ct. aw., a za podanie de 
pjaes. 20 października 1891 1. 16229 w 
kwocie 2 zł. się przyznających odbędzie się 
w tymże sądzie licytacyjna publiczna sprze
daż połowy ciała hip. whl. 52 gm. kat. Jel- 
na objętego, wedle karty B. poz. 1 dłużnika 
Józefa Szkarłatu własnego w terminach, a 
mianowicie dnia 5 kwietnia 1892 i dnia 6 
maja 1892 każdym razem o godz. 10 rano.

Wadyum wynosi 4 zł. 30 ct.
Wyciąg hip. protokół, oszacowania 

sprzedać się mającego ciała bipot. tudzież 
reszta warunków licytacyjnych, mogą być 
w registraturze sąd. przejrzane.

Nowy Sącz, dnia 8 grudnia 1891.

L. 23725 (1247 1—3)
C. k. Sąd powiatowy m. dlg. w Zło

czowie podaje niniejszem po publicznej wia
domości, że na zaspokojenie sumy 55 zł.i.90 
ct, aw. zpn. przymusowa sprzedaż 1/4 real
ności w iuulicach położonej wedle wyk. hip. 
1 179 gm. Zulice, dalej ’/s realności wedle 
wyk. hip. 1. 18 i tejże gminy i i całej real
ności wedle wyk. hip. 1. 189 tejże gminy 
Wawrzka Lachowskiego własnej w tut. są
dzie w drodze publicznego przetargu na 
rzecz Fiszla Reisa na dniu 15 marca 1892 
i na dniu 26 kwietnia 1892 każdym razem 
o 19 godź. rano, z tem przedsięwziętą zosta
nie, a to na pierwszym za cenę wywołania 
641 zł. lub wyżej tejże, zaś na drugim ta
kże niżej eeny wywołania jednak nie niżej 
1/3 części takowej sprzedaną zostanie.

Poręczne 10% ceny ocenienia.
Resztę warunków, tudzież wyciąg hip. 

realności przejrzeć można w tut. registra
turze.

Kuratorem wierzycieli hipot. adw. L. 
Rożankowsk.

Z c. k. Sądu powiatowego mdlg.
Złoczów, dnia 15 stycynia 1892.



L. 1216 (1175 1 - 8)
W tut. sądzie odbędzie się o godz. 10 

rano dnia 5 kwietnia 1892 powyżej ceny 
szacunkowej, zaś dnia 9 maja 1892 nawet 
poniżej takowej licytacya realności 1. 152 
według wyk. kipot 1. 186 w połowie, zaś 
według wyk. hip. 1. 527 w całości Hryńka 
Antoniuka własnej w gminie Słoboda poło
żonej na rzecz spadkobierców Jakóba Mar- 
morek o 125 zł.

Cena wywołania 625 zł.
Wadyum 62 zł. 50 ct.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. re- 
gistaturze.

Dla nieznanych wierzycieli hipot. usta
nowiono kuratorem p Franciszka Sobola z 
Kozowy.

C. k. Sąd powiatowy.
• Kozowa, dnia 22 lutego 1892.

I w dniach 5 kwietnia 1892 i 6 maja 1892 
każdym razem o godz. 10 rano, na drugim 
terminie niżej ceny wywołania.

Ceną wywołania jest cena szacunkowa 
co do realności ad a) 111, 748 zł. 87 ct., 
co do realności pod b) 13 zł. 65 ct., co do 
realności pod c) 40 zł.

Wadyum ad a) 74 zł. 88 ct., ad b 
1 zł. 36 ct., ad c) 4 zł.

Kuratorem dla niewiadomych wierzy
cieli i interesowanych ustanowiono p. Julja 
na Sporna c. k. notaryusza w Kętach.

Ekstrakt tabularny, akt oszacowania 
warunki licytacyjne można w sądzie przejrzć

Kęty, 22 stycznia 1892.

L. 2638
Konkursa.

(1201 3 - 3 )

L. 2912 (1253 1 - 3 )
, Sprostowanie.

Odnośnie do tus. obwieszczenia z dnia 
5 lutego 1892 1. 15873 podaje się do pu
blicznej wiadomości, że nie realność wyk. 
hip. 1. 329 księgi grunt, gminy Hańkowiec 
lecz realność wyk. hip. 1. 329 gminy Rus
sów pod warunkami w powyższem obwiesz
czeniu podanymi sprzedaną być ma.

Sniatyn, 26 lutego 1892.

' — " “iNiniejszem ogłasza się konkurs na po
sadę prowadzącego izraelickie księgi metry
kalne w Żydaczowie.

O posadę tę ubiegać się mogą Izraelici, 
którzy są obywatelami państwa austryackiego 
i wykażą się wymaganą przepisami kwali-

L. 19805 • (1255 1 - 3 )
Celem zaspokojenia wierzytelności Igna

cego Kochańczyka w kwocie 100 zł. zpn. od
będzie w tut. sądzie dnia 21 marca i 21 
kwietnia 1892 każdym razem o godz. 9 przed 
południem przymusowa licytacyjna sprzedaż 
realności pod 1. 284 na Łanach w Stryju 
położonej, wyk. Lip. 1. 1202 ks. gr. gminy 
miasta Stryj objętej, do masy spadkowej śp. 
Jana Ulickiego należącej.

Sprzedaż nastąpi na pierwszym termi
nie tylko za, lub wyżej ceny szacunkowej w 
kwocie 4062 zł. 40 ct. aw., na drugim zaś 
i niżej takowej nastąpić może.

Wadyum wynosi 410 zł. aw.
Wyciąg hipot. i protokół oszacowania 

przejrzeć można w tus. registraturze.
Dla wierzycieli hipot. którymby uchwa

ła licytaeyjna doręeconą być nie mogła usta
nowiono kuratorem adw. dr. Finka ze Stryja.

C. k. Sąd powiatowy^
Stryj, 10 listopada 1891.

Kompetenci winni wnieść do c. k. 
Starostwa w Żydaczowie prośbę własnoręcz
nie napisaną, w której mają wykazać doku
mentami rodzaj zatrudnienia i stopień wy
kształcenia swego.

Posada prowadzącego metryki izraelic
kie nadaną być może tylko, takiemu kom- 
petentowi, który stale w Żydaczowie za
mieszka.

Termin konkursu oznacza się na czas 
czterech (4) tygodni od dnia pierwszego 
ogłoszenia w „Gazecie l/wowskiej“.

Żydaczów, dnia 25 lutego 1892.
C. k. Starosta.

' Uszwi z płacą roczną 300 zł, i pomiesz
kaniem.

Kandydaci (kandydatki) ubiegający się 
o jedną z powyższych posad winni wnieść 
podania zaopatrzone w przepisane dokumen- 
ta służbowe i tabelę kwalifikacyjną za po
średnictwem przełożonej Władzy do c. k. 
Rady szkolnej okręgowej w Brzesku w ter
minie 6 tygodniowym, licząc od 1 umiesz
czenia konkursu w dzienniku urzędowym.

Z c. k. Rady szkolnej okręgowej.
Brzesko, dnia 18 lutego 1892.

C. k. Starosta i Przewodniczący.

mene 18efd)tagnat)me beftćtigt unb gemafj § 37 
$ r. @. auf SBernidjtung ber faifirten ©jemplare 
erfaunt.

2Bien, aut 13 $ebruar 1892.

f . !. Sattbeź* at§ ifkefjgericfyt in Erieft 
t)at mit betn ©rfenntniffe bom 13 ganner 1892, 
3- 32/332, bie 28eiterberbreitung ber auSlanbi* 
fcfyen 3eitfd)riften:

„La Nuova Gioyentu“ ddo. Firenze, 29 
Novembre 1891, No. 6, nad) §§ 122, 302 U. 
305 ©t. ©.:

„La Plebe" ddo. Terni Martedi, 1 Di'
, combre 1891, No. 6, na* §§ 302 unb 305
i ©t. ©.;

„La Lotta per Pemancipazione econo- 
i mica del lavoratore“ ddo. Forli, 2—3 Dicem- 

L. 425 (1185 3—3) ’ bre 1891, No. 45, nad) § 302 ©t. ©., unb
W miejsce zmarłego adw, dr. Zakrzew-! „$rei£)eit" ddo. 9łem=$orf, 21 fRobetn* 

skiego ustanowiono adwokata dr. Bertholda ber 1891, Ótr. 43, 13 gdjrgang, nad) §§ 63,
Perlą w Wyżnicy zawiadowcą masyrozbioro- 65 lit, a , 302, 303 unb 304 ©t. ®. ber*
wej Zacliaryasza Steina z Kut. i boten.

C. k. Sąd obwodowy. (
Kołomyja, 23 stycznia 1892. j

Upadłości.

_________  | 2>a§ f . !. SanbeS* ais jJkefsgeriĄt in Erieft
L. 65 (1244) Ijat mit beut ©rfenntniffe bom 14 Sanner 1892,

Die Glaubiger der Anna Eisenklan- Q. 24/289, bte SBeiterberbreitung ber auSlanbh 
schen Conkursmasse werden zur Beschluss- fctjen ^eitfdjriften:
fassung uber die Feststellung der Anspruehe, „La Perseveranza“ ddo. Milano, Lunedi, 
des Massenverwalters dr. Trzcieniecki auf . 21 Dicembre 1891, No. 11567;
Belohnung nnd Ersatz der bestritteten Aus- j „La Lega Lombarda“ ddo. Milano, Lu- 
lagen zu Reiner Versamlung auf den 15 ‘ nedi - M artedi, 21 22 Dicembre 1891 No. 
Marz 1892 ins hg. Bureau Nr. 4 einbe- ( 343; 
rufen.

Tarnopol, am 18 Februar 1892.

prasowe.
L. 467

Celem obsadzenia posady inżyniera po 
wiatowego przy Wydziale Rady powiato
wej w Kołomyi rozpisuje się niniejszem 
konkurs.

Z posadą tą połączona jest roczna pła
ca 800 zł. i ryczałt na objazdy dróg.

Podania należycie udokumentowane na
leży wmieść do Wydziału Rady powiatowej 
najdalej do 30 marca 1892.

Z Wydziału Powiatowego.
Kołomyja, dnia 29 lutego 1892

L. 4258 v
(1286 2—3) ! l  W Imieniu Jego Cesarskiej Mości! ; Wieui, za uicembre 189’ I 
— C. k. Sąd krajowy dla spraw karnych ' 65 unb 305 ©t. ®. berboten. 

orzekł na mocy §§. 48-9 i 493 sp. i §. 37 i 
treść artykułu

1 „La Voce della Verita“ ddo. Roma,
| Martedi, 22 Dicembre 1891, No. 291;

„La difesa“ ddo. Venezia, Lunedi-Mar- 
> tedi, 21—22 Dicembre 1891, No. 290;
} „Yerona fedele11 ddo. Verona, Martedi,
j 22 Dicembre 1891, No. 293, nad) § 305 ©*• 
©., unb ber auSlattbtfdjett geitjdjrift:

(123o) „L’Unita Cattolica11 ddo. Torino, Mer-
i!  i coledi, 23 Dicembre 189’, No. 297, nad) §§

®a« 1. f. SanbeS* alS jfkefjgeridjt in SErieft 
Ijat mit bem ©rlcnntniffe bom 16 Sanner 1892, 
3- 44/447, bie SBeitcroerbreitung ber 9łr. 5278 
ber ^fKj^rtft: „L’indipendente“ bom 12 Sfan* 
ner 1892 toegen ber Slrtifel : „Ouorificeuza" 
UUb „La morte di un patrioto italiano" nocy 
§ 65 lit. a unb 305 ©t. ®. berboten.

L. 5631 .(1056 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Żywcu ogła

sza, że w sprawie egzekucyjnej Bernarda 
Eisenberga pko Maciejowi Dzierżawie pto 
33 zł. 50 ct. rozpisaną rostała egzekucyjna 
sprzedaż Macieja Dzierżawy własnej 1/8 czę
ści realności lwh. 697 ks. gm. gm. Radzie
chowy objętej na 5 kwietnia 1892 i na dzień 
10 maja 1892 każdym razem o godz. 10 rano.

Wadyum 4 zł.
Cena wywołania i szacunkowa 40 zł.
Kuratorem niewiadomych ■wierzycieli 

ustanowiony adw. dr. Bogdani w Żywcu.
Resztę warunków licytacyjnych wyciąg 

hipot. i protokół oszacowania możua przej
rzeć w tus. registraturze.

Żywiec, 28 lipca 1891.

L. 471 ‘ (1237 2 - 2 )
Magistrat miasta Jasła ogłasza konkurs 

na posadę policyi rewizora z roczną płacą 
400 zł. i dodatkiem 50 zł. na umundoro- 

1 wanie.
Termin do wniesienia podań oznacza 

się do końca marca 1892.
Kwalifikacja wymaganą jest według 

ustawy z dnia 29 maja 1891 nr. 67 dz. kr.
Posada ta nadaną zostanie prowizo

rycznie a po upływie roku ustaloną być 
może.

Jasło, dnia 24 lutego 1892.

L. 8550 (1189 1 - 3 )
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Złoczowie podaje do wiadomości, że celem 
ściągnięcia należącej się Racheli Jamenfeld 
od Mieczysława Kruszelnickiego sumy 800 
zł. aw. zpn. przedsięwziętą zostanie przymu
sowa jawna sprzedaż w drodze licytaeyi roa- 
jętnoości tabularnej „folwark Bereżna Pasie
ka" wh. 581 ks. gr. tut. dóbr tabularnych 
objętej w dwóch terminach a to dnia 4 
kwietnia 1892 i dnia 9 maja 1892 zawsze 
o godz. 10 przed południem w tus. zabudo
waniu.

Cenę wywołania stanowi wartość tej 
majętności przy sądowem ocenieniu w kwo
cie 4711 zł. 21% ct. aw. wypośrodkowana.

Wadyum kwota 472 zł. aw.
W pierwszym terminie sprzedaż na

stąpić może tylko za cenę wywołania lub 
wyżej takowej, na drugim terminie zaś ta 
kże niżej ceny wywołania, jednak nie niżej 
1,8 części z ceny wywołania.)

Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
hipot. i protokół opisania i ocenienia tej 
majętności przejrzeć można w tus. registra
turze.

Dla niewiadomych z nazwiska i miej- 
pobytu wierzycieli którzyby po dniu 3

! D. 101 (1221 2-3 )
Niniejszem ogłasza się konkurs na po

sadę nauczyciela historyi powszechnej i 
geografii w c. k. wyższej szkole realnej we 
Lwowie.

Do tej posady przywiązana jest płaca 
z dodatkami w myśl ustaw z; dnia 15 
kwietnia 1873 i z dnia 9 kwietnia 1870.

Podania zaopatrzone w potrzebne doku- 
menta należy wnosić za pośrednictwem
przełożonej władzy do Prezydyum c. k. Rady i v*-v i*- »« itn  unjuuieiw nut ocit tiłsor*
szkolnej krajowej najpóźniej do dnia 20 ten „Snmandjen ©egenben11 ba§ 8Serqeben na*

I upr. że treść artykułu umieszczonego w 
I numerze 4 czasopisma „Robotnik" z dnia 22 
lutego 1892 pod napisem I) „Szkoła czyli 
huzia na socjalistów11 2) „Prawo nie wojna11 
3) „W Hiszpanii11 4) Ogólne Zgromadzenie11 
5) W ostatniej Chwili" zawiera znamiona 
występku z §. 300, 302, 305 i 310 uk. 
zatem usprawiedliwioną jest zarządzona przez 
c. k Prokuratora rządowego konfiskata tego 
czasopisma.

W  skutek tej uchwały wzbronione jest ®ag f. f. fianbeS* alS ą$rcjjgerid)t in SErieft 
dalsze rozpowszechnienie tego artykułu a fjnt wji bem ©rfenntniffe bom 16 Sanner 1892, 
zabrany nakład ma być zniszczony. g . 402/36 bie SBeiterberbreitung ber EtucL

C. k. Sąd krajowy karny. fdjriften : „Le beneinerenze di un segretario
Lwów, dnia 26 lutego 1892. delle terre irredente11 — „Dal 3egretario

--------------  Communale-periodico amministratiro che si
3L ^  „  (963) publica a Treyiso No. 50, 24 Dicembre 1891“

3m SRamen ©etner SRajeftat beS SlaiferS! unb „La Yenezia'1 ddo. Giovedi-Yenerdi, 31 
$aS f. t Sanbe§gerid)t in SSien at t  S)3re  ̂ Dicembre 1891 -  1 Gennajo 1892, No. 362 

geridjt fjat auf Slntrag ber t. t. ©taatśantbalL nad) § 65 lit. a @t. ©. berboten. 
fdjaft ertannt, baj) ber Snfjalt ber 9?t. 3 ocr 
pertobifĄen ®ructfc^rtft: „Sifc^Ier-^fitung", 6en= ■ 
traLDrgan jur 2Bat)rung ber gemerblidjen unb 
foctalen Sbtereffen ber Eifdjler ó)tenxid)«Un= i 
garnś bom 13 jfebritar 1892, I. tn ber in ber= 
fet&ert auf ber 5 ©eite unter ber iftubrif: „S3er= 
mifiĄteg11 enti)altenen ©tette mit ber Sluffdjrift:
„ilieber otjne 3Borte“ ba§ SSetbret^en nad) § 63 
©t. ©-; H in bem auf ber 3 ©eite enttjaltenen 
Slrtifcl mit ber Sluffdjrifł: „©in11 SBarnmtg" in 
ber ©telle bon „©arnier mac^t'1 bi§ „japngg 
jufammen11 bas 58ergc|en nad) § 302 ©t. ©., 
nnb 111. in bem ebenba itnter ber iRubrif; „®e* 
merblidje Stnnbfdjau11 enttjattenen Slrtifel mit 
ber Sluffdjrift: „SBien11 begiitnenb mit beit 2Bor=i    cy« aj t

marca 1892.
Prezydyum c. k. Rady szkolnej krajowej. 

Lwów, duia 24 lutego 1892.

,  — 0 v ł v % - v * v  -wi-ytyiu AlUU)
§ 300 ©t. © btgrunbe, unb e§ mirb nad) § 
493 @t. 0 . baS SSerbot ber SBeiterberbreL
tung biefer 2)ruclfd)rift auSgefproc^en.011ATOtrfs  ̂ •“

L. 8390 (1234 2 - 8 )
Na posadę ekspedyenta przy c. k. 

urzędzie pocztowym w Słowicie w powiecie 
Przemyślańskim za kontraktem służbowym i 
kaucyą w kwocie 200 zł.

Płaca rocznych 150 zł.
Ryczałt kancelaryjny 40 zł.
Podania należy wnieść najpóźniej do 

10 marca b. r. w c. k. Dyrekcja poczt i 
telegrafów we Lwowie.

Lwów, dnia 26 lutego 1892.

Rozmaite obwieszczenia.
L. 12441 (947 3 - 3)

C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu 
wiadamia z miejsca pobytu niewiadomego dr- 
Marcina Dauera, że Joachim Blumenfeld 1 
adw. dr. Rosenbach wnieśli prośbę de praes- 
30 września 1891 1. 12441 o wpis pra^a 
zastawu dla sumy 2400 zł. zpn. w stanie 
biernym wierzytelności 1500 zł. i 2000 
zpn. na reainościach 1. k. 36 i 8 m. w Pi'zei 
myślu w połowie Racheli Dauer i w czę^°2 
dr. Marcina Dauera własnych (§ 822 u. G> 
na rzecz dr. Wilhelma Rosenbacha zahipę' 
tekowanych i równocześnie prośba przycbp' 
nie załatwioną została , że dalej dla nieg0 

; kuratorem ustanowiony został adw. dr. D d''11  i ‘ - "

m m  beftat,9t. I Wa, . ,  sis przeto dr. M oren. D M ff.
; aby z kuratorem się porozumiał, lub inneg0 
! pełnomocnika sądowi przedstawił, ile że w 
i razie przeciwnym skutki zaniedbania sam so- 
i bie przypisze.

SBten, am 14 gebruar 1892.

gm 97amen ©etner ajłajeftat beS SaiferS! 
®a§ t !. Sanbe§gericf)t in SBim at§ 

gcriif)t fjat auf ?tntrag ber t. !. ©taatSanhralt* 
fdjaft crfannt, bafj ber Snfjalt ber Jtr. 7 ber 
netiobtfdjen ®rud]d)xift: „illiheiter = jjeitung'1, 
Drgań ber hfterr. ©ocialbemotratie bom 12 §e

1809. s,..~ <-■ ' -  - i

C. k. Sąd obwodowy. 
Przemyśl, 10 października 1891.

2694
Arieznanych z życia

(1195 8 - J )  
miejsca pobp*1

soa r — j  - -  --------------------^ ±  i  i  l  ~

grudnia 1891 do hipoteki weszli i tych, kto- 
rymby z jakichkolwiek powodów uchwała 
drzwalająca licytacyę doręczoną być nie mo
gła ustanawia się kuratora Lougina Rożau- 
kowskiego adw. w Złoczowie.

Złoczów, dnia 16 stycznia 1892.

I,. 7796 (862 1 - 3 )
Sąd powiatowy Kęcki odbędzie egzeku

cyjną sprzedaż realności, a) Lwh. 111 obję
tej w Czańcu położonej, b) 2/6 części real
ności lwh. 529, c) 2/4 części realności pod 
ur 111 w  Czańcu położonej lwh. 594 obję
tej" Jędrzeja Prochownika własnych na po
krycie pretensyi Michała Kierpca w kwocie 
100 zł zpn. W sądzie w dwóch terminach

L. 104 (1238 2 3)
Niniejszem ogłasza się konkurs na na

stępujące posady nauczycielskie celem stałe
go obsadzenia.

1) Przy szkole jednoklasowej w Jasie
niu z płacą 309 zł. i pomieszkaniem.

2) Przy szkole 2 klasowej w Okocimie 
posada młodszego nauczyciela z płacą t OO zł.

3) Przy szkole 4 klasowej w Wojniczu 
posada młodszego nauczyciela z płacą 270 
zł. i 27 zł. na mieszkanie.

4) Posady młodszych nauczycieli w 
Szczurowej i Borzęcinie z płacą po 240 zł. 
w Czchowie z płacą 200 zł.

5) Przy szkołach filialnych z płacą 
250 zł. i wolnem pomieszkaniem w Bisku
picach radł., Łoponiu, Niedzieliskachi Przy- 
borowiu.

6) Przy szkole 1 klasowej etatowej w

— --- — ,mwtmvnuut uum i z  ye* ; /Nieznanych z życia i miejsca poby1!1
bruar 1892, tn bem in biefer 5)ru<Jfd)uft auf ; spadkobierców Anastazji Warunkiewiczovv0h 
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gern11 enttjatteneu SIrttfel mit ber 2tufjdjrift: ł mia się, iż w skutek wniesionego dnia » 
„23ier Slnarcfjiften auf bem URarftplafje erbrof* | tego 1892 1. 2694 przeciw nim przez 
folt“ ba§ IBergeljen nad) § 305 ©t. ® .; II. a. i Seherera pozwu o uznanie powoda zawła®^ 
in bem bafetbft auf Der 2  ©eite unter ohiger ; cielą 5| 12 części realności nr. 66 na P® 
jfłubrif entfjaftenen Strtifet mit ber Stuffdjrift: zamczu w Stryju wyk. hip. 1. 1220 ,^ a-cZ 
„EiirtifĄeS au§ 2lbbajia ober bie ©etner* B. poz. 1. na imię Anastazyi Warunkiem 
beljorbe im Sfiirtljgfiaufe'1, b. in bem auf ber 3 . intabulowanych celem bronienia pravr F
©eite enttjattenen Strtifel mit ber ^tuffĄrift; 1 zwanych ustanowiono kuratora w oSL„c
„Oładjtriige jmn fteierifdjen SBergarbeiterftrite" \ adw. dra Aichmiillera ze Stryja wyznacżD ^ 
iu beu ©telle bon „®a§ © ap ita l “ bi§ / w sprawie tej termin do rozprawy na dz
’„£)inge f)erau§", „SBciter Ifi^t" bt§ „Werben ! 16 marca 1892 godzinę 9 rano.

1   // ^

Zarazem poucza się pozwanychbraudjten", „SS3ir bemerfett11 Big „®ocument" 
unb Wte ber ©trife11 m  ©trafgefejjeA1 j pTOd “= / « r o f i 4®
oa* SSergefjen̂  nac  ̂ § 3̂ -50 ©t. begritnbe, unb \ obrony dostarczyć, lub innego zastępcę S ^ °

iż

eg tuirb ńad) § 493 ©t. 0 . baS SSerBot
ber SBeiterberbreitnng biefer 2)rndfd)rift auS* 
gefprodjen.

^ugteid^ mirb gemdfj § 489 @t. if5. 0 . 
bie bon ber t  t  ©id)erf)eitgbef)orbe oorgenom*

wi wskazać maja.
C. k. Sąd powiatowy. 

Stryj, dnia 8 lutego 1892.



Ł- 883 (1217 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Tuchowie w/.y- 
niewiadomego z miejsca pobytu Jana 

^rswczyka, ażeby do spadku po śp. Agacie 
^wczykowej zmarłej w Lubaszowy 7 mar- 
c& 1891 w przeciągu 1 roku się zgłosił, gdyż 
? razie przeciwnym spadek z ustanowionym 
;‘a niego kuratorem Kasprem Krawczykiem 
1 zgłaszającymi się dziedzicami pertrakto- 
ł&lly będzie.

Z c. k. Sądu powiatowego.
Tuchów, dnia 15 lutego 1892.

7552 (1026 2—3)
, C. k. Sąd powiatowy miejs. del. w 
aśle uwiadamia niewiadomego z miejsca 

i%tu Jana Rachowicza, te przeciw niemu 
Tomaszowi Rachowiczowi wytoczyła Aniela 
Jachowiczów Tutropod dniem 17 sierpnia 

1. 7552 pozew o zapłacenie kwoty 
zł. wa. który do rozprawy sumarycznej 

l Arminem na 6 kwietnia 1892 o godzinie 
rano zadekretowano i że kuratorem dla 

j 6go dr. Władysław Chwalibóg adwokat w 
/^le ustanowiony został, wzywa się zatem 

Rachowicza, aby na termin powyższy 
i.^ńął lub ustanowionemu kuratorowi udzie- 
J informacyi, lub innego zastępcę obrał, 

Przeciwnym bowiem razie złe skutki ze 
^iedbauia wynikłe sam sobie przypisze. 

Jasło, dnia 25 października 1891.

Ł' 845 (1069 2 - 3 )
j Bocheński c. k. Sąd powiatowy zawia
n ia  z miejsca pobytu niewiadomego Sa- 

Hendlera, że w sprawie drobiazgowej 
*uliny Sklenarz przeciw niemu pto 27 zł. 

Anowiono dla niego adw. dra Hermana 
fr°dera z Bochni kuratorem, z którym w 

niezgłoszenia się pozwanego do rozpra- 
J  Ua dzień 30 marca 1892 o godzinie 9 
ho wyznaczonej sprawa przeprowadzoną 
Wzie

C. k. Sąd powiatowy.
Bochnia, 9 stycznia 1892.

L' 5976 (969 2 - 3 )
j C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
J 7*e poleca wpisanie do rejestru dla firm 
rJfidyńczych firmy „Efroim BrtiekK której 
t ®4e używa jako prowadzący rzeźnictwo w 

i którą swojem imieniem i nazwiskiem 
Poręcznie podpisywać będzie.

C. k. Sąd obwodowy.
Jasło, dnia 28 listopada 1891.

1801 (1*230 2 -8 )
, G. k. Sąd powiatowy zawiadamia z ży- 
1 miejsca pobytu niewiadomego Teodora 

°sala, że Izrael Neustadt wytoczył przeciw* 
pozew de pr. 11 lutego 1892 1. 1201 

J*° 50 zł. wa., w której to sprawie termin 
t ńzień 30 marca 1892 wyznaczono, kura- 

ra dla niego w osobie Jana Frankowicza

L.

p Ma przeto ustanowionemu kuratorowi 
(. y-ebnej informacyi udzielić, inaezej ewen- 

ame złe skutki sam sobie przypisze.
C. k. Sąd powiatowy.

Radomyśl, dnia 11 lutego 1892.

1 U76 (1228 2 - 3 )
cj C. k. Sąd powiatowy zawiadamia z ży
to. j miejsca pobytu niewiadomego Lejbę 
J $ itz a , że Chaskel Eisland wytoczył prze
j e  biemu pozew de pr. 10 lutego 1892 1. 
^.‘6 pto 40 zł. w a., w której sprawie ter- 
y a na dzień 30 marca 1892 wyznaczono i 
^fatora dla niego w osobie p. Tomasza Ja- 

ustanowiono, 
p Ma przeto ustanowionemu kuratorowi 
i yebnej informacyi udzielić, inaczej ewen- 

4me złe skutki sam sobie przypisze.
C. k. Sąd powiatowy.

Radomyśl, dnia 10 lutego 1892.

^ U77 (1229 2—3)
e: , C. k. Sąd powiatowy zawiadamia z ży
to. i miejsca pobytu niewiadomego Leibę 

glitza, że Chaskel Eisland wytoczył prze
j e  niemu pozew de pr. 10 lutego 1892 1.
H.. ' pto 41 zł. 40 ct., w której sprawie ter- 
l 11 na dzień 30 marca 1892 wyznaczono i 
rfj ratora dla niego w osobie p. Tomasza Ja- 

ustanowiono, 
p.. Ma przeto ustanowionemu kuratorowi 
tpyebnej informacyi udzielić, inaczej ewen- 

&lne złe skutki sam sobie przypisze.
C. k. Sąd powiatowy.

Radomyśl, dnia 10 lutego 1892.

kazawczej słuchanymi nie będą i będą tak 
uważani, jak gdyby na przekazanie swych 
wierzytelności do powyższego wynagrodzenia 
wedle pierwszeństwa hipotecznego zezwolili, 
i że utraeają prawo czynienia zarzutów 
przeciw ugodzie, którąby stawający intere
senci zawarli, jeżeli wierzytelność ich we
dług porządku hipotecznego została do wy
nagrodzenia przekazaną albo na gruncie za
bezpieczoną.

Wymogi zgłoszenia są następujące:
1) Dokładne wymienienie imienia i na- 

zwiska tudzież zamieszkania zgłaszającego 
się lub jego pełnomocnika zaopatrzonego w 
legalizowane pełnomocnictwo;

2) oznajmienie wierzytelności wyma
ganej tak w kapitale jak i w procentach;

3) oznajmienie pozycyi tabularnej zgło
szonej wierzytelności;

4) wymienienie zamieszkałego w tutej
szym okręgu pełnomocnika do odbierania 
uchwał, jeżeli zgłaszający po za tutejszym 
okręgiem mieszka, inaczej bowiem uchwały 
przesyłanymi będą pocztą ze skutkiem dorę 
czenia do własnych rąk.

Sambor, 16 lutego 1892.

L. 928 (1068)
C. k. Sąd powiatowy we Frysztaku za

wiadamia, że w skutek podania c. k. Dyrekeyi 
ruchu w Krakowie de praes. 11 stycznia 1892 
1 232 wdrożył dochodzenia celem wypośrod- 
kowania gruntów pod budowę kolei państwo
wej Jasło-Rzeszów zajętych a w gminie ka
tastralnej Wojaszówka, Przybówka, Łęki, Wi- 
dacz. Twierdza, Frysztak, Cieszyna, Wiśnio
wa, Kalembina, Korzuchów i Tułkowice po
łożonych, wydzielenia hipotecznego takowych 
z ciał hipotecznych w stanie wolnym od cię
żarów, utworzenie z nich ciała hipotecz ;ego 
w księdze kolejowej, a względnie w księdze 
gruntowej dotyczącej gminy, intabulacyę pra
wa własności takowego na rzecz ck. skarbu 
kolejowego, w końcu co do gruntów na kor- 
rekcyę dróg publicznych lub potoków naby 
tych uwidocznienie w odnośnych spisach, że 
dobro publiczne stanowią.

W skutek tego podania wzywa się 
wszystkich tych , którzyby powyższem odpi
saniem czuli się być pokrzywdzonymi, aby 
się ze swemi roszczeniami pisemnie lub ust
nie do dnia 20 kwietnia 1892 do tut. sądu 
tem pewniej zgłosili, gdyż po tyra terminie 
roszczenia ich nie będą uwzględnione.

Dotyczące podanie przejrzeó można w 
tut. sądzie w godzinach urzędowych.

Edykt ten przybija się w dniu 21 lu 
I fcego 1892 w gmachu sądowym.

C. k. Sąd powiatowy.
Frysztak, dnia 15 lutego 1892.

L. 1287 (1251 1 - 3 )
Sąd powiatowy w Mielcu zawiadamia 

nieobecnego Jana Symułę, że w skutek skar
gi Jakóba Majera Schiillera przeciw niemu 
o 40 zł. na dniu 3 lutego 1892 do 1. 1287 
wniesionej wyznaczono termin do rozprawy 
drobiazgowej na 11 marca 1892 o godz. 9 
rano, i że skargę tę doręczono ustanowio
nemu dla niego kuratorowi adwokatowi dr. 
Brzeskiemu.

U. k. Sąd powiatowy.
Mielec, dnia 8 lutego 1892.

L. 8138 (1252 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Pilznie zawia

damia niewiadomego z miejsca pobytu Fran
ciszka Pochronia, że przeciwko niemu i spól. 
wniósł Tomasz Grzych jako pełnomocnik 
Józefa Grzycba pozew de praes. 1 sierpnia 
1891 1. 5289 o uznanie prawa własności do 
posiadłości 1. w. h. 14 i połowy posiadłości
1. w. h. 15 księgi gruntowej gminy Przery- 
tybór objętej, i że do rozprawy ustnej ter
min na dzień 29 marca 1892 wyznaczono, 
a pozew jego doręczono ustanowionemu dla 
niego kuratorowi adw. dra Krudzielskiemu 
w Pilźnie.

Wzywa się zatem Franciszka Poc-hro- 
nia, by temuż kuratorowi środków obrony 
dostarczył, lub o ustanowieniu sobie innego 
pełnomocnika tutejszy sąd zawiadomił, gdyż 
inaczej złe skutki z zaniedbania wyniknąć 
mogące sam sobie przypisze.

C. k. Sąd powiatowy.
Pilzno, dnia 28 grudnia 1891.

1642 (1188 2 - 3 )
{U 0. k. Sąd obwodowy w Samborze o- 

r ia wierzJ cielom hipotecznym majętno- 
if Iwaszkowee w galic. tabuli krajowej w 
tyj 13- dom. 31 pag. 417 na Teodora i Ba- 
,;e,?o Komarnickich i na Abrahama Gold-

,ty - zapisanej, że wynagrodzenie za prawo 
J^yriku i sprzedaży napojów propinacyj- 

w  tej majętności w ilości 1457 zł. 
aw. wymierzone zostało i że w celu 

ty Gnania tego wynagrodzenia wzywa się 
ty ^Mkich wierzycieli hipotecznych, aby 
g m i n i e  trzech miesięcy, a mianowicie 
ie ł . 1 czerwca 1892 wierzytelności swo- 
i$ 'fkj zgłosili, przyczem się im oznajmia 

le zgłaszający się przy rozprawie prze

L. 21362 (1256 1 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Stryju zawia

damia niewiadomych z miejsca pobytu spa 
dkobierców Chaima Rothbauma, Chaję, Siissla 
i Slissia Herscha dw. im. Rothbaumów, że 
przeciw nim na prośbę Mechla Jakóba 
Auerbacha uchwałą z dnia 30 września 1891
1. 17072 dozwoloną została egzekucyjna in- 
tabulacya prawa zastawu dla sumy 90 zł. 
w. a. zpn. oraz detaksacya realności objętej 
wyk. hip. 978 księgi gruntowej Stryj, i że 
dla nich kuratorem adw dr. Fink w Stryju 
został ustanowiony.

0. k. Sąd powiatowy.
Stryj, dnia 4 grudnia 1891.

wa pozew de praes 8 sierpnia 1891 1. 9712 
o własność parcel grant, z posiadłości 1. w*, 
h. 198 ks. gr. gminy Wielowieś, że termin 
do rozprawy ustnej na dzień 28 marca 1892 
wyznaczono i że dla niego kuratorem ad 
actum p. adw. dra Rebena ustanowiono.

Wzywa się zafem, ażeby się z ustano 
wionym dla niego kuratorem porozumiał lub 
innego zastępcę sądowi przedstawił.

C. k. Sąd powiatowy.
Tarnobrzeg, dnia 22 września 1891.

L. 3617 (1007 1—3)
Dla Katarzyny Sikora, Magdaleny Czap- 

czyńskiej i Maryi Gogola z miejsca pobytu 
niewiadomych, ustanawia się Pana adw. dr. 
Czajkowskiego z Krosna kuratorem w celu 
doręczenia dla nich przeznaczonej tu sądo
wej uehwały z dnia 9 kwietnia 1890 1. 
3406 wydanej na prośbę Mechla Brajto- 
wieza o wpisanie go za właściciela ciała hi
potecznego w ks. gr. gm. Krosno Nr. wyk. 
hip. 285 oznaczonego.

O tem zawiadamia się także niniej
szym edyktem Katarzynę Sikora, Magdalenę 
Czapczyńską i Maryę Gogola z wezwaniem, 
aby swych praw broniły.

C. k. Sąd powiatowy.
Krosno, d. 17 kwietnia 1891.

L. 16380 (1020 1—3)
0. k. Sąd obwodowy w Przemyślu za

wiadamia z życia i miejsca pobytu niezna
nego Lejbę Finklera że Marceli Truszkowski 
zarządca masy konkursowej Michała hr. 
Karnickiego wniósł przeciw niemu pozew de 
praes. 28 grudnia 1891 do 1. 16380 o uzna- 
zadawnienia 6 prc. odsetek po nad trzy lata 
od przeniesienia na fundusze masy konkur
sowej Michała hr. Karnickiego i masy spa
dkowej Augusta hr. Karnickiego pretensyi 
540 zł. aw. zpn. niegdyś w stanie biernym 
dóbr Hordynia i Hordynia część ciążącej 
i t. d. i równocześnie dekretowany do postę
powania pisemnego z terminem 90-dniowym 
dla wniesienia obrony, że dalej d!a nich ku
ratorem ustanowiony został adw dr. Smutny 
z zastępstwem adw. dr. Glanza w Przemyślu 
zamieszkali.

Wzywa się przeto pozwanego, aby co 
do swej obrony z kuratorem się porozumiał, 
lub też innego pełnomocnika nam przedsta
wił, ileże w razie przeciwnym skutki za
niedbania sam sobie przypisze.

Z c. k. Sądu obwodowego.
Przemyśl, 16 stycznia 1892.

:L . 534 (1257 1 - 3 )
Zawiadamia się niewiadomego z życia 

! i miejsca pobytu Wawrzyńca Madeja, że 
' przeciw niemu wniesła Katarzyna Skrzypko.

L. 16*31 (1018 1 - 3 )
IŁ. k. Sąd obwodowy w Przemyślu za

wiadamia z życia i miejsca pobytu niezna 
nych Ghaskla Weinigera i Sarę Kowler, że 
Marceli Truszkowski wniósł przeciw nim i 
innym pozew de praes. 28 grudnia 1891 o 
uznanie zadawnienia 6 prc. odsetek po nad 
trzy lata od przenie-ienia na fundusze masy 
konkursowej Michała hr. Karnickiego i masy 
spadkowej Augusta hr. Karnickiego preten 
syi 2100 zł. aw. zpn. niegdyś w stanie bier 
nym dóbr Hordynia i Hordynia część ciążą
cej i t. d. i o adnotacyę w księgach depo 
zytowyeh, równocześnie dekretowany do po
stępowania pisemnego z terminem 90-dnio- 
wym do wniesienia obrony, że dalej dla 
pierwszego kuratorem ustanowiony został 
adw. dr Blumenfeld z zastępstwem adw. 
dra Hillela zaś dla drugiej adw. dr. Głanz 
z zastępstwem adwokata dra Gansa w Prze
myślu zamieszkali.

Wzywa się przeto pozwanych aby co 
do swej obrony z kuratorem się porozumieli 
lub też inuego pełnomocnika nam przedsta
wili, ileże w razie przeciwnym skutki za
niedbania sami sobie przypiszą.

Z c. k. Sądu obwodowego.
Przemyśl, 23 stycznia 1892.

aby albo pełnomocnika Sądowi tutejszemu 
wskazał, albo też zauiiauowanemu kuratorowi 
informacyi udzielił, w przeciwnym bowiem 
razie dalsza rozprawa z kuratorem tegoż 
przeprowadzoną będzie.

0. k. Sąd powiatowy,
Czarny Dunajec, d. 30 grudnia 1891.

L. 5777 (1074 1—3)
C. k. Sąd powiatowy delegowany dla 

miasta Lwowa i tegoż przedmieść w spra
wach cywilnych oznajmia nieobecnemu W ła
dysławowi Czechowiczowi, że w sprawie To
warzystwa zaliczkowego przeciw niemu o 
zapłacenie kwoty 328 zł. 96 ct. wyrok za
oczny dnia 6 lutego 1892 do 1. 5777 wyda
ny został.

Gdy miejsce pobytu pozwanego Włady
sława Czechowicza nie jest wiadomem usta
nawia się dla niego kuratorem ad actum | 
adwokata dra Krosińskiego, a tegoż zastę- { 
pcą adw. dra Kulikowskiego i powyższy wy 
rok mianowanemu kuratorowi się doręcza.

Lwów, dnia 6 lutego 1892.

L. 20207 ' (1078 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy miej. deleg. w 

Stanisławowie zawiadamia i wzywa w spra
wie spadkowej po śp. Auguście Krzyżanow
skim z życia i miejsca pobytu niewiadomą 
Teresę Staniszewską by o życiu swem 
i miejscu pobytu tut. sąd zawiadomiła a za
razem oświadczenie swe do spadku tego w 
przeciągu jednego roku wniosła, inaczej per- 
traktacya spadku z oświadczonymi spadko
biercami przeprowadzoną będzie.

Kuratorem zamianowany dla niej adw. 
dr. Gelehrtera ze substytucyą adw. dra 
Hauslicha.

Stanisławów, 16 grudnia 1891.

L. 630 (1081 1 -  3)
Zawiadamia się niewiadomych z miej

sca. pobytu Marka i Szymona Zyłków że w 
sporze Jędrzeja Preisnera przeciw nim i in
nym pto 21 zł. w. a. wyznaczono termin do 
rrzprawTy na 11 maja 1892 i ustanowiono 
dla nich kuratora w osobie p. adw. dra 
Festenburga w Brzozowie.

Wzywa się zatem nieobecnych, aby 
kuratorowi środki do obrony podali, lub też 
innego pełnomocnika ustanowili, gdyż ina
czej sami sobie skutki zaniedbania przy
piszą.

C. k. Sąd powiatowy.
Brzozów, 18 stycznia 1892.

L. 6162 (1068 1 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Białej ogłasza, 

że Franciszek Krawczyk (syn) wniósł prośbę 
o umorzenie i wykreślenie pretensyi w kwo
cie 100 zł. m. k. w stanie biernym jego 
realności pod N. k. 3 w Kaniowie położo
nej 1. w. h. 3. gm. kat. Kaniów objętej, z 
mocy skryptu dłużnego z dnia 10 listopada 
1836 na rzecz masy spadkowej śp. Wojcie
cha Dutki od przeszło 50 lat zaintabulo- 
wanej.

Wzywa się tedy tych, którzy do po
wyższej wierzytelności hypotecznej roszcz-4 
sobie pretensye, aby się z takowemi w cj^S11 
roku t. j. do dnia 30 listopada 1892, w ?pod- 
pisanym c. k. Sądzie zgłosili, inaczej w&rzy- 
telność ta na żądanie Eranciszka Krawczyk® 
(syna) umorzoną i wykreśloną zostanie.

G. k. Sad powiatowy.
Biała. 6 października 1891.

L. 309 (1024)
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Złoczowie ogłasza, że w rejestrze spółek za
robkowych i gospodarczych przy firmie „To
warzystwo tkaczy w Glinianach, stowarzy 
szenie zarejestrowane z nieograniczoną porę- 
ką“ dnia 30 stycznia 1892 wpisano dokonany 
przez Radę zawiadowczą na posiedzeniu w 
dniu 22 listopada 1891 odbytem, a przy 
ogólnem zgromadzeniu w dniu 9 grudnia 
1891 zatwierdzony wybór ks. Filemona Re- 
szytełowicza na dyrektora, Jędrzeja Bałtaro- 
wicza na kasy era a Józefa Wolfa na maga
zyniera a to na trzechletnią kadencyę z 
dniem 30 listopada 1891 rozpoczętą.

Złoczów, dnia 13 lutego 1892.

L. 14860 (1045)
C. k. Sąd powiatowy miejsko delego

wany w Rzeszowie, zawiadamia niewiado
mego z miejsca pobytu Józefa Stopyrę, że 
w dniu 15 kwietnia 1888 umarł w Bogu
chwale ś. p. Jakób Stopyra i że przeto Jó
zef Stopyra jako ustawowy dziedzic śp. Ja
kóba Stopyry zostaje wezwanym, aby w cią
gu jednego roku od dnia ogłoszenia niniej
szego edyktu, deklaracyę spadkową po śp. 
Jakóbie Stopyrze wniósł, gdyż w prze
ciwnym razie pertraktacya spadkowa po 
tymże, ze zgłaszającymi się spadkobiercami, 
tudzież z kuratorem dla nieobecnego Józefa 
fcśtopyry w osobie Jana Stopyry ustanowio
nym przeprowadzoną zostanie.

Rzeszów, 28 stycznia 1892.

L. 3193 (1070 1-te) ■
C. k. Sąd powiatowy w Czarnym Du-1 

najcu zawiadamia niewiadomego z miejsca ! 
pobytu Bartłomieja Peksę, że w skutek zgło
szenia Agnieszki Pęksy i spóln. w sprawie 
sprostowawczej wykazu hip. 1 263 księgi 
gruntowej gminy katastralnej Czarny Duna
jec w myśl § 8 ust. z 25 lipea 1871 1. 96 
Dpp. termin do rozprawy na dzień 5 maja 
1892 godzinę 9 rano wyznaczonym, a dla 
niewiadomego z miejsca pobytu Bartłomieja 
Pęksy kurator w osobie Józefa Świderskiego 
w Czarnym Dunajcu ustanowionym został.

Wzywa się przeto Bartłomieja Pęksę,

L. 484 (1052)
C. k. Sąd powiatowy sokołowski za

wiadamia z miejsca pobytu niewiadomego 
Salamona Heidekorna, iż celem doręczenia 
mu rezolucyi hipotecznej 8688/91 i nastę
pnych Kazimierza Pielę z Sokołowa kurato
rem dlań ustanowiono.

C. k. Sąd powiatowy.
Sokołów, 31 stycznia 1892.

L. 3261 (1061
C. k. Sąd obwodowy jako handlów; 

w Tarnowie podaje do wiadomości, że ni 
prośbę spadkobierców Majera Eysyka Kehi 
manna zarządził wykreślenie w rejestrz 
handlowym dla firm pojedynczych zgasłe 
firmy M. E. Kehlmann handel produktam 
surowymi w Tarnowie zaprotokołowanej i 
skutek uchwały z duia 12 września 188
1. 16609.

Tarnów, dnia 18 lutego 1892.
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^Doniesienia p r y w a t n e .

50 .0 0  r  z ł
do w ygran ia już 5  m ^rca

promesą na los kredytowy ziemski tylko za 1 zi. 50 ct.

K i t z  &  « » «Losy oryginalne po kursie dziennym oficyalnym. 189

Ludwika Stadtmullera n Lnu
Farby, lakiery, pokosty, pendzle, najlepszą 

masą do zapuszczania podłóg
Zamówienia z prowincyi uskutecznia się odwrotną pocztą.

poleca założona w roku 1843 firma handlu

W  O L ?  C Z O P P
Lwów, ul. Żółkiewska 2, (plac Krakowski).

Tutki eygaretowe z najznakomit
szej bibułki Aancuskiej 

lO O O  s z s a fo  od z ł. 1  poleca fabryka F . 
J t i ż a lo w s k ł e g o ,  L w ó w ,  h o t e l  %o-  
r ź a .  Opakowanie franko, wysyłka odwrotna 
pocztą. 251

N o t a r y u s z
w Nadwórnie poszukuje 

koncvpienta, «

R e a l n o ś ć
o dwie godziuy jazdy 
od stacyi kolejowej 

w Haliczu oddalona, składająca się z 55 morgów 
pula, lasu i sianoż ei, oraz domu mieszkalnego 
z zabudowaniami gospod-rskiemi jest zaraz do 
nathcla. — Zgłoszenia przyjmuje Centralne Biuro 
Ogłoszeń, Lwów, ulica Kopernika 1. 11.

240

Pomaga trafien iu , działa zadziwiająco na apetyt, 
ozyści krew i pomnaża jej zasób

K n e i p ó w k a
wódka z ziół i owoców leczniozyoh księdza Kneippa.

Cena flaszki 1 z ł  a. w . 266 
Wyłączny skład w drogueryi

LEOPOLDA LITYŃSKIEGO
we Lwowie, ni. Kopernika 2.

Na prowincyę wysyła się najmniej dwie flaszki.

Niemanic zdrowszego
jak kieliszek naturalnej bez 
żadnych domieszek, starej ży
tniej wódki— podnieca apetyt, 
ogrzewa żołądek, wpływa po

budzająco na trawienie.
Jestto wódka pierwszorzędnej jakości, 

przewyższa bez wątpienia koniaki i starki 
swojem hygienicznem działaniem na ustrój 
i usposobienie.

Jestto rzeczywiście wódka kuracyjna, 
naturalna — którą sumiennie mogą 
mu polecić.

każde-

w e L w o w ie
w Krakowie 
„ Borszczowie 
„ Brodach 
„ Chyrowie 
„ Kolbuszowej 
„ Lutowiskach 
„ Mościskach 
„ Nadwórnie 
„ Przemyślu 
„ Przemyślu 
„ Przeworsku 
„ Podhajcach 
„ Sołotwinie 
„ Sziget Marmorosz 
„ Żółkwi

Do nabycia 165
handlu K aro la  b a łła b a n a

„ J. Wentzla,
„ B Blumenthala,
„ Witkowskiego i Sp.
,, J. Strzeleckiego,

F. Goldamera,
„ J. Pennera,
„ J. Beymańskiego,
„ J. Kisielewskiego.
„ M. Kruga,
„ E. Kruga,
„ S. Beymańskiego,

E Adlera,
B. Schaffera,
A. Pusztaja (Wągry) 
J. Olearczyk.

Centralne biuro sprawunków
dla prowincyi 117

Lwów, ulica Kopernika L. 11.

Sad?onki i nasiona leśne
starannie opa owane rozsyła za zaliczką 

pocztą lub koleją 191
leśnictwo Zassów pod Czarną

I. Nasiona za 1 funt P/a ki lo): sosny 
zwie ąńiMj (Piuus siiyestiis) zł. 120, sosny 
ameryk. (p. strobus Weymutha) zł. ćS 60, so
sny ezarnej (] ’. austriaca) zł, 120, świerka 
ct. 80, modrzewia <-t. 9 , akaeyi ct 30, brzo
zy ct 5o, olchy ct. 55. jesiona ct. 15.

II. Sadzonki sosna zwy-z.  1-roez. et. 50, 
sosna «7aru» roc/.na ct. 50* (sadzonek sosn- 
2 i 3 letnich nic sp zedajemy, bo nigdy nie 
są de kultury zdatne) Świerk 2, 3 i 4 letni 
po 1, 1 50 i 2 zł., modrzę 2. 3 i 4 lt^ni po 
2, 2.50 i 3 zł., brzoza 3 i 4 letnia 2.50 zł., 
olszyna 2 i 3 letnia po zł. 2 i 3, akacya 1 
i 2 letnie to zł 2.50 i 3. Crateaus (biała 
oerń na -żywot Joty) 10 zł sa  IOOO sztuk

Powabne wzory dla osób prywatnych gratis i fran
ko. Książki wzorów dla krawcó niefrankowane.

Materye na ubrania
Peruwien i Doskin d!a Wysokiego kieiu, prze
pisom odpowiednie materye (ila e. k. uniformów 
urzędniczych, także dla weteranów, straży .rtęoio- 
wij i gimnastyków i liberyi. sukna 'dla b r j idk-w 
i stolików gry, gunie, także nieprzem&ka* eria  
ubrania do polowania, materye do prania, pledy 

podróżne od zł. 4 do 14.
Kto cbee nabyó cenny, wyborny i trwały 

towar czysto wełni»ny, a nie tanie szmaty, która 
każdy kramarz na podwórzu sprzedaje, i zale
dwie stae mogą za koszta roboty krawieckiej, 
niechaj się uda do

Jana S tiM s lM O  i  Benie
Największy fabryczny skład sukna 

na kontynencie.
Wobco mego stale zaopatrzonego składu 

w wartości pół milioaa zł. a. w. i wobec mego 
interesu światowego, rozumie się samo przez się, 
że pozostaje wiele resztek lub kuponów w wszel
kiej możliwej długości, z których ale wzory prze
syłanymi byd nie mogą, a dlatego jest czystem 
szalbierstwem, jeżeli firmy oferują wzory od ku
ponów. Przestrzegam zatem P. T. Publiczność, 
szczególnie przed temi firmami, które ogłaszają 
310 metra długie kupony. Już w jednakowem 
podaniu długości spostrzedz można szal ierstwo. 
Kopony te odcięte są od niemodnych, zbutwia
łych i niezdolnych do sprzedaży k^ ałk ów  i li
chy ten towar nie jest wart trz.jJtCgjCzęśei ceny 
kupna. 265

Resztki, które się nie podobają, bywają 
zamieniane, lub też zwraca się pieniądze Przy 
zamówieniu resztek należy podać barwę, dłu
gość i cenę.

Posyła się tylko za pobraniem pocztowem, 
zwyż 10 zł. franko.

Korespondencya w niemieckim, węgierskim, 
ezeskim, polskim, włoskim i francuskim języku.

Zaproszenie 267

Piętnaste roczne
Zwyczajne Zgromadzenie

Towarzystwa Zaliczkowego w Kałuszu 
odbędzie się dnia 10 marca b. r. o 

godzinie 3 po południu w lokalu 
Towarzystwa.

Porządek dzienny:
I. Sprawozdanie Dyrekcyi z czyn

ności za rok 1891.
II. Sprawozdanie komisyi kontro

lującej z odbytej lustraeyi zamknięcia 
rachunków za r. 1891 i wniosek co 
do rozdziału czystego zysku.

III. Wniosek komisyi rewizyjnej o 
udzielenie Dyrekcyi absolutoryum.

IV. Wybór komisyi rewizyjnej.
V. Sprawa gratyfikacyi pana Wła

dysława Kwaśniewskiego.
K. Rojowski. D. Perehiniec.

Preses. Sekretarz.

Kompot z czerwonych borówek
smażonych w cukrze, znany z najlepszej jakości i 
stanowiący wyborną przekąskę, dostarcza w 5-kiIo- 
wyeh oplecionych naczyniach szklannyeh zawiera
jących 31/* litry, po cenie 2 zł. 60 et. franco za po
braniem należytości W ilhelm  G o ttste in , apte

karz w S c k ó n b a e h  koło Eger w Czechach.
8367

B a c z n o ś ć  i
Płótna tarczyńskie czysto lniane

grubsze i cienkie webowe na koszule, przeście
radła bez szwu, 150,165, 180 cm. szerokie, dymy, 
rę.-zniki zwykłe i tureckie zdrowia, chustki we 
bowe do no-ia, drelichy na liberye, płótna żaglo

we itp. wyroby w miejsce zagranicznych 
poleca łaskawym względom

Wł. Gon t,
produkeya wyrobów tkackich w Kor- 

231 czynie, poczta w miejscu.
Cenniki i próbki z żądań,en gj.unkó* franko.

B i l e t y  w i z y t o w e
na grubym, ładnym kartonie 100 sztuk 70 ct., ‘ 
kartonie ze złocouemi brzegami 100 sztuk 1 
kouywuje starannie i szybko Drukarnia Naro®0 

W. Manieckiego , Lwów, ul. Kopernika 1.

najlepszy! liaJ' 
tańszy ap3r3 
d o  p o m n a ż a l i13, 

pism i 1.1-

ADOLF BODEK
H e k t o g r a f

poleca

B K  2 K  S E  2 5w nas as ac as se as sk as se ajg

Kolosalny figiel. ¥
Nowośó. Senzacyjoośd. Nowość.
Czarodziejstwo jest wobec tego czystą gruszką, 

wesołe i humorystyczne zjawiska.

<1 l> p a i y
wytworzone w sposób chemiczny, które na za
wołanie po stają i znikają. Wskazówki do 

używania dodaje się do każdej sztuki. 
Cena za 10 sztuk usortowanych zł. 150  

n n 60 „ „ o 5
Posyła się za pobraniem pocztowem, przy o 

desłamu kwoty posyła się frank". 207
Chem. laboratoryuin

Henryka Spielmanna
Wiedeń XV, Schonbruniierstrasse Nr. 44.

we Lw ow łe, 
ulica Ormiańska 1. 18. 

Cenniki i opisy bezpłatnie.

Ogłoszenie 368

k s k s k : : ae 3E asc as st ae as 2C as:

głoszenie.
Dnia 15 marca 1892, a ewentu

alnie gdyby nie zebrało się na tym 
dniu potrzebnej ilości członków, na 
dniu 23 marca 1892, odbędzie się 
zwyczajne doroczne

Walne Zgromadzenie
członków, Towarzystwa kredytowego w  

Budzanowie.
Porządek dzienny.

a) Wysłuchanie sprawozdania z 
czynności za rok 1891, i udzielenie 
absolutoryum dla Dyrekcyi.

b) Powzięcie uchwały nad roz
dzieleniem czystego zysku (wniosek 
rady zawiadowczej o wypłacenie 5 prc. 
dywidendy).

c) Wybór 4 członków do rady 
zawiadowczej §. 24 stat. *

d) Inne wnioski.
Rada zawiadowcza Towarzystwa kredy

towego w  Budzanowie.
Marcus M. Schutzman. Moses K. Dezker.

Zastępca Prezesa. Sekretarz,.

Dnia 15 marca 1892 o ^
5 po południu odbędzie się zwycz 'Jne

Walne Zgromadzenie
członków „Kasy handlowej i przemy" 

JU słowąj w Przemyślanach stowarzyszeni* 
ąlpzarejeskowanegi:/ z ograniczoną p o r ę k ą 1 

i, | w biórze stowarzyszenia pod 1. k011®' 
”  j 18 w Przemyślanach na które wszy8; 
”  1 kich członków tegoż Stowarzyszeń13 

niniejszem się zaprasza. 
Porządek dzienny.

269 1. Sprawozdanie Dyrekcyi z czy11'
ności i rachunków za czas od 1 stycZ' 
nia 1891 do końca grudnia 1891- .

2. Wniosek Rady o udzieleń1® 
Dyrekcyi absolutoryum z czynności 1 
rachunków za czas od 1 stycznia 189 
do końca grudnia 1891.

3. Wniosek Rady nadzorczej ^  
sprawie rozdziału czystego zysku za 
czas ubiegły do 31 grudnia 1891 (S‘ 
24 statutu).

4. Uzupełniający wybór jedneg0 
członka Dyrekcyi na miejsce ustęp 
cego Dyrektora Israela Adlera (senior! 
§. 12 al. 2 statutu).

5. Uzupełnienie członków Ban) 
nadzorczej nowym wyborem.

6. Uzupełniający wybór zastęp' 
ców dla członków Dyrekcyi (§. 4. 3 ' 
2 i 3 statutu. „

Przemyślany, dnia 29 lutego 189^ 
Rada nadzorcza Kasy handlowe1 i Prze" 
myślowej stowarzyszenie zarejestrowan 
z ograniczoną poręką w Przemyślanach-

Sekretarz. Prfzes.
Naftali Nass. Josef Stei nberg

Przeszło SZEŚĆDZIESIĄT LAT POWODZENIA 
tjzm u, irrytacyj piersiow ych, boleści, zwichrdeń, ran, opm^zeń

ainiciinii \ ftntalrn/rti. fWYms
świndezą o »ki.te,:a;:nośei leezeuia katarów , reW^.

  ̂    _ nagniotków, odgniotków pornijBj
palcami i odmrożeń. We wszysiky-h aptekach. (Wymagać własnoręczny podpis,) —

Ola issilknl -nla fa łs z e rs tw
w ym agać za ji; ra fow an ia  ja k  obok 

żiicm podełku

;o uleczenia. KATj

IRRITACYI PIERSIOWYCH, CH0R0B GARDŁA i BOLEŚCI REUMATYCZNYCH.
W  P a ryżu  u P a n a  J. W I S L I N  I Ko, 31, u lica  S sk w a n y .

We LWOWIE w aptekach pp. Mikolaseha, Wewiórskiego i Ruekera.

Z Drukami Wł. Łozińskiego ul. Czarnieckiego 1. 12 dom Wernera, (Zarządca Władysław J. Weber) Papier z fabryki papieru J. Fiałkowskich


